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Otwarcie 3 szkół polskich
na Śląsku Opolskim.

Niezrozumiałe oburzenie prasy niemieckiej.
(Telefonem od własnego korespondenta).

Berlin, 29. 4. W związku z wykona­
niem nowej ustawy pruskiej o szkol­
nictwie mniejszościowem otwarte zosta­
ły ostatnie 3 polskie prywatne szkoły
ludo-we na niemieckim Górnym Śląsku.
Dwie szkoły znajdują się w powiecie o-

leśnickim (Rosenberg), trzecia w po­
wiecie wielkostrzeleckim (Gross-Stre-
litz). W szystkie te trzy szkoły leżą sto­
sunkowo blisko granicy polskiej i sta­
nowią konieczną potrzebę dla licznych
rzesz polskiej młodzieży w wieku szkol­
nym. Na uroczystości otwarcia obecny
był m in. prezydent Polskiego Związku
Szkolnego w Niemczech, były poseł do

sejmu pruskiego Baczewski.
Prasa niemiecka w zupełnie niezro­

zumiały sposób napada na rząd pruski
i wytyka rzekome niebezpieczeństwo

wynikające z otwarcia polskich szkół

mniejszościowych. Zarówno pisma Hu­
genberga jak też ,,Deutsche Allgemeine
Zeitung11 podkreślają, że nowoutworzo­
ne szkoły polskie m ają na celu tworze­
nie pasa kulturalnego na pograniczu
pruskiem wzdłuż granicy polsko - nie­
mieckiej. Rr.asa prawicowa niemiecką
wyświadczą złą przysługę swojemu rzą­
dowi, atakując postanowienia, które są

rzeczą zrozumiałą dla życia każdej
mniejszości narodowej. B.

Uwagi niemieckiej prasy nacjonali­
stycznej istotnie są niezrozumiałe i do­
wodzą jej niedostatecznego uświadomie­
nia politycznego odnośnie do szkolnictwa

mniejszościowego wogóle. Pisma hu-

genbergowskie powinny bowiem wie­
dzieć, że tworzenie szkół mniejszościo­
wych polega zupełnie na wzajemności,
tj że Niemcy mogą żądać szkół wła­
snych na terenie Polski tylko w tym
wypadku, jeżeli gwarantują dzieciom

polskim w Niemczech naukę w języku
macierzystym.

U nas w Polsce niema poprostu ża­
dnej kwestji pod tym względem, tak że

np. podczas rozprawy Deutschtumsbun-
du w Bydgoszczy zupełnie otwarcie mó­
wiono o prawach kulturalnych mniej­
szości niemieckiej i ze strony polskiej
nie padła żadna choćby najdrobniejsza

uwaga o jakiemś ,,niebezpieczeństwie
pasa kulturalnego mniejszościowego'1.
Fakt ten w porównaniu z powyższą wia­
domością na marginesie otwarcia pol­
skich szkół na Śląsku Opolskim jest je­
szcze jednym dowodem, że lojalność
polska jest przez Niemców niedoceniana
i nie pociąga za sobą lojalności z ich

strony. (js)

Odpowiedź niemiecka na notą
polską.

W sprawie podwyższenia ceł.
Berlin, 28. 4. (PAT.) W poniedzia­

łek została posłowi Rzplitej Polskiej w

Berlinie wręczona odpowiedź rządu nie­
mieckiego na notę polską z dnia 14 bm.
w sprawie podwyżki ceł niemieckich.
Poseł Knoll przesłał tę odpowiedź nie­
zwłocznie do ministerstwa spraw za­
granicznych w Warszawie.

Według inform acyj ,,Vossische Ztg."
tekst odpowiedzi niemieckiej nie będzie

nig'łoszony1. Odpowiedź niemiecka m a

podkreślać: 1) że przy podwyższeniu
niemieckich ceł agrarnych chodził'o o

doraźne zarządzenia gospodarcze, k tó r e

nie pozostają w sprzeczności z podpisa­
ną przez Niemcy w dniu 24 marca w

Genewie konwencją handlową, 2) że

polsko-niemiecki obrót towarowy do­
tk nięty będzie jedynie w nielicznych
pozycjach na skutek wejścia w życie
ustawy o podwyżce ceł niemieckich i że

wobec tego z okazji praktycznego zain­
teresowania Polski i Niemiec zarządze­
nia celne uważać można za stosunkowo

małe, 3) że również rząd polski mimo

zawartej niemiecko-polskiej umowy
handlow ej nie zakwesijonował podstaw
prawnych, na jakich oparte zostały nie­
mieckie podwyżki celne.

Z sejmem czy bez sejmu?
(Telefonem od własnego korespondenta).

Warszawa, 29. 4. W czoraj dało się
zauważyć pewne ożywienie życia poli­
tycznego.

Dziś rozpoczną się obrady centrum i

lewicy nad sytuacją gospodarczą i poli­
tyczną. Obrady budzą żywe zainteresowa­
nie. Ogólnie spodziewają się, że zapadnie
n a n i c h ostateczna decyzja w sprawie
wniesienia do Prezydenta Rzplitej pety­
cji zwołania nadzwyczajne sesji sejmu.
Pod wnioskiem prawie wszystkie pod­
pisy są już zebrane. Ogółem ma być 148

podpisów. W obecnej sytuacji politycz­
nej wspólny krok stronnictw może

przyspieszyć rozstrzygnięcie ze strony
rządu w sprawie parlamentu.

W kołach rządowych daje się wyczu­
wać pewne w związku z tem zakłopota-

nie. Podobno zdania są tam bardzo po­
dzielone. Niektórzy utrzym ują, że ze

względów gospodarczych pewna współ­
praca ze Sejm e m a przedewszystkiem
podzielenie się odpowiedzialnością jest
konieczne. Inni znowu a przedewszyst­
kiem premjer Sławek są zdecydowany­
mi przeciwnikami szukania kontaktu.

Wczoraj rozeszły się też pogłoski, że

nie jest wykluczona nowa zmiana rządu
i gdy tak zwany czynnik miarodajny
przychyliłby się do stanowiska pierw­
szego to w takim razie premjer Sławek

ustąpiłby i możliwe jóśt, że wypłynęłaby
powtórnie kandydatura brata marszał­
ka Piłsudskiego, posła Jana Piłsudskie­
go, który przebywa obecnie w W arsza­
wie i prowadzi konferencje gospodarcze.

Kanclerz austriacki Schober
w Paryżu.

Wiedeń zabiega o pożyczką francuską, godząc się na

warunek zaniechania Anschlussu.
(Własna służba telegraficzna Dz. Bydg.)

Paryż, 29. 4. Wczoraj po południu
przybył do P aryża kanclerz związkowy
Austrji dr. Schobcr, którego na dworcu

przywitał Briand w otoczeniu wielu

wyższych urządników francuskich. Wi­
zyta francuska Schobera stanowi akt

grzeczności politycznej po jego poprze­
dnich wizytach w Rzymie i Berlinie, po-

zatem zaś spowodowana jest koniecz­
nością uzyskania większej pożyczki dla

Austrji ze strony francuskiej. Francja
gotowa jest udzielić tę pożyczkę pod
warunkiem, że w Austrji nie dojdzie do
Anschlussu (przyłączenie do Niemiec).
Kanclerz Schober nie kwapi się specjal­
nie do Anschlussu z silniejszemi Niem­
cami, i już teraz w niemieckich kołach

dyplomatycznych i prasowych w Pary­
żu daje się zauważyć wielkie oburzenie

na ,,bezczelne żądanie francuskie i ustę­
pliwe stanowisko austrjackie".

Kanclerz Schober nie przejmuje się
jednak nastrojami niemieckiemi, tak

samo, jak w swoim czasie nie przyjął
w Wiedniu prezydenta senatu gdań­
skiego dr. Sahma z okazji otwarcia wę­
drownej wystawy gdańskiej w Wiedniu.

Wtedy oświadczył Schober bardzo lojah
n ie , że przyjmie dr. Sahma tylko w tym
wypadku, jeżeli przedstawi go mu poseł
polski. W tem zachowaniu się kancle­
rza Schobera niema oczywiście żadnego
aktu specjalnej przyjaźni lub nieprzyja-
źni politycznej, jest natomiast zachowa­
n ie się męża stanu świadomego swojej
odpowiedzialności.

W-

Odznaczenia w armii.
Złote krzyże zasługi otrzym ali gene­

rałowie: Leon Berbecki, Kazimierz

Dzierżanowski, Jan Romer, Juljan Róm-
m el, Edw ard Rydz-Śmigły, Leonard
Skierski, Kazimierz Sosnokowski, Sta­
nisław Burhardt-Bukacki, Stefan Dąb-
Biernacki, Kazimierz Fabrycy, Tadeusz

Kasprzycki, Edmund Stanisław Knoll,
Aleksander Litwinowicz, Kazimierz Łu-

koski, G ustaw Orlicz-Dreszer, Stefan
Wiktor Pasławski, Olgierd Pozerski,
Wiktor Thoinmee, Jan Karol Wróblew­
ski-

Dwaj komuniści skazani
na wiezienie.

Sąd okręgowy w Poznaniu skazał w

ub. poniedziałek komunistów: Wolickie­
go na 6 miesięcy więzienia i Tutaja na

7 miesięcy więzienia za stawianie opo­
ru wład'zom w czasie odbywania kary
w więzieniu we Wronkach.

Katastrofy samolotowe.
Pilot wyskoczył z aparatu

na spadochronie.
Kraków, 28. 4. (PAT.) W czasie lotu

ćwiczebnego, dokonywanego przez plu­
tonowego pilota 2 p. lotniczego w Kra­
kowie, Kazimierza Konopkę ponad po­
lami prądnickiemi pod Krakowem, apa­
rat prawdopodobnie wskutek wady sil­
nika wpadł w korkociąg. Pilot nie mo­
gąc opanować maszyny, wyskoczył z

wysokości 300 m na spadochronie i

szczęśliwie wylądował, natomiast sa­
molot został doszczętnie zdruzgotany.

Z płonącego samolotu wydobyto
rannych lotników.

Warszawa, 29. 4. (Teł. wł.) W czoraj
o 7 wieczorem wydarzyła się straszna

katastrofa lotnicza. O godz. 7,10 z lot­
niska mokotowskiego startował samo­
lot wojskowy pilotowany przez p. Kaź-

mierczuka, któremu towarzyszył niej.
Sey. Gdy znajdow ali się nad miastem,
nastąpił nagle wybuch benzyny i samo­
lot stanął w płomieniach. S am olot,
spuszczając się na ziemię uderzył
skrzydłem o słup telefoniczny, wyrwał
go i wlókł kilkanaście metrów, potem
runął na ziemię. Na ratunek przybyli
chłopcy, którzy łowili ryby w pobliskiej
sadzawce. Wydobyli oni obu lotników
z niebezpiecznej sytuacji z narażeniem

własnego życia. Kaźmierczuk odniósł

ciężkie poparzenia twarzy i ma nogi po­
łamane. Sey lekkie odniósł rany. Apa­
ra t zaś spłonął doszczetaia

Warszawa, 28. 4. (PAT.) Prezes R a­
dy Ministrów Walery Sławek udał się
dziś o godz. 13 do Belwederu. Konfe­
rencja premjera z marsz. Piłsudskim
trw ałe godzinę.

W godzinach południowych premjer
Sławek przyjął marszałka senatu prof.
Szymańskiego.

Miijard marek dla niemieckiego
Wschodu.

Z polityki subwencyjnej rządu Rzeszy skorzystają
przedewszystkiem wielcy obszarnicy.

(Telefonem od własnego korespondenta).
Berlin, 29. 4. Socjalistyczny ,,Vor-

warts" poświęca niemal całą pierwszą
stronę swojego dzisiejszego wydania a-

larmowi z powodu zbyt wygórowanych
i nierozsądnych kredytów i zapomóg,
przewidzianych na zasadzie ostatniego
oświadczenia o pomocy dla prowincyj
wschodnich Rzeszy niemieckiej. Kore­
spondent Wasz podał w swoim czasie
wiadomość o 500 miljonach marek, któ­
re m ają być użyte do tego celu. Liczbę
tę ustalił korespondent ,,Dziennika
Bydgoskiego'1 w sposób przybliżony, po­
nieważ prasa niemiecka nie podawała
cyfr. Okazuje się jednak, że obliczenie
Waszego korespondenta były o wiele za

skromne, gdyż, jak podaje ,,V orw arts'\
m inimalne obciążenie funduszów rzą­
dowych z tego tytułu wyniesie miijard

marek.

Przytem otrzymają główne wsparcia
junkrzy pruscy, a pokrzywdzeni zosta­
ną chłopi i koloniści na niemieckim
Wschodzie. Duża część tych kredytów
b ęd zie zaprzepaszczona, a niemiecki
Wschód nie ulegnie uzdrowieniu gospo­
darczemu zasadniczemu, ale tylko na

krótki przeciąg czasu. ,,Vorwarts" po­
daje bardzo dokładne szczegóły o kate-

gorjach pożyczek i zapomóg, poczem

grozi junkrqm, że przy tem dziwnem
zastosowaniu pomocy finansowej dla
Prus Wschodnich i innych prowincyj
wzmocni się poważnie element koloni­
stów polskich na pograniczu niemiec-
kiem, i to będzie najlepszym dowodem,
jak fałszyw a jest polityka sub wencyjna j
rządu. JB..
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Tajemnica bomby
w gmachu poselstwa sowieckiego nie wykryta.

Warszawa, 29. i . (Tel. wł.) Wczoraj
iw południe w ministerstwie sprawiedli­
wości odbyła się narada prokuratorów
i władz administracyjnych z udziałem
ministra Cara. Na konferenji tej posta­
nowiono powierzyć prowadzenie docho­
dzeń sędziemu śledczemu do spraw wy­
jątkowego znaczenia Skorzyńskiemu
oraz prokuratorowi sądu apelacyjnego
Rudnickiemu. Przez cały dzień wczo­
'rajszy odbywało się w wojskowym za­
kładzie amunicyjnym dokładne bada­
nie bomby i instalacji elektrycznej. Ba­
danie potwierdziło w całości wynik
pierwszego badania. Okazało się, że i

proch nie był zbyt niebezpieczny. Prze- '

wody prowadzące od mechanizmu zega­
rowego do bomby zrobione były ze sta­
rego drutu w wielu miejscach pozba­
wionych izolacji. Z chwilą puszczenia
prądu w tych właśnie miejscach po­
wstałaby iskra, któraby stopiła prze­
wodnik, tak, że prąd nie doszedłby do

zapalnika. Wysnuwa się z tego dwa
w-nioski: albo instalację zamachową
wy-konali dyletanci, albo ktoś, komu

zależałoby na tem aby wybuch wogóle
ule nastąpił.

Szereg rewizyj dokonanych w dal­
szym ciągu wśród działaczy ukraiń­
skich i komunistów nie dały narazie

żadnego wyniku.

Proces oficerów oskarżonych
o nadużycia.

Warszawa, 28. 4. (PAT.) Przed są­
dem wojskowym rozpoczął się proces

- przeciwko oficerom pierwszego dywi­
zjonu pociągu pancernego, oskarżonym

- 0 nadużycia. .Przed trybunałem stanęli
major Kazimierz Wojtar, major Stani­
sław Czerepiński, kpt. Maksymiljan
Porbagnik, por. Henryk Chutsdorfer,
por. Wacław Wojnowski i por. Bernard
- Sobczyński. Major W ojtar i major Cze­
repiński oskarżeni są o brak nadzoru,
przez co umożliwili dokonanie nadużyć
Kpt. Porbagnik, jako oficer materiało­
wy miał dokonać szeregu przywłaszczeń
w r. 1928/29, przyczem pobierał pienią­
dze z fałszywymi rachunkami. Straty
skarbu państwa sięgają kilka tysięcy
złotych. Akt oskarżenia zarzuca por.
Chutsdorferowi brak nadzoru oraz pod­

pisania protokółu odbiorczego m aterja-
łów, które nie były wcale doręczone
oraz o nabywanie niezdatnej do użycia
żywności. Por. Wojnowski płatnik dy­
wizjonu oskarżony jest o nieprzeprowa-
dzanie dostatecznej kontroli rachunków'
i zbyt pohopne wypłacanie kpt. Por-

bagnikowi pieniędzy, co ułatwiło nad­
użycia. Na por. Wojnowskim ciąży po­
nadto zarzut, że złożył do przewodni­
czącego sądu honorow'ego dla oficerów'

fałszywe doniesienie na kpt. Sokołow'­
skiego, wreszcie por. Sobczyński, kie­
rownik gołębnika pocztowego w dywi­
zjonie postawiony jest w stan oskarże­
nia o przyw'łaszczenie 500 zł., przezna­
czonych na zakup pokarmów dla gołę­
bi. Proces, któremu przewodniczy płk.
Runiński, potrwa kilka tygodni.

Stan wojenny w prowincji Szanghaj.
Szanghaj, 28. 4. (PAT) Mimo ogło­

szenia przez władze chińskie stanu wo­
jennego w mieście i okolicy, w związku
z czem dokonano 150 aresztowań za agi­
tację, dochodzą ciągle wiadomości o za­
machach, dokonywanych przez wojsko
czerwone i przez bandytów. Najdotkli­

wiej ucierpiałą ludność w miejscowości
King-Czen na północ od Kiank-Tau,
gdzie bandy, rozporządzające kawalerją
i karabinami maszynowymi zniszczyły
miasto, wymorwodały wszystkich u-

rzędników i tysiąc mieszkańców oraz

spaliły w'szystkie budynki.

Przykra przygoda
b. kanclerza austriackiego.

Z Wiednia donoszą: W chw'ili gdy
b. kanclerz austrjacki Seipel chciał

wejść do klasztoru Ojców Kapucynów,
mieszczącego się w śródmieściu, został
on zaczepiony przez niejakiego Reyn-
dla, kelnera bez zajęcia i przewodnika
turystycznego. Reyndl chwycił ks Seipla
za ramię i chciał go zaprowadzić do nie­
jakiego dr Salmana, aby, jak mówił,
załatwić nareszcie sprawę 160000 szy­
lingów. Ks. Seipel wyrwał się z rąk na­
pastnika, który został następnie aresz­
tow'any. Po stwierdzeniu jego tożsamo­
ści wypuszczono Reyndla na wolną
stopę. Czyni on wrażenie człowieka u-

mysłow'o chorego.

Przyjęcie Gdańska do międzynarodowej
organizacji pracy wątpliwe.

Paryż, 27. 4. (PAT) Na dzisiejszem posie­
'dzeniu rady administracyjnej międzynaro­
dowego biura pracy, odbywającej swą sesję
w Pai'yiu, weszła na porządek dzienny spra­
wa przyjęcia W. M. Gdańska do międzyna­
rodowej organizacji pracy. Po przemówie­
niu p. m inistra Sokala i dłuższej dyskusji
postanowiono zwrócić się do trybunału ha­
skiego o wydanie opinji, czy jest dopusz­
czalne przyjęcie Gdańska do międzynarodo­
wej organizacji pracy.

Pożar w fabryce w Nakle.
Z Nakla telefonują nam: Wskutek ga­

zów, które nazbierały się w ognisku i prze­
rzuciły się na gotującą się smołę, wybuchł
poważny pożar w tutejszej fabryce firmy
,,Impregnacja" (inż. Mieczkowskiego z Byd­
goszczy). Spalił się dach budynku fabrycz­
nego, 6000 klg. smoły, kilkaset rolek papy
i uszkodzone zostały maszyny i kotły. Szko­
dę pokryje tow. ubezpieczeń od ognia ,,Prze­
zorność". Po usunięciu szkód fabryka mniej
więcej za dwa tygodnie na nowo podjąć bę­
dzie mogła pracę.

Proces komunistów
w Sosnowcu zakończony.

17 oskarżonych skazano na więzienie.

Sosnowiec. (PAT.) W ub. poniedzia­
łek o godz. 3 po południu przew'odniczą­
cy sądu okręgowego w Sosnowcu ogło­
sił w'yrok w sprawie przeciwko 25 oso­
bom, oskarżonym o przynależenie do

partji komunistycznej i związku mło­
dzieży komunistycznej oraz o akcję wy­
wrotow'ą. Sąd skazał 17 oskarżonych
na karę od 1-4 lat więzienia, 8 oskar­
żonych zostało uw'olnionych.

Katastrofa samochodowa we Włoszech.

Chiasso, 28. 4. (PAT) Samochód zdą­
żający do Medjolanu z powodu pęknię­
cia opony przewrócił się, przyczem
dwie osoby poniosły śmierć, trzy zaś

odniosły pow'ażne rany.

Jfronifta teleśrafitzna.
Warszawa, 29. 4. (Tel. wł.) Tegoroczna

sesja Ligi Narodów rozpocznie się 12 maja.
Delegacja nasza wyjeżdża 9 maja. Podobno

minister Zaleski ma pozostać w Genewie

do końca maja.

Warszawa, 29. 4. (PAT.) Prezes Ra­
dy Ministrów Walery Sławek przyjął
w dniu w'czorajszym prezesa Najwyż­
szego Trybunału dr. Różyckiego, a na­
stępnie m inistra ośw'iaty Czerw'ińskie­
go-

Warszawa, 29. 4. (PAT.) Sąd N aj­
wyższy oddalił protest ukraiński p rze­
ciwko wyborom do Sejmu w okręgu nr.

51, obejmującym powiaty lwowski, żół­
kiewski, irawsko-ruski.

Rzym, 28. 4. (PAT.) Ojciec św. przy­
jął na pryw'atnej audjencji ks. biskupa
siedleckiego Przeździeckiego i ks. bi­
skupa łomżyńskiego Łukomskiego.

Kobiety handlarkami narkotyków.
Warszawa, 29. 4. (Tel. wł.) Wczoraj

w sądzie okręgowym w Warszawie to­
czyła się bardzo interesująca sprawa
przeciwko dw'om starszym kobietom

oskarżonym o handel narkotykami jak
morfiną, kokainą itp. Nazw'iska oskar­
żonych kobiet są Józefa Ruszecka i Ma-

rja Błażejczykowa. Przed sądem prze­
w inął się szereg świadków nałogowych
morfinistów i kckainislów. O bie ko­
biety skazane zostały na półtora roku

więzienia.

Niezwykłe samo'bójstwo aresztanta.

Warszawa, 28. 4. (PAT) W urzędzie
śledczym popełnił samobójstwo Kon­
stanty Pystka, aresztow'any wspólnie z

pomocnikiem dozorcy domu przy ul.

Marszałkowskiej Stańczykiem pod za­
rzutem udziału w' zamordowaniu ban­
kiera Centnerszwera, Pystka połknął
kilka odłamków szkła tłuczonego i w

stanie ciężkim przew'ieziono go do szpi­
tala więziennego.

Nuncjusz Orsen1?o wybrany
dziekanem

korpusu dyplomatycznego w Berlinie.

Berlin, 28. 4, (PAT.) św'ieżo przyby­
ły do Berlina nuncjusz apostolski msgr.
Orsenigo obrany został vy miejsce kar­
dynała Pacellfego dziekanem berliń­
skiego korpusu dyplomatycznego.

W związku ze zmianą na stanow'isku

nuncjusza apostolskiego w Berlinie po­
wstała kw'estja, czy nuncjusz już z ty­
tułu sw'ojego stanowiska ma prawo do

spraw'ow'ania urzędu dziekana korpusu
dyplomat. Rząd niemiecki orzekł, że pra­
w'o to przedstawicielowi Watykanu
wprawdzie nie przysługuje, jednakże
ze względu na stanowisko Stolicy Apo­
stolskiej wobec.Niemiec, jak i ze w zglę­
dów kurtuazyjnych (grzecznościow ych)
dziekanat spraw'ow'ać ma nadal nun­
cjusz papieski.

Nieszczęsna wyprawa lotnicza
do Capetown.

Reggan (Północna Afryka), 28- 4

(PAT) W odległości 500 km. na połu­
dnie od Reggan znaleziono ekspedycję
lotniczą Goulette'a. Lotnicy są lekko

ranni, samolot strzaskany.
Konieczność poważnego ograniczenia

zbrojeń.
Genewa, 28. 4 . (PAT). Rada międzyparla­

mentarna uchwaliła rezolucję, stwierdzającą
konieczność poważnej redukcji zbrojeń, podkre­
ślając częściowe pomyślne rezultaty osiągnięte
w tej dziedzinie w Londynie, jednocześnie wy­
raża życzenie, ażeby Rada Ligi Narodów zwo­
łała możliwie jak najprędzej sesję końcową ko­
misji przygotowawczej ogólnej konferencji roz­
brojeniowej.

Zgon byłego ministra wojny Serbjl.
Bśatogród, 28. 4. (PAT). Dziś rano zmarł tu

generał w rezerwie Michał Ziwkowicz, były mi­
nister wojny w Serbji w r. 1908, komendant

Białogrodu w czasie wojny światowej. Ziwko­
wicz przeżył lat 75.

Ks. prymas Hlond ochrzci!

Chińczyka.
Kardynał Hlond ochrzcił w Turynie

18-letniego Chińczyka, urodzonego w

Szanghaju, a przygarniętego przez mis­
ję salezjańską na Dalekim Wschodzie.

Chińczyk Zipatsen otrzymał imiona

Alberta, Jana i Józefa.

Przedwczesny wybuch granatu,
ranił ciężko dowódcę kompanji w Brodnicy.

Dnia 28. bm. o godz. 8 rano w czasie ćwiczeń

bojowych w Brodnicy, wskutek przedwczesnego
wubucbu granatu ręcznego został ciężko ranny
dowódca 9 kompanji 67 p. p. kpt. Baran Jan.

Wybuch granatu spowodował oderwanie oby­
dwóch dłoni oraz ran głowy i tułowia. Ranny
kpt. Baran przewieziony został samochodem do

szpitala okręgowego w Toruniu. Stan jego jest
beznadziejny.

Eksplozja granatu.
Z Torunia donoszą: Dnia 28. bm. dwaj chłop­

cy 11-letni Jan Rygalski i 9-letni Malinowski
znaleźli gdzieś granat ręczny, którym poczęli
się bawić. W czasie manipulacji granat eksplo­
dował. Na szczęście chłopcy zostali tylko lek­
ko ranni, których odwieziono do lecznicy miej­
skiej, gdzie im rany opatrzono.

Z e s p ó ł Cenfraln. Wyszkol. Artyl. Toruń
zdobył nagrodę wędrowną m. Gniezna.

Na niedzielnych zawodach hippicznych w

Gnieźnie urządzonych z okazji słynnych tar­
gów końskich po wielce emocjonującej walce

nagroda wędrowna tn. Gniezna przypadła ze­
społowi Centr. Wyszkol. Art. w Toruniu w

nast. składzie: maj. Toczek, kpt, Mrowieć, kpt.
Sałęga i kpt, Filejski.

W każdej miejscowości
istniejebiblioteka T.C.L.która
wypośycza ksiątkl bezpłatnie

i nieczłonkom .

Równe siły na Śląsku.
Korfanty I Grażyński.

Wybory do rad gminnych odbyły się
w kilkunastu gminach.

W gminie Radzionków na ogólną i-
lość 21 mandatów polskie partje rządo­
we uzyskały 8 mandatów, polskie partje
opozycyjne 9, Niemcy — 4 mandaty.

Pozatem w 5-ciu gminach tego powiatu
na ogólną ilość 48 mandatów uzyskały
polskie stronnictwa rządowe 36 manda­
tów, polskie stronnictwa opozycyjne 5,
Niemcy 7, tracąc 28.

W powiecie pszczyńskim wybory od­
były się w 3-ch gminach. Na ogólną
ilość 33 mandatów polskie stronnictwa

rządowe uzyskały 18 mandatów, polskie
stronnictwa opozycyjne 13, Niemcy 2.

W powiecie katowickim w gminie
Roździeń na ogólną ilość 18 mandatów

polskie stronnictwa rządowe uzyskały
4 mandaty, polskie stronnictwa opozy­
cyjne — 6, Niemcy 8.

W Chorzowie na ogólną ilość 12 man­
datów polskie stronnictw'a rządow-e ti-

zyskaly 3 mandaty, komuniści 1. Ch-

D, 2, NPR 1, Niemcy 4, niemieccy i pol­
scy socjaliści 1.

Studenci polscy zwiedzają uzdrowiska
czechosłowackie.

Do Pragi przybyła wycieczka stu­
dentów medycyny Uniwersytetu W ar­
szawskiego w liczbie 50 osób. W czasie

pobytu swego w Czechosłowacji, który
potrwa do 1 maja, wycieczka zwiedzi

instytucje sanatoryjne oraz ważniejsze
uzdrowiska, poczem przez Słowaczyznę
odjedzia do Wiednia,

Proces w sprawie okrętu ,,Faike" ma się
ku końcowi.

Hamburg, 29. 4. (PAT) Przesłuchiw a­
nie świadków w sprawie okrętu ,,Falkę"
'zostało ukończone. Prokurator, stwier­
dził, że proces ten nie jest prowadzony
ze względu na interes Wenezulańczy-
ków, lecz że chodzi tu wyłącznie o nie­
miecki proces karny.

Na podstawie zeznań świadków i mo­
wy prokuratora, nieudała wyprawa
,.Falkę" przedstawia następujący obraz:

Podstawą wyprawy jest umowa, zawar­
ta w Paryżu między oskarżonym wła­
ścicielem przedsiębiorstwa okrętowego
Prenzlau \ S-ka a byłym generałem We­
nezueli Delgado co do oddania do dys­
pozycji statku w celach transportu pa­
sażerów, broni i amunicji. Charaktery­
styc-zne jest jednak, że w umowie tej
Prenzlau zobowiązał się także postarać
sie o fachowego oficera. Także zastrze­

ga umowa, że pełna suma kupna zosta­
nie uiszczona w chwili, gdy się rewo­
lucja w Wenezueli uda. Z tego wynika
wspólnota interesów firmy Prenzlau z

grupą Delgado- Sprawa drugiej ekspe­
dycji, o której wspomina umowa, wska­
zuje na to, że celem umowy była rewo­
lucja, a nie dostarczanie broni. Na pod­
stawie tej umowy kupiony został 1100-

tonowy statek ,,Falkę" i werbowano za­
łogę na dłuższą podróż z nieoznaczo­
nym terminem. Załoga została poinfor­
mowana, jakoby ekspedycja miała cha­
rakter filmowy. Prokurator zażądał dla

kapitana Zipplita minimalnej kary je­
dnego roku ciężkiego więzienia, dla
Prenzlaua i Kramarskiego kary ciężkie­
go więzienia po jednym roku 16 mie­
sięcy oraz pozbawienia praw obywatel­
skich na przeciąg 3 lat.
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Listy z Afryki.

Stulecie Algierji, czyli skutki
uderzenia wachlarzem.

(Od własnego korespondenta)

Algier, koniec kw'ietnia.

Kiedy kilka dni temu, o świcie, przy

spokojnem morzu i pogodnem niebie
statek nasz zbliżał się do ,,tajemnicze­
go lądu afrykańskiego", miałem przed
sobą zatokę Algieru z miastem rozrzu-

conem na zboczach wybrzeża, jak ławy
olbrzymiego amfiteatru. Na tle wiosen­
nej zieleni, w promieniach wschodzące­
go słońca, kamienna masa miasta

błyszczała wszelkiemj odcieniami bieli.

Odróżniam europejskie kamienice z ko­
lumnadą wzdłuż nadmorskiego bulwa­
ru oraz wznoszące się ku górze ulice.
Na prawo oko spoczywa na nieco od­
miennej masie: tu domy są małe, zbite,
kwadratowe i bezładnie ugrupowane.
Nie ulega wątpliwości, że to dzielnica

tubylcza, resztka Algieru niepodle­
głego.

Niepodległego? Od czasów starożyt­
nej Kartaginy fenickiej nie bylo tu fak­
tycznie niepodległego państwa, a prze­
dewszystkiem-nie było państwa, to zna­
czy ładu i organizacji, nie było aż do

przyjścia sto lat temu Francuzów. Po

panowaniu rzymskiem były krótkie o-

kresy panowania Wandalów i Bizan­
cjum, a w połowie VII stulecia przysz­
ły tu pierwsze zagony Arabów. Arabo­
wie narzucili Berberom, zamieszkują­
cym całą Afry'kę północną, nietylko re-

ligję muzułm ańską, ale także język
arabski. Dziś tylko w górach zachowa­
ły nieliczne plemiona mówiące starym
językiem berberskim, jakim tu wszyscy
mówili przed przy'byciem Fenicjan; po­
zatem język arabski panuje niepodziel­
nie. Rasowo natomiast krwi arabskiej
jest w Afryce północnej stosunkowo
niewiele.

Arabowie przynieśli tu niewątpliwie
cywilizację i pewną organizację, która
nawet w całej południowej Hiszpanji
trwałe pozostawiła ślady. Ale kiedy
Hiszpanom udało się wyrzucić Arabów

(Maurów) ze swego kraju, kiedy w pier­
wszych latach XVI stulecia Hiszpanie
z kolei poczęli się sadowić na afrykań-
skiem wybrzeżu, szefowie plemion al­
gierskich musieli się bronić, a jeden
z nich, Kheir-ed-Din, podbiwszy całą
dzisiejszą Algierję wraz z Tunisem, pod
dał się sułtanowi tureckiemu, od. któ­
rego dostał tytuł ,,beglir-beja". Z bie­
giem czasu (w r. 1705) w Tunisie doszła

do władzy dynastja bejów samodziel­
nych (na wzór oddawna niepodległego
sułtana marokańskiego). Byłoby za­
pewne inaczej, gdyby Imperjum Otto-
mańskie by'ło mocne i gdy'by sułtan

mógł wszystkich wasalów czy wielko­
rządców do posłuchania zmusić. Ale,
poczynając od XVII wieku, mocarstwo

tureckie chyliło się już do upadku. W

Algierze do władzy dochodzą przy'­
wódcy jańczarów, a. więc wojownicy,
którzy przywłaszczają sobie władzę si­
łą. Żyją głównie z morskiego rozbój-
nictwa.

Przez trzysta lat Algier był siedzibą
najpotężniejszego na świecie przedsię­
biorstwa plraterji (rozbójnictwa mor­
skiego). Nietylko Morze Śródziemne,
ale i europejskie wybrzeża Atlantyku
były polem śmiałych napadów algier­
skich korsarzy, łupiących co roku setki

okrętów handlowych, biorących w ja­
syr załogę i zarabiających jeszcze na

wykupie. Algier stał się zbiorowiskiem

awanturników i bandytów w wielkim

stylu wszelkich ras. Władca Algieru,
,,dejem" zwany, udzielał im gościny,
żądając wzamian części ich łupów.

Miał Algier opinję m iasta nie do zdo­
bycia. Już w 1541 r. nie zdołała wziąć ce­
sarz Karol V, a Hiszpanie zdobywali go
bezskutecznie w 1786; Anglicy, pragnąc
położyć kres piraterji, nosili się z za­
miarem zajęcia Algieru, ale ograni­
czyli się tylko do bombardowań w 1816
i 1824. Napoleon, planując podbicie Al­
gieru, wysłał tu w 1808 na zwiady ma­
jora Boutin'a, ale dopiero w 22 lata po­
tem wojska francuskie wysadzone zo­
stały na lądzie afrykańskim .

Hussein-Dej, władca Algieru, nie­
zadowolony z ceny, jaką uzyskał od

Francji za sprzedane jej zboże, domagał
sie od jej konsula .kilku dodatkowych
miljonów W dyskusji, jaką miał 30-go
kwietnia 1827 z konsulem DeyaPem,
tak się zaperzył, iż dał mu trzy lekkie

uderzenia wachlarzem, Król Francji
Karol X, ratując swój tron, postanowił
skorzystać ze sposobności i — wymie­
rzając sobie satysfakcję za doznaną o-

brazę - położył kres przedziwnemu
państwu piratów-,,barbaresków". Dnia

14 czerwca 1838 wojska francuskie wy­
lądowały na półwyspie Sidi-Ferrnch

(według planu opracowanego jeszcze w

1808 przez Boutin'a) a 5 lipca Hussein­
Dej podpisywał kapitulację w zdoby­
tym szturmem Algierze- W jego skar­
bie było 48 miljonów, które opłaciły cał­
kowicie koszta ekspedycji.

Dziś Algier jest stolicą kraju wię­
kszego przestrzenią od Francji i liczą­
cego 6 miljonów mieszkańców, w czem

835.000 Europejczyków (14 %o). L at te­
mu sto ludność tego kraju nie przekra-

czała 2 miljonów mieszkańców. Jeśli
dziś jego nieurodzajna naogół ziemia

wyżywić może trzy razy tyle ludności,
to jedynie dzięki cywilizacyjnej pracy

przybyłych tu Francuzów. Ałgierja
słusznie jest uważana za najpiękniej*
szy klejnot w koronie francuskiego Im-

perjum kolonialnego,

Kazimierz Smogorzewski,
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Duch i Olrew
Powieść z czasów, które idą.

(Prawa własności zastrzeżone.)

(Ciąg dalszy).

Widziałem wyraźnie na

ciemnem tle. Nie jest ona jednak na ty­
le czysta, by jej nie można zamącić;
zresztą on ją już sam nieco przyćmił.
Nie jest też zbytnio odporny', bo pró­
bowałem m u pomieszać myśli drogą
koncentracji telepatycznej i powiodło
się odrazu. Ja tego człowieka biorę pod
m oją osobistą opiekę. Mógłby się czuć

zaszczycony, gdyby o tem wiedział.

Czcigodni bracią Wielkiej Kapituły
zechcą w podległych im lożach praco­
wać w tym samym kierunku. Oczywi­
ście trzeba metodę dobrze przystosować
do świadomości poszczególnych stopni
i liczyć się z wrażliwością moralną
braci. Cała robota m usi wy'glądać czy­
sto i etycznie. Ideą przewodnią jest wy­
zwalanie ludzi z sideł przesądów. Oto
zadanie na teraz. Instrukcje szczegóło­
wo dla loż różnych odcieni opracuję
wkrótce. Taką jest myśl przewodnia na

okres najbliższy'. Narazie jeszcze nie

będziemy wysuwać zerwania konkor­
datu, aż sprawy same się nie ułożą. Na­
stępne posiedzenie Kapituły Wielkiego
Wschodu Polski odbędzie się w zwy­
kłym terminie, w noc świętojańską - o

ile bracia nie otrzymają wezwania na

sesję nadzwyczajną. Lożę uważam za

zamkniętą.
To rzekłszy, uderzył siedmiokrotnie

srebrnym młotkiem w stół, a bracia

odpowiedzieli trzykrotnym przytłumio­
nym okrzykiem: Huze, huze, huze!

W wielkim wspaniałym hallu na par­
terze tymczasem rojno było i gwarno.
Limuzyny zajeżdżały rzędem i woźny
wpuszczał coraz to nowych gości, bada­
jąc uprzednio skrupulatnie ich legity­
macje. Mężczyźni byli wszyscy we fra­
kach z krótkiemi spodniami, w pończo­
chach jedwabnych, jak nakazywała
najnowsza moda. Kołnierze i mankiety
mieli miękkie, choć z bardzo kosztowne­
go, srebrem lub złotem haftowanego
jedwabiu i różnobarwne krawaty z dro-

gocennemi śpilkami. Kobiety były u-

brane bardzo zbytkownie ale kabareto­
wo. Złota i brylantóW miały więcej na

sobie niż samej sukni. Wszystkie no­
siły krótkie włosy, zafarbowane w róż­
ne kolory; przeważały pomarańczowe,
niebieskie i zielone. Narazie, po zdję­
ciu futer, panie okrywały się szalami,
które nosiły z większą lub mniejszą
gracją. Publiczność zapełniła obszerne

sale, urządzone z niezwykłym przepy­
chem. Z hallu, pełnego olbrzymich lu­
ster i wyłożonego czerwonym puszy­
stym dywanem, wchodziło się do sali

recepcyjnej, utrzymanej w stylu nowo­
czesnym, którego dominującą cechą by­
ła fantastyczność i brak jakichkolwiek
regularnych linji oraz niezliczone, wie­
lobarwne efekty świetlne. Tu panował
w tej chwili największy natłok. Goście

przystawali i zapoznawali się ze sobą.
Z dalszych sal dochodziły tony muzyki.
Grano uwerturę z starodawnej opery

,,Opowieści Hoffmanna". Podwoje do

następnych sal były jeszcze zamknięte.
Gwar w sali i w hallu rósł z każdą
chwilą i przebijał się wyraźnie nastrój,

oczekiwania. Szczególnie w ielką nie­
cierpliwość a nawet niepokój zdradzały
wszystkie panie. Oczy wszystkich kie­
rowały się w stronę zamkniętych szero­
kich podwoi u wylotu bardzo długiej
sali.

Wreszcie umilkła orkiestra i z boku
weszło dwóch heroldów z trąbami, w

ponsowych, na wzór średniowieczny
przykrojonych strojach. Stanęli na

schodach, wiodących do zamkniętych
podwoi, podnieśli trąby i zagrali krótką
pobudkę. Gw'ar uciszył się momental­
nie. Wtedy oznajmili głośno, mów'iąc
obydwaj równocześnie, głosem na pół
śpiewanym i skandując każde słowo:

— Pa-no - wie-i — Pa - nie, czas

się już go-to-wać, bo Wiel-ki Mistrz

Ró-żyzeswąra-dąnad-cho-dzi.

Wszyscy poczęli się szybko ustawiać
w dwurząd, panowie po lewej, panie po
prawej stronie. Chwilę trwało przesu­
wanie się, bo każdy chciał sobie dobrać

pożądane vis—a —vis. Wreszcie d wurząd
był gotów; liczył blisko 40 par. Herol­
dzi zatrąbili krótką fanfarę. Nastała
sekunda ciszy i drzwi rozsunęły się po­
woli. U progu stał mistrz, ubrany we

frak, z niebieską szarfą przez pierś; u

boku miał krótką szpadę, a na białej
kamizelce w'idniała zaw'ieszona na sze­
rokim złotym łańcuchu duża, złota
oznaka Czerwonej Róży, suto wysadza­
na brylantami i rubinami. Za mistrzem
stali w półkole bracia ,,od rady", ubrani

podobnie, jedynie z mniejszemi oznaka­
mi na srebrnych łańcuchach. Mistrz
stał sztyw'ny, nieruchomy, z dumnie

podniesioną głow'ą. Wzrok jego szybko
przebiegł tw'arze obecnych, zatrzymu­
jąc się przez ułamek sekundy na jednej

z pań. Trw'ało to wszystko niewięcej,
jak dw'ie sekundy, poczem mistrz po­
woli podniósł lewą rękę i położył ją na

sercu, a praw'ą w'ykonał powitalny gest,
skłaniając równocześnie bardzo lekko

głowę. To samo uczynili jego towarzy­
sze — i tym samym gestem, tylko ze

znacznie głębszym pokłonem odpowie­
dzieli panowie. Panie wykonały dosyć
równo i składnie przepisowy dyg.

— Jako mistrz i gospodarz ,,Klubu
Czerwonej Róży" witam was, piękne
obywatelki i czcigodni obywatele i o-

twieram drugi w tym sezonie bal nasze­
go klubu. Po ciężkich trudach pracy
dla dobra bliźnich, spełnianej w myśl
naszych wzniosłych zasad hum anitar­
nych, po trudnych w'alkach z ciemnotą
odwiecznych przesądów religijnych i

narodow'ych, należy nam się chwila wy­
tchnienia. Niech nam jej nie mącą ża­
dne reszty wszczepionych przez w ieki

sposobów myślenia, któremi pruderja
chrześcijańska pragnie skrępować na­
turę ludzką. Baw'cie się w'ięc wesoło,
bez troski i skrupułów. Niech nic w'as
nie krępuje, bo naprawdę dobre jest to,
co zgodne jest z naturą. A teraz, korzy­
stając z mojego praw'a jako mistrza, w

myśl naszego zwyczaju wybiorę boginię
Wenus, a bracia ,,od rady" dobiorą każ­
dy Po jednej nimfie. Niech żadna z pań
pominiętych nie czuje się dotkniętą, bo

wybór ten, to nie konkurs, ale kaprys
i nic więcej. W szystkich równocześnie

niestety wybrać nie można. Która z

sióstr zostanie wybraną, będ ie moeła

pokazać, czy już w'yśwobo k'ila się zu­
pełnie z w'szelkich przesn łów i c'.' io-
trafi być ofiarną i hojną boginię mi­
łości.

(Cięg dalszy nastąpi).

Wojna nędzy!
Zamów natychmiast

los l-el klasy Loterii Państwowe!
w największej i najszczęśliwszej Kolekturze w kraju

, , Nadzieja",Mm,il.ijkitiska6a wygrasz

iutyn750.109 złotychlub wygrane po zł 350.000, 250.000, 150.000,
100.000, 80.000, 75.000, 60.000, 50.000, 40.000,

25.000 itd. itd.

Codrugilos wfggrąywfli?
Prernja w kwocie zł 150.500 na los nr. 104 742
zł 75.000 na nr. 75412, zl 25.000 na nr. 144699
zł 40.000 na nr. 81933, zł 20.000 na nr. 78420

zt 10.000 na nr^ 50920 i 134 018
padły w ubiegłej Loterji na zakupione u nas losy.

Ceny losów: Ćwiartka — zł 10, połówka — zł 20, cały — zł 40.

Ciągnienie już 17 i 19 maja hr.
Losy wysyłamy natychmiast po otrzymaniu zamówienia, dołączając

nasz biankiet P. K. O. na przesyłkę należytości wolną od porta.
W tem miejscu wyciąć i wypełnione nadesłać!

BńsBirMoa zanEHaćfewiSHń 89. 18.
Do Kolektury ,,NADZIEJA", Lwów, Sykstuska 6.

Niniejszem zamawiam:

losów całych po zł40, losów połówek po zł 20, losów ćwiartekpozł10.

Należytość zł ............. uiszczę natychmiast po otrzymaniu losów.Imięinazwisko:... ....... ...

Dokładny adres: .........' . . ................................................. ......................

(Uprasza się czytelnie wypełnić!) (11003
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Ojciec św. o wielkości
i obowiązkach nauczyciela.

(KAP) Związek faszystowski zorganizował
pielgrzymkę do Rzymu 700 nauczycieli i nau­
czycielek z Piemontu i 480 z Lombardii. Piel­
grzymka ta była przyjęta na specjalnej audien­
cji przez Papieża. W imieniu nauczycielstwa
włoskiego jeden z uczestników pielgrzymki od­
czytał adres hołdowniczy do 0|Ca św., w któ­
rym było wyrażone głębokie przejęcie swem

powołaniem wychowawców dusz i prośba o bło­
gosławieństwo na pracę, powierzoną im przez

Boga i ojczyznę.
Papież z wielkiem wzruszeniem wyraził im

swą radość z powodu przybycia i ich synow­
skich słów, ich 6zukan;a światła u bram Ko­
ścioła w te nawymowniejsze liturgiczne dni,
gdy obchodzimy pamiątkę dzieła Odkupienia,

,,Nauczycie! — mówił Papież — na sam

dźwięk tego słowa przypomina się powiedze­
nie św. Ambrożego: ,Prsedicavi satis!" Dość

powiedzieć ,,nauczyciel'-, by zamknąć i stre­
ścić w tym wyrazie wszystko".

Przez całe swe życie kapłańskie Papież miał

sposobność stykania się z nauczycielstwem, co

uważał za prawdziwe zrządzenie łaskawej dlań

Opatrzności Boskiej. Co więcej, dzisiejsze spo­
tkanie wywołuje w jego duszy wspomnienia
jeszcze bardziej go obchodzące z poprzedniego
życia. Szczęśliwym się czuje, że może dzisiaj
wspomnieć, iż w latach swych studjów przygo­
towawczych do kapłaństwa On sam był nau­
czycielem w czwartej klasie szkoły przygoto­
wawczej, ucząc według programu podówczas
obowiązującego. Z niewymowną radością dzi­
siaj wspomina te dni wobec tych, którzy teraz

tę służbę wypełniają.
Wyraz ,,nauczyciel", ,,nauczycielka" przed­

stawia nam to, co jest najdroźszem, najbardziej
konieęznem i najpożyteczniejszem dla tego apo­
stolstwa, które sam Boski Zbawiciel przyniósł
na ten świat.

W dniu rzeczywiście epokowym w historji
ludzkości, obfitem w źródła nowego życia dla

całego świata, rozległ się głos Boski, który wy­
rzekł te słowa: ,,Idźcie i nauczajcie". A cóż in­
neg'o czyni nauczyciel, jeśli nie to właśnie nau­
czanie? Do nich więc jest skierowany ten głos
i to polecenie, ten pierwszy głos Boga, zwróco­
ny do Apostołów, głos, który miał zbawić świat

i odnowić ludzkość. I do nauczycieli dochodzi

ten sam głos, choć może inną drogą, nie mniej
jednak wzniosłą i wielką, pochodzącą niechyb­
nie z tego pierwszego boskiego źródła.

Przedewszystkiem więc rodzice sami zwra­
cają się z tem wezwaniem do nauczycieli, po­
wierzając im, jako żywym i organicznym człon­
kom rodziny, swe dzieci, swych synów, żeby
dla tych małych istot uczynili to, co dla więk­
szości rodziców jest nieraożłiwem, szczególnie
dzisiaj, w takim chaosie życia i wirze zajęć. Ro­
dzice zwracają się do nauczycieli i mówią im:

,,Nakarmijcte tych maluczkich chlebem, który
tylko wy dać potraficie"! — jak dawniej córka
Faraona prosiła, by mieli opiekę nad Mojże­
szem, ocalonym z wody — mały Mojżesz zo­
stał wychowany na zbawienie swego narodu i

nietyko swego narodu. Do każdego więc nau­
czyciela zostaje powtórzone polecenie Boskie

,,Idźcie i nauczajcie" i to nietylko za pośrednic­
twem rodziców. Oprócz nich jeszcze całe spo­
łeczeństwo, ojczyzna, państwo oddaje im w o-

piekę tych maluczkich.

Państwo w nauczycielstwie znajduje środki

i współpracowników w wypełnieniu swego p ra­
wa i obowiązku, by przyjść z pomocą rodzicom

i by przygotować dobrych obywateli kraju, któ-

rzyby mogli wejść w życie dobrze uformowani

........ .... .......n m miinMMi- U l amim
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WILNO. Tragiczny wypadek przy

niszczenia rakiet świetlnych. W Pod-

brodziu, gdzie stacjonowany jest 23 p.
iił., przy niszczeniu rakiet świetlnych
m icony został przez jednego z żołnierzy
niedopałek papierosa na rakietę. Na­
stąpił wybuch, skutkiem którego ciężko
poranieni zostali trzej ułani, zaś 12

lekko. Trzech ciężko rannych przewie­
ziono do Wilna i umieszczono w szpi­
talu wojskowym.

LWÓW. (PAT) Zabójczyni uniewinniona.

W sprawie doktora medycyny Marji Mać-

kówny, oskarżonej o zabójstwo swego na­
rzeczonego dr. medycyny Teliszewskiego za­
padł W'yrok. Po przemówieniu prokuratora,
przedstawiciela powództwa cywilnego i o-

brońćy, sąd po wysłuchaniu opinji przysię­
głych, że zbrodnia została popełniona w a-

tektacji, wydał wyrok uniewinniający.
WILNO. Nieszczęśliwy wypadek na placu

ćwiczeń. Podczas ćwiczeń zespołu podofice­
rów 1 pułku piechoty legjonów wybuchł
granat z nieustalonych dotychczas przyczyn.

Zostali ciężko ranni jeden oficer i dwóch

podoficerów, natomiast dwóch plutonowych
odniosło lżejsze rany. Pogotowie wojskowe
po udzieleniu rannym pierwszej pomocy

odwiozło ich do szpitala wojskowego.

i zaopatrzeni we wszystkie skarby duchowe, a-

by później stali się współczynnikami porządku
i Spokoju społecznego i pomyślności ojczyzny.

,,Idźcie i nauczajcie" — to, na trzeciem
m iejscu,- głos Kościoła Bożego, Nauczyciela
Prawdy, którego Bóg postawił pośrodku wie­
ków i świata: a głos ten winien wywołać bar­
dziej jeszcze niż tamte głośną i głęboką odpo­
wiedź i zgodę.

Głos ten w rzeczy samej daje do myślenia,
że tutaj nie chodzi jut tylko o synów, o oby­
wateli, lecz o dusze, zbawione Krwią Boską,
o ich zbawienie wieczne, ho dła nich życie
obecne jest tyłko jednym epizodem.

Kościół żąda, by wychowanie przeprowa­
dzone było z tą perspektywą życia wiecznego,
według praw bożych i swoich tak, by łaska

boska, przez którą leczą się rany natury ludz­
kiej, wzmocniła młode istoty i wspomagała je

Z Łodzi donoszą: Między mieszkań­
cami wsi Potok w powiecie sieradzkim

Władysławem Gajem i Józefem Sito-
niem istniał dawny zatarg, często też

dochodziło między nimi do awantur.

Gaj, znany awanturnik, postanowił
wreszcie skończyć z w'rogiem i uzbro­
jony w tęgi kij wtargnął do jego chaty.
Nie zadow'olił się pobiciem nieprzyja­
ciela, lecz w przystępie dzikiego szału

chwycił za siekierę, porąbał mebłc
i zdemolow'ał mieszkanie.

Następnie szaleniec wbiegł do są­
siedniej chaty gospodarza Ciupkf i po-

Lwów. (PAT) O północy z 25 na 26
bm. w'ybuchł pożar w śródmieściu mia­
sta Przeworska na strychu realności,
znajdującej się w sąsiedztw'ie bóżnicy.
Pożar, rozszerzywszy się, zniszczył 13

domów murowanych w północnej stro­
nie rynka oraz dalszych 30 zabudowań.

Ogień zlokalizowano około godz. 5 ra­
no. Szkody wynoszą w przybliżeniu o-

koło 500 tysicy złotych. Wszystkie bu­
dynki były ubezpieczone. Straty w to­
warach nie były zabezpieczone. Poszko­
dowanych jest 48 rodzin, względnie 324

Władze kolejowe zostały
zaalarmowane wieścią o zbrodniczym
zamachu, jakiego dokonano na pociąg
na głównym dworcu w Piotrkow'ie.

Ze sacji towarowej w Piotrkowie
w stronę miasta podążał pociąg tow'a­
rowy.

Maszynista pociągu w pewnej chwi­
li zauważył leżące na torze przeszkody
Z powodu krótkiego dystansu nie zdo­
łał powstrzymać pociągu, który na

szczęście przebył przeszkody bez

szwanku.

Gdy w połowie długości zatrzymano
pociąg, wydobyto z pod kół dwa żelaz­
ne podkłady.

Powiadomiona o zbrodniczym zama­
chu policja przeprowadziła dochodze­
nie, w toku którego ustaliła, że przy­
puszczalnym sprawcą podłożenia pod­
kładów na szyny był robotnik kolejowy,
niedawno zredukowany.

LUBLIN. Żywcem zasypany. Wskutek o-

berwania się ziemi w kamieniołomach wa­
piennych w Lipiu pow. lubliniecki zasypa­
ny został 16-letni rob otnik Stanisław' Świę-
ciński, ponosząc śmierć n a miejscu.

Skradzioną taksówkę odnaleziono.

Pasażerów ule przychwycono.
Lwów. (PAT.) W uzupełnieniu w'czo­

rajszej wiadomości o napadzie na szofe­
ra taksówki donoszą, że samochód, któ­
rym uciekli sprawcy rabunku, znalezio­
no we wsi Rudniki, pow. Przemyśl w

stanie uszkodzonym. Z zeznań szofera

wynika, że sprawcy rabunku zamierza­
li dokpnać na prow'incji jakiegoś więk­
szego włamania czy kradzieży. Policja
prowadzi dalsze dochodzenia.

przez wszystkie pragnienia i dążności, przez

wszystkie stopnie chrześcijańskiej świętości,
przemieniając tę biedną ale tak bogatą, nikłą,
a jednak tak wielką naturę ludzką, wzbogaca­
jąc ją w porządku nadprzyrodzonym zasługami
i przyobiecaną przez Boskiego Zbawiciela n a­
grodą.

Kościół zwraca się do nauczycieli o współ­
pracę w wypełnieniu tego polecenia, a miano­
wicie w przygotowaniu tych maluczkich dusz

dla dobra i cnoty, co tylko oni mogą najlepiej
w'ykonać.

W tem świetle widzi Ojciec św. wszystkich
nauczycieli, a żadne światło nie jest tak wiel­
kie, uroczyste i pełne najwyższej powagi, jak
to, które otacza odpowiedzialność nauczycieli,
którym oddane zostzją najwyższe środki dzia­
łania nietylko ludzkie, ale najobfitsze pomoce
boskie.

Na tę pracę Papież z całego serca błogosła­
wi im i wszystkim ich towarzyszom i towa­
rzyszkom oraz dzieciom im powierzonym, i na­
w et wszystkim ich m aterjalnym sprawom i za­
mierzeniom.

rozbijawszy siekierą okna i urządzenie
izby wypadł na podwórze i podpalił
stodołę.

W nienasyconej żądzy zemsty skradł

Ciupce konia i z siekierą w ręku galo­
pował dokoła płonącej stodoły, nie do­
puszczając nikogo do gaszenia ognia.
Gdy wreszcie zajął się i dom mieszkal­
ny szaleniec pogalopował do lasu gdzie
się ukrył-

Zawiadomiona policja urządziła w

lesie obławę i ujętego Gaja, skutego
kajdanami, odstawiła do więzienia w

Sieradzu.

osoby, przeważnie z pośród ludności ży­
dowskiej.

Na miejsce pożaru wy'jechał woj.
lwowski, naczelnik wydziału bezpie­
czeństwa oraz naczelnik lwowskiej
straży pożarnej. Na doraźną pomoc dla

pogorzelców wręczył wojewoda 8000 zł
na pierwsze potrzeby.

Ak(ja ratownicza podczas pożaru
była szczególnie utrudniona z powodu
braku wody, którą musiano transpor­
tować z odległej rzeki, oraz z powodu
braku odpowiednich przyrządów rato­
wniczych.

Przez zemstę podłożył on podkłady
żelazne, aby w ten sposób zwrócić na

siebie uw'agę w'ładz centralnych.
Należy zaznaczyć, że w kilka minut

po katastrofie przez tor W'ymieniony
m iał przejść pociąg pośpieszny i gdyby
nie szczęśliwy zbieg okoliczności, za­
mach skończyłby się krwawo. Robot­
nika aresztowano i osadzono w więzie­
niu do czasu ukończenia śledztwa.

Nowy genat koalicyjny jeszcze nie zos­
tał utworzony.

W sobotę odbyło się w-spólne posie­
dzenie trzech mieszczańskich stron­
niczy sejmu gdańskiego t. j. nacjona­
listów niemieckich, niemiecko-katolic-

kiego centrum i zjednoczenia pracy
stronnictw mieszczańskich środka. Ze­
branie to poświęcone było sprawie u-

tworzenia nowego senatu rządzącego.
Decyzji ostatecznych jednak jeszcze nie

powzięto. Dalsze narady, które odbędą
się w bieżący czw'artek, poświęcone bę­
dą omów'ieniu spraw' szczegółowych,
przyczem okaże się, czy utw'orzenie se­
natu mieszczańskiego będzie możliwe,
czy też trzeba będzie się uciec do in­
nych kombinacyj.

W razie utworzenia nowego senatu

na podstaw'ie pow'yższej koalicji senat

ten rozporządzałby większością 63 pos­
łów w Volkstagu-

Senator Jewelowsky za porozumieniem
z Polską.

W zw'iązku z obecnem przesileniem
w Senacie Wolnego Miasta odbyło się
zgromadzenie niemieckiej pnrtji libe-
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Ze świata.
Więzienie z zawieszeniem kary

za rabunek.

W Paryżu sąd skazał na 2 lata wię­
zienia z zawieszeniem wykonania kary
oraz 50 franków grzywny urzędnika
izby syndykalnej agentów giełdowych,
który 29 marca br. zrabow'ał w biurze

giełdowem 76 000 franków.

30 rannych podczas manifestacji
w Barcelonie.

Do Barcelony przybył Jacąues Comp-
te, automobilista kataloński, skazany
'za usiłowane dokonanie królobójstwa
i następnie ułaskawiony. Zebrany tłum

przerwał kordon policji, która musiała

wystąpić czynnie. Jest około 30 ran­
nych, w tej liczbie Jacąues Compte.

Duży okręt osiadł na mieliźnie.

Radjostacja w M arsyłji przyjęła sy­
gnały S. O. S. okrętu ,,Gouver-
neur General Sambon", który znajduje
się w okolicy przylądka Bear.

Okręt osiadł na mieliźnie. Z ostat­
nich doniesień z Port Vendres wynika,
że okrętowi udało się uw'olnić i podjąć
dalszą podróż.
Zderzenie okrętów pod Helgolandem.

Okręt ,,Prezydent Harding" zderzył
się w pobliżu Helgolandu z parowcem
angielskim ,,Kirksood**, który zatonął.
Załogę zabrał na pokład ,,Prezydent
Harding". Szczegółów brak.

Z polityki wewnętrznej.

ralnej w Gdańsku, na którem senator

Jewelowsky wygłosił dłuższe przemó­
wienie. Omówiw-szy deficyt w budżecie

W'olnego Miasta, w 'skazał mówca na

konieczność załatwienia szeregu spraw

gpspodarczo-politycznych. W tym celu
konieczne jest porozumienie z Polską!
które dopiero umożliwi sanację gospo­
darczą Wolnego Miasta. Porozumienie
z Polską powinno doprow'odzić do za­
warcia układu, obejmującego w'szystkie
sporne jeszcze sprdwy.

Poruszyw'szy w dalszym ciągu swych,
wyw'odów spraw'ę podziału dochodów

celnych, senator Jewelowsky omówił w

dalszym ustępie budowę portu w Gdyni
której dawniej Gdańsk nie doceniał.

Kończąc, uczynił senator Jewelowsky
znamienne ośw'iadczenie w tej sprawie,
zaznaczając, co następuje: ,,Nie może­
my spokojnie przyglądać się coraz szer­
szej rozbudowie portu w Gdyni. Nies-

stety, brak nam w tej sprawie poparcia
właśnie ze strony Niemiec, tem więcej,
że porty niemieckie, jak Szczecin i Kró­
lewiec, robią Gdańskowi i jego portowi
najostrzejszą konkurencję i usiłują
przyciągnąć do siebie polski handel,

Furjat na skradzionym koniu.

Wielki pożar w mieście Przeworsku.

Belki na torze w Piotrkowie.

Z Gdańska.

Fremjer Sławek: Wybory za pasem!
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Położenie przemysłu na Pomorzu.
Co mówi Centr. Związek Pracodawców Ziem. Półn.-Zach.?

Powody przesilenia światowego. - Niema widoków na poprawę. - Na Pomorzu

przyjmuje przesilenie charakter katastrofalny. - konkurencja przemysłu staropolskiego. -

Podatki, świadczenia socjalne i taryfy przewozowe. - Władze milczą. - Obniżka płac
ma być ratunkiem. - Nasz apel do pracodawców i władzy.

(Własne sprawozdanie z konferencji prasowej).
Donosiliśmy swego czasu Już, że w dniu 25.

III. br. postanowił Centralny Związek Praco­
dawców Ziem Północno-Zachodnich obniżyć
zarobki w przemyśle pomorsko-nadnoteckim
o lO%, aby tą drogą umożliwić przetrwanie
ogromnego przesilenia, jakie Polska na równi

z innymi krajami przechodzi. Uchwala ta wy­
w ołała w całej opinji publicznej, zdającej sobie

dziś już ze znaczenia wysokości zarobków dla

życia gospodarczego całkowicie sprawę, żywe
zaniepokojenie a wśród warstwy pracującej,
która staje się bezpośrednio ofiarą tego eks­
perymentu, głębokie oburzenie. Na skutek in­
terwencji władzy, wywołanej żądaniem zwią­
zków zawodowych, poddał C. Z. Pracodawców

uchwałę swoją z dnia 25. III. br. rewizji. Do­
szedł jednak na zebraniu swem, odbytem w

Grudziądzu, dnia 25. IV. br. do przekonania,
że stanowiska swego zmienić nie może. Czu­
jąc przy tem wobec zainteresowania, jakie
sprawa ta wywołała w opinji publicznej, po­
trzebę bliższego uzasadnienia tego stanowiska,
zwołał w tym samym dniu konferencję praso­
wą, na której prezes C. Z. P. p, dyr. Kołudzki

położenie przemysłu w okręgu pomorsko-nad­
noteckim przedstawił, jak następuje:

,,Przesilenie w przemyśle polskim stoi w

oczywistym związku z kryzysem ogólno-świa­
towym, którego źródła szukać należy w ogrom­
nym spadku cen surowca jak np. metali, weł­
ny, bawełny i t. d . Kryzys ten nie osiągnął
jeszcze swego p unktu kulminacyjnego. Wpraw­
dzie trusty najrozmaitsze jak i czynniki pań­
stwowe starają się zapobiec pogłębieniu kata­
strofy. Są to jednak tylko półśrodki, nad któ­
rymi życie coraz bezwzględniej przechodzi do

porządku dziennego. Jesteśmy świadkami ko­
losalnej nadprodukcji, wywołanej przeobraże­
niami wojennemi. Potrzeby stron wojujących
wytworzyły przemysły tam, gdzie ich przed­
tem nie było (np. w kolonjach w Południowej
Ameryce i t. d.) Ta nadprodukcja nie znajduje
odpowiedniego zbytu, tembardziej, że zdolność

konsumcyjna wsi w całym świecle skutkiem

spadku cen, wywołanego znów nadprodukcją
rolną, ogromnie zmalała. Przy niezmiernym
wzroście produkcji płodów rolnych zmniejszy­
ło się spożycie zbóż chlebowych o 33%. Moż­
na to tłómaczyć jedynie zmianą sposobu od­
żywiania się, występującą po wojnie.

W tych stosunkach 'widoki na większe
zmiany w kierunku poprawy poprostu nie

istnieją. Polityka samowystarczalności, jeżeli
chodzi o produkcję rolną, prowadzona przez
różne kraje (Wiochy, Anglja, Francja), powrót
krajów, wojną zniszczonych (Serbja, Rumunja,
Bułgarja) do poziomu przedwojennej wytwór­
czości rolnej i t. d . pozwalają przyjąć z całą
pewnością, że nadprodukcja rolna utrzyma się,
że więc niskie ceny płodów rolnych nie są

objawem przemijającem. W tych warunkach
na rychle opanowanie wywołanego tem

wszystkiem przesilenia niestety liczyć nie mo­
żna. Międzynarodowe statystyki stwierdzają
wszędzie wzrost napięcia przesilenia (w Ame­
ryce jest 6 milj. bezrobotnych), które różne

państwa w rozmaity sposób starają się złago­
dzić. W Anglji przystąpiono do obniżenia płac.
Francja, w której skala zarobków jest niższa

niż w Polsce, wstrzymała wprowadzenie całego
szeregu ustaw socjalnych. Niemcy i Austrja
idą za przykładem Anglji. Cały wysiłek tych
krajów idzie w kierunku zmniejszenia rozpię­
tości cen między cenami wyrobów przemysło­
w ych i produktów rolnych, wyrażającej się u

nas cyfrą 101,8:62,1.
W Polsce, która jest organizmem gospodar­

czym bardzo młodym jeszcze i mało odpornym,
wszystkie powody, stanowiące źródło kryzysu
światowego, daleko silniej dają się we znaki.

A do tego dochodzi, że obciążenia społeczne i

podatkowe są w Polsce daleko wyższe niż

gdzieindziej, wynoszą bowiem 5—9% na sumę
obrotu.

Przemysł pomorski znalazł się w warun­
kach szczególnie trudnych. Miał on przed
wojną znaczenie przedewszystkiem polityczne.
Chcąc przy pomocy przemysłu, wtedy całkowi­
cie niemieckiego, prowadzić politykę ekstermi­
nacyjną, osłabiającą element polski, wyposażyli
Niemcy ten przemysł w najrozmaitsze gospo­
darcze przywileje, jak ulgi celne i przewodo­
we. Bliskość rynków zbytu stawiała wtedy
przemysł pomorski w warunki bezkonkuren­
cyjne.

Te warunki gruntownie się zmieniły. Blis­
kie rynki zbytu zostały odcięte granicami i

spolszczony już przemysł rad nie rad musiał
szukać rynków zbytu wewnątrz Polski, gdzie
spotykał się z konkurencją staropolskiego
przemysłu, korzystającego z niższych kosztów

przewozu, mniejszych świadczeń socjalnych,
m niejszych obciążeń podatkowych i nizszych
kosztów robocizny.

Niekorzystne warunki konkurencyjne wy­
równywała przez pewien czas wyższa wydaj­
ność robotnika i nowoczesna forma produkcji
przemysłu naszego, Z czasem jednak i prze­
mysł staropolski zaczął się przekształcać i mo­
dernizować, tak że ostatecznie znalazł się
przemysł pomorsko-nadnotecki w sytuacji pod
względem konkurencyjnym nieznośnej, podry­
wającej zdolność konkurencyjną doszczętnie.

Różnice obrazują najlepiej następujące cy­
fry i dane:

Przemysł staropolski nie jest obciążony
żadnymi podatkami komunalnymi, podczas kie­
dy przemysł pomorsko-nadnotecki płacić je
musi.

Świadczenia socjalne stanowią nia Pomorzu

22,6%o wypłaconej robocizny, w innych dzielni-

W niedzielę odbyło się w gmachu
gdańskiego Muzeum Miejskiego uroczy­
ste otwarcie wystawy malarstwa pol­
skiego, urządzonej przez Towarzystwo
Szerzenia Sztuki Polskiej wśród obcych.
Słowo wstępne wygłosił dyrektor Mu­
zeum Miejskiego w Gdańsku dr. Man-

nowsky,przyczem wyraził życzenie, aby
wystawa ożywiła i pogłębiła stosunki

sąsiedzkie pomiędzy Polską a Gdań­
skiem w dziedzinie sztuki i kultury.
Następnie przemawiał komisarz rządo­
wy wystawy Sztuki Polskiej w Gdań­
sku dr. Mieczysław Treter.

Wystawa obejmuje wyłącznie dzieła,
które mają za temat polski pejsaż i lud.

Wystawione są, poza dziełami Fałata i

Noakowskiego, wyłącznie prace arty­
stów żyjących. Poza obrazami wystawa

Budowa nowej katedry
katolickiej w Białogrodzie .

(KAP) Nowa katedra katolicka w Biało-

grodzie, według oświadczenia radcy arc.y-

biskupstwa białogrodzkiego, ks. Vlasic'a,
ma być monumentalną budowlą, która ra­
zem ze swem otoczeniem będzie tworzyła
harmonijną całość. Świątynia pomieści 4.000

do 4.500 wiernych. W podziemiach jej będą
się znajdowały groby arcybiskupów bialo-

grodzkich, archiwa oraz hale z urządzeniem
centralnego ogrzewania i przewietrzania.
Katedra będzie poświęcona św. Janowi Ka-

pistranowi. który uwolni! Białogród od Tur­
ków. Do konkursu nade'lano 400 projek­
tów, z tego 30o z samych Niemiec, a resztę
z Jugosławii, Austrji, Szwajcarji, Włoch,
Rumunji i Francji. O wyborze projektu za­
decyduje sąd .z dziesięciu członków w poro­
zumieniu z arcybiskupem Białogrodu,
Mgrem Rodic'ern. Koszty budowy katedry
wyniosą około 15 miljonów denarów,

cach tylko 12,3 %o. Do tego dochodzą nowe

o b ciążenia przemysłu wielkopolskiego i po­
morskiego 100%-tową podwyżką świadczeń na

renty wypadkowe, całkowicie przez przemysł
uiszczanych, a w innych dzielnicach wogóle
nieznanych. Świadczenia te wynoszą w okrę­
gu pomorsko-nadnoteckim na 280 miljonów zl

wypłaconej robocizny 6 miljonów zł.

Niezwykle niekorzystnie odbija się na p o­
łożeniu naszego przemysłu nowa taryfa kole­
jowa z listopada ub. roku. Obliczono, że gdy­
by fabrykę ,,Unja" np. przeniesiono do trójką­
ta bezpieczeństwa, zac-szczędzonoby w prze­
ciągu 3 lat na samym tylko przewozie surowca

(żelaza i węgla) kwotę, wystarczającą na prze­
niesienie całej fabryki do tego trójkąta.

Wszystkie te okoliczności przedstawiano

obejmuje zbiór dawnych drzeworytów
ludowych, drobnych rzeźb w drzewie,
wykonanych przez uczniów szkolnych w

Zakopanem oraz kolekcję polskich ar­
tystycznych opraw i publikacyj.

W Anglji ukazała się zajm ująca książka
na temat przyszłych losów naszej ziemi.

Ciekawa rzecz, że szczególnie zimni Angli­
cy lubują się w fantazjach, wszak wiadomo,
że od Conan Doyle'a dopiero datuje się nau­
kowo pojmowana powieść kryminalna, a

najsłynniejsze utopje snuli Anglicy: Tomasz

Morus i — w cza-sach dzisiejszych — Wells.

Tym razem autorem wizji XXI. wieku

jest znany polityk lord Birkeiihead, którego
książka nosi tytuł ,,The W orld of. 2030". Ce­
chuje ją przedewszystkiem trzymanie się

podstaw naukowych bez wyidealizowania
ludzi. Rozumie się, że większą część treści

stanowią tematy techniczne — wszak od u-

kształtowania się życia codziennego zależy
ściśle charakter ludzi.

Przedewszystkiem więc — według lorda

Birkenheada - będzie w r. 2030już rozwią­
zana kwestja korzystania z olbrzymiej e-

nergji, jaka spoczywa w molekułach. Wia­
domo bowiem, że w litrze wody znajduje się

energja równa 20 miljonom koni technicz­
nych - tylko, że po dziś dzień jeszcze nie

jest znany sposób' uwalniania tej energji i

ujarzmienia dla celów praktycznych.
Drugą kwestją, jaka w 2030 r. będzie już

rozwiązana, fo sprawa t. zw. pokarmu syn­
tetycznego. Chodzi o wyłączenie potraw mię­
snych i roślinnych, a zastąpienie ich sztucz­
nym pokarmem. Chemja postąpiła wpraw­
dzie już dziś tak daleko, że z elementów

nieorganicznych może stworzyć mleko —

brak jednak temu mleku czegoś narazie je-,

niejednokrotnie władzom centralnym. Skoro

jednak wszystkie zabiegi, zresztą uznawane za

słuszne, nie doczekały się odpowiednich, zmie­
niających te warunki, zarządzeń władzy, skoro
reszta Polski nie poszła w polityce płac za

przyżładero przemysłu pomorskiego, starające­
go się utrzymać standard żyria robotnika na

możliwie jak najwyższym poziomie, skoro

wreszcie polityczne znaczenie Pomorza w go­
spodarczych zarządzeniach władz nie znajduje
uwzględnienia, przemysłowi pomorsko-nadno-
teckiem u nie pozostaje nic innego, jak przy­
stąpić do wyrównania warunków przez obni­
żenie płac. Takie są powody, jakie zmusiły
przemysł do podtrzymania swej uchwały. In­
nego wyjścia niestety, znaleźć nie mógł, cho­
ciaż go szukał, nie chcąc przerzucić kosztów

ratunku na barki robotnika".

Wywody p. dyr. Kołuckiego uzupełnili pp.s

Czarliński, Namysłowski i Dziedziul.

*

Podajemy punkt widzenia przemysłowców
z obowiązku dziennikarskiego. Trudno nam

jednak nie wyrazić zdziwienia i ubolewania,
że pracodawcy z podobnymi materiałami nie

zwrócili się do prasy już rychlej. Rychlejsze
zaalarm owanie opinji publicznej niewątpliwie
byłoby musiało wpłynąć na rządy w Polsce w

kierunku uznania specyficznych warunków Po­
morza i przeciwdziałania niekorzystnemu
kształtowaniu 6ię stosunków. Wspólny zaś

wysiłek byłby uchronił masy pracujące od cio­
su, który niestety nie pozostanie bez następstw
politycznych. Ale na ten moment panowie
pracodawcy może najmniej zwrócili uwagi,
chociaż przy rozpatrywaniu celowości swojej
uchwały byli powinni to uczynić. Wyliczać
tych następstw nie będziemy. Każdy wie, o ja­
kie tu chodzi.

Dla zabezpieczenia spokoju społecznego 1

utrzymania stosunku wzajemnego zaufania mię­
dzy warstwami, apelujemy do pracodawców
raz jeszcze, aby zaniechali ogólnej obniżki

płac. Jeżeli istnieją zakłady, dla których
konjunktura układa się w ten sposób, że bez

obniżenia płac wybrnąć nie będzie można, nie­
chaj właściciele danych zakładów rozmówią
się z swymi wydziałami robotniczymi co do

konieczności obniżki jak i jej wyso-kości. Roz­
ciąganie uchwały obniżenia płac o 10 % na

wszystkie zakłady bez względu na ich koniunk­
turę, mimo wszystko nie może uchodzić za go­
spodarczo dostatecznie uzasadnione.

Żywimy nadzieję, że pracodawcy, którzy
na konferencji prasowej bardzo silnie podkre­
ślali swoją życzliwość dla pracownika, wezmą

to pod uwagę i że w ostatniej chwili cofną się
cd urzeczywistnienia uchwały, która może

mieć skutki pefl względem gospodarczym i spo­
łeczno-politycznym bardzo niepożądane.

Z drugiej strony podkreślić nam wypada, że

władza powinna się powyższemi zagadnieniami
nieco poważniej zainteresować. Przewinienia

wszystkich rządów w Polsce w stosunku do

Pomorza zaczynają się mścić w sposób, kry-i
jący w sobie poważne polityczne niebezpieczeń­
stwa. Niechajże wreszcie teoretyczne uznanie

roli i znaczenia Pomorza przyjmie formę za­
rządzeń, zabezpieczających zdrowy rozwój tej
dzielnicy. Nie uchodzi, aby w dalszym ciągu
tolerowano różnice w ciężarach, które jed­
nych i to na najważniejszym odcinku przytła­
czają, a drugim, częściowo z punktu widzenia

państwowego mniej pewnym, ułatwiają życie
i rozwój. Macoszemu traktowaniu sprawy na­
leży położyć kres!

szcze niezbadanego (pisze o tem znany le­
karz niemiecki Sclileich!), wobec czego na­
wet szczur nie może żywić się takim sztucz­
nym produkterrf.

W r. 1928 wynaleziono już sposób przeraz

biania celulozy, a więc ciała organicznego,
bo wyrabianego z drzewa, na paszę dla by­
dła ~ pależy się więc spodziewać, że za 100

łat istotnie ziszczą się przepowiednie lorda

Birkenheada.

O tem, że w r. 2030 nie będzie już prawie
samochodów, a cała ludzkość używać będzie
wyłącznie samolotów, niema co dyskutować
—: tego rodzaju fantazje snuto już dawno,
a jednak dziś jeszcze nawet rower jest dla

niejednego człowieka rzeczą nieosięgalną.
W każdym razie zasługuje na wyróżnienie
uwaga Birkenheada, że ludzie w XXI. wie­
ku będą bez wielkich trudności odbywali
dalekie i częste podróże po świecie, który
wobec zbędności rolnictwa będzie się przed­
stawiał jako jeden duży park...

A zajęcie tych ludzi? Ponieważ prace

konieczne do zaspokajania potrzeb życia
codziennego będą bardzo ułatwione, będą
się mogli nasi wnukowie oddać więcej niż

my nauce, a przedewszystkiem pogłębianiu
psychologii i badaniu zagadki bytu. W poli­
tykę bawić się nie będą, stery rządów bo­
wiem obejmą uczeni...

Utopja lorda Birkenheada jest w swoich

szczegółach bardzo zajmująca i napewno

doczeka się rozgłosu w c-ałym świecie cywi­
lizowa-nym .

Wódka podrożeje!

To źródło Mojżesza Matuszewskiego nigdy jeszcze n ie zawiodło.

Wystawa sztuki polskiej w Gdańsku.

Świat w roku 2030.



Str. 6. *DZIENNIK BYDGOSKI** środa, dnia 30 kw ietnia 1930 r. Nr. 100.

(O'J) Z WIELKOPOLSKI i POMORZA ( O I f t

gCronfka kościelna.
Z archidiecezji gnieźnieńskiej. J . Em. ks.

Kardynał Prymas zamianował egzaminatorami
prosynodalnymi ks. dr. Edwarda Blericąua,
kanclerza Konsystorza Arcybiskupiego w

Gnieźnie. — Instytucję kanoniczną otrzymał
ks. Czesław Bogacki na beneficjum w Płonko-
wie. Na wikarjaty powołano: ks. neoprezbite-
ra Kazimierza Chojnackiego do Gniewkowa;
ks. Antoniego Kozłowskiego z Wągrowca do

Pleszewa; ks. Maksymiljana Szerwentkego z

Pleszewa do Wągrowca parafji św. Jakóba;
ks. Witolda Walkowskiego z Gniewkowa do
Ślesina.

Z archidiecezji poznańskiej. J . Em. ks. K ar­
dynał Prymas zamianował ks. proboszcza Wła­
dysława Zielińskiego w Parzęczewie radcą du­
chownym; ks. dziekana Stanisława Gładysza,
proboszcza w Komornikach, członkiem Rady
Administracyjnej archidiecezji poznańskiej. In­
stytucję kanoniczną otrzymali; ks. Franciszek

Guzikow ski n a beneficjum w Rososzycy i ks.

Paweł Winnicki, mansjonarz w Środzie, na be­
neficjum w Raszkow'ie. W administrację od­
dano: ks. dziekanowi Beisertowi z Usarzewa

parafję w Swarzędzu;, ks. dziekanowi Stani­
sławowi Gładyszowi w Komornikach parafję w

Stęszewie; ks. prob. Tadeuszowi Mielcarskie-

mu w Panience beneficjum w Potarzycy; ks.

dziekanowi Chudzińskiemu w Opalenicy para­
fję Bukowiec. Na wikarjat powołano,: ks. F ran­
ciszka Klauzińskiego z Poznania przy Katedrze

do Stęszewa; ks. Przemysława Osowieckiego
z Dolska do Brenna.

Kurs nauki pożarnictwa
w Koronowie.

Związek Straży Pożarnych. Województwa
Poznańskiego urządza w czasie od 19 maja do

24 maja br. kurs nauki pożarnictwa w Korono-

wie. Kurs obejmuje 20 godzin ćwiczeń prak­
tycznych oraz 28 godzin ćwiczeń teoretycz­
nych, obejmujących całokształt nauki pożar­
nictwa, nauki obrony przeciwgazowej, oraz

wykładów o udzielaniu pierwszej pomocy w

nagłych wypadkach.
Ze względu na karność strażacką konieczne

jest wspólne zakwaterowanie i zaprowianto-
wanie kursistów, które przeprowadzi Związek
Straży Pożarnych w porozumieniu się z Ma­
gistratem m. Koronowa.

Na koszta kursu pobiera Związek 35 zł za

każdego kandydata, która to kwota służy na

pokrycie wydatków, związanych z zakw atero­
waniem i cąłkowitem wyżywieniem kursistów

i t, d. Kwota powyższa jest minimalna, jeżeSi
się uwzględni, że za utrzymanie dzienne płaci
Związek około 5 zł za jednego kursistę.

Pakość.
Osobiste. Z dn. 1 maja obejmuje stanowi­

sko gazomistrza w miejskiej gazowni p. Ol­
sztyński.

Zebranie Zw. Rob. i Rzem. Z. Z. P . odbyło
się w ub. niedzielę o godz. 12,30 w salce po-

klasztomej, które zagaił prezes p. Matuszak.

Do komisji rewizyjnej wybrano ponownie p.

Frclichowskiego i p. Cichego. Długa dyskusja
wyłoniła się nad sprawą kasy pogrzebowej.

Bractwo Kurkowe urządza w dniach 4 i 5

maja uroczystość poświęcenia sztandaru, połą­
czoną z zawodami strzeleckiemi o cenne na­
grody węd' 'g nast. programu: w niedzielę, dn.

4. V. o godz. 10-ej zbiórka; o godz. 10,15 wy­
marsz do kościoła kalwaryjskiego na Msżę
św.; o godz, 11-ej uroczysta Msza św.; o godz.
12,30 defilada na rynku przed władzami; *o go­
dzinie 13-ej uroczyste posiedzenie i powitanie
delegacyj, poczem wspólny obiad; o godz. 14

wymarsz do strzelnicy i zapoczątkowanie
strzelania; o godz. 20-ej powrót do miasta j
zabawa taneczna.

W poniedziałek, dn. 5 maja o godz. 8-ej
dalszy ciąg strzelania z przerwą obiadową od

godz. 12-tej do 13,30; o godz. 19-ej ogłoszenie
w'yniku strzelania; o godz. 19,30 powrót na

salę,' rozdanie nagród i fidułka strzelecka.

Srfrzeflmo.
Zebranie miesięczne ,,Sokoła" odbędzie się

we wtorek, dnia 29. bm. o godz. 20 w lokalu p.

Podlińskieg o.

Pożar wybuchł w zabudowaniu p. Koiasa w

Bronisławiu. Spalił się dom mieszkalny.
Komkja P. W . i W. F . obradowała dnia 24,

bm. pod przewodnictwem burmistrza p. Ra­
domskiego. Uchw'alono zakupić 40 mundurów

dla członków P. W . i W. F., pozatem dokoopto­
wano do komisji prezesa podobcerów rezerw'y
p. Strzeleckiego Teodora. W miejsce ustępu­
jącej p. Janiny Matuszakowei wybrano p. Le­
szczyńska.

10 lat Tow. Śpiewu św. Cecyiji w Osielsku.
(Od własnego sprawozdawcy

Nie ulega kwestjl, że towarzystwa śpie­
wu odgry wają wielką rolę nietylko w życiu
kościelnem i społecznem, ale również w ży­
ciu narodowem. To też silą rzeczy, skoro na

ziemiach naszych zatknięto znowu sztandar

polski, wszędzie, gdzie jeszcze nie bylo to­
warzystwa śpiewackiego, założono je, przy­
czem szczególnie zasłużyło się nasze nau­
czycielstwo.

Również w Osłelsku powstała w owym
czasie taka organizacja, obierając sobie za

patronkę św. Ćecylję. Towarzystwo docze­
kało się, pracując dzielnie, w tych dniach

dziesiątej rocznicy sw'ojego założenia, którą,
też obchodzono z odpowiednim pietyzmem.
Dowodem sympatji, jaką się cieszą Cecylja-
nie, był lic'zny udział bratnich organizacyj
jak również całej parafji.

Na uroczystość, która odbyła się przy cu­
dnej pogodzie wiosennej w ub. niedzielę,
przybyli więc śpiew acy z Wudzyna., dalej
Wojacy z Maksymiljanowa, Młodzież Kato­
licka z Żołędowa,, a z osielskich towarzystw
wysłali swoje poczty sztandarowe Wojacy,
Młodzież Katolicka i Młode Polki. Pocho­
dem ruszono pod wodzą byłego prezesa, rek­
tora Birzyńskiego do miejscowego kościoła,
gdzie nabożeństwa odprawił oraz piękne
kazanie na temat znaczenia śpiewu pod
względem liturgicznym wygłosił ks. pro­
boszcz Szwedowski. Po Mszy św. udano się
do lokalu p. Gontarskiego na uroczyste ze-

,,D ziennika Bydgoskiego")
branie.

Akademję zagaił, witając wszystkich bar­
dzo serdecznie, czcigodny patron ks. prob.
Szwedowski, a na program uroczystości zło­
żyły się śpiewy — popisy Towarzystwa św.

Cecylji, które pod batutą rektora Mundkow-

skiego poprawnie odśpiewało szereg utwo­
rów polskich. Szczególną uw agę zwrócił

wierszowany opis założenia kółka wygło­
szony przez założyciela i byłego prezesa,, któ­
ry tę godność piastował przez 5 lat, rekto­
ra Birzyńskiego (obecnie zamieszkałego w

Łęgnowie). Po deklamacjach nastąpiło skła­
danie życzeń, przyczem przemawiali m. in.:

red. Szalla z ,,Dziennika Bydgoskiego", p.
Jan Tuleja im. Kółka Rolniczego i Wojaków
osielskich oraz delegat towarzystwa śpiewu
z Wudzyna. Zebranie zakończono wspól-
nem odśpiewaniem hymnu ,,Boże coś Pol­
skę..."

Wieczorem odegrali amatorzy na skrom­
nej niestety scenie komedję p. t. ,,Posag w

kominie", poczem rozpoczęła się zabawa ta­
neczna.

Niedzielna uroczystość, która stanowiła

zarazem niejako otwarcie letniego sezonu

imprez narodowych w Osielsku, udała się w

całej pełni i napewno przyczyni się do dal­
szego pomyślnego rozwoju Towarzystwa,
które pod prezesurą p. Franciszka Kuczkow­
skiego rokuje najlepsze widoki na przysz­
łość.

Trzeci Maja w Siemieczku.
W ubiegłą sobotę odbyło się zebranie za­

rządów wszystkich towarzystw z Sierniecz-

ka, Łęgnowa, Brdyujścia i Kapuściska w lo­
kalu p. Szlagowskiego. Obrady zagaił p.
Edmund Fryka, który odczytał protokuł z

przedostatniego zebrania, poczem przystą­
piono do omówienia programu obchodu na­
rodowego Trzeciego Maja.

Po krótkiej dyskusji, w której zabierali

głos pp.: Fryka, Kadow, naucz. Nowicka,
Obermayerowa, red. Kobierski i naucz. Jur-

ski, ustalono program następujący:
W dniu 3-go maja:
1) Zbiórka wszystkich towarzystw i dzie­

ci szkół miejscowych przed lokalem p. Szla­
gowskiego o godz. 9,30; 2) wymarsz do ko­
ścioła w Siernieczku o godz. 10; 3) nabożeń­
stwo o godz. 10,30; 4) wymarsz i zbiórka na

dziedzińcu szkoły w Siernieczku o g. 11,30,
gdzie odbędzie się koncert orkiestry bęben­

kowej, śpiew, deklamacje i referat o ,,Kon­
stytucji 3-go Maja" wygłoszony przez.naucz .

Nowicką; 5) rozwiązanie pochodu o godz.
12-ej obok lokalu p. Szlagowskiego.

Po południu o godz. 16 - koncert w ogro­
dzie lub na sali p. Kadowa w Brdyujściu;
zabawy ludowe, koło szczęścia, strzelanie

do tarczy i inne godziwe rozrywki. O godz.
18 przedstawienie, a o godz. 20 zabawa ta­
neczna.

Następnie wybrano zarząd ogólny, do-

którego weszli pp.: F ryka—prezes, Olszew­
ski—zast. prezesa, Jurski, naucz. - s ekretarz,
Nowicka, naucz. - z a st. sekret, i Obermaye-
rowa-skarbniczka. Zarząd ten urzędować'
będzie trzy lata. Zajmie się on urządzaniem
odczytów, obchodów narodowych itp., celem

łączenia wszystkich obywateli-Polaków pod
i sztandarem jedności chrześcijańskiej.

JANOWIEC. Jarmark. W czwartek , dnia

8 maja odbędzie się w mieście tut. jarm ark na

konie i bydło.

Konkursy hippiczne w Gnieźnie.
Z okazji dorocznych targów końskich na

św. Wojciecha w ub. sobotę odbył się pierw­
szy dzień konkursów hippicznych.

Konkursy same rozpoczęły się o godz. 2-ej
konkursem otwarcia dla pp. cywilnych (IO
przeszkód około 1.10 m. wysokości i do 2,50
m. szerok., szybkość 375 m. na minutę). Mimo

silnej konkurencji zwycięstwo przypadło p. J .

Blociszewskiej z Paruszewa na wałachu ,,Mo­
ści Panie", która miała zaledwie 1 i ćwierć

pkt. karnego. Drugie miejsce zajął p. baron

Liittwitz z Oleśnicy na klaczy ,,Ahnentreue"
(2 pkt, karne), trzecie zaś p. pułk. Studziński

z Poznania na wał. ,,Tomcio" (4 i ćwierć pkt.
kam.), czwarte miejsce i zarazem nagr. hono­
rowa Zw. Ofic. Rez. koła Gniezna, przypadła
p. Harlandowej z Bydgoszczy na wał. ,,Banzaj"
(5 pkt. karnych).

Znacznie wyższe wymagania stawiał jeźdź­
com i koniom następny konkurs lekki, do któ­
rego stanęło 44 jeźdźców. Zwycięstwo w tej
konkurencji odniósł p. por. Koralewski z 8

szw. tab. Toruń, który jako jedyny przeszedł
na wał. ,,Magnat" konkurs gładko bez punk­
tów karnych. Drugie miejsce zajął p. por.
Bieńkowski z 7 p. s. k. na wał. ,,Łoś" (4 pkt.
karne), trzeciem , czw artem i piątem podzielili
się pp. por. Sokoinicki z 15 p. uł. Wlkp. na

wał. ,,Car", por. Bieńkowski z 7 p. s. k . na

klaczy ,,Magda" i por. Zakrzewski z 17 p. uł.

Wlkp. na klaczy ,,Milutka", zaś 6, 7 i 8 miej­
scem podzielili się pp.: por. Nieczkowski z 16

p. uł. Wlkp. na klaczy ,.Pociecha", por. Sa­
dowski z 7 p. a. c. na klaczy ,,Odra" i por. Mi-

siewski z 7 D. A. K. na wał. ,,Neptun".
Największe może zaciekawienie zbudził

konkurs parami, do którego stanęli tacy wy­
bitni jeźdźcy, jak por. Starnawski, por. Dąmbski
Nehrlich, por. Najnert, ppłk . Pragłowski, a z

pań wszystkie, biorące udział w konkursach.

Zwycięstwo odniosła para: hr. Czarnecki na

wał. ,,Tally-Ho'' i hr, Czarnecka na wał. ,,Ber-

tram" z dwoma pkt. karnemi; dalsze miejsca
zajęli: p. Dąmbski Nehrlich na ,,Mistrzu" i p.
Mieczkowska z Poznania na wał. ,,Sun-
Beam"; p. por. Nieczkowski na klaczy ,,Po­
ciecha” i p. Harlattdowa na ,,Banzaju", oraz

por. Najnert na ,,Ładzie" i p. Błociszewska na

,,Jacku".
Dzięki cudnej, prawdziwie wiosennej pogo­

dzie, zebrało się na placu około 2.500 publicz­
ności, w tem bardzo dużo obywatelstwa z oko­
licy. Z Poznania przybyli m. in. dowódca D. O.

K. p, gen. D zierżanowski i p. gen. Czeheidze,
którego syn bierze również udział w konkur­
sie.

Poświęcenie sztandaru Tow. Powst. i Woj,
W dniu święta narodowego, dn. 3 maja odbę­
dzie się w Kcyni uroczystość poświęcenia
sztandaru Tow. Powst. i Wojaków z nast. pro­
gramem:

Piątek, 2 maja o godz. 8 wiecz. capstrzyk^
urządzony przez wszystkie oddziały P. W.

Sobota, 3 maja, godz. 9: zbiórka Chrzest­
nych, K omitetu Honorowego, oraz wszystkich
Towarzystw pod sztandarami, w sali p. Gdań-

ca; godz. 9,30: uroczysta Msza św. celebrowa­
na przez ks. kan. dr. Opielińskiego, oraz po­
święcenie sztandaru. Po Mszy św. na Rynku
przejęcie sztandaru z rąk prezesa Okręgu, na­
stępnie powrót na salę p. Gdańca. Godz. 8

wiecz. ,,Wieczór muzyczny": słowo wstępne - -

prezes Tow. P, i W. i odegr. Hymnu Narodo­
wego; przemówienie okolicznościowe — Cze-

chak, por. rez .; Polonez A -dur Chopina — o r­
kiestra 61 p. p., Arja z curantami ,,Straszny
Dwór" Moniuszki i Krakowiak Moniuszki —:

tenor E. Kowalski; Reduta Ordona, deklam a­
cja — Konieczny; solo fortepjan; Duet z IV,
aktu ,(Halki" Moniuszki — Muszyńska - Paliu-

kiewicz; Arja z III. aktu ,,Tosca" Puccini'ego
i Arja z ,,Rigoletto" Verdi'ego — tenor E. Ko­
walski; Wiązanka - orkiestra 61 p. p.; za­
kończenie Marsz — Orkiestra 61 p. p. Ciąg­
nienie loterji fantowej, zabawa z tańcami.

IHOWFOCitaW.

Stan bezrobocia. Mimo wiosny i sezonu bu-:

dowlanego liczba bezrobotnych dotąd nie ma­
leje.

Werbowanie robotników do Francji W

środę, dnia 7 maja o godz. 9 rano ma się od­
być w Państw. Urzędzie Pośredn. Pracy w Ino­
wrocławiu werbowanie robotników, górników
na wyjazd do Francji,

Włamanie. Do piwnicy kupca Zygmunta
Laskowskiego w Rynku, próbował włamać się
złodziej, którego sam właściciel przyłapał na

gorącym uczynku i aresztował. Aresztowanym
okazał się Mieczysław Biernacki, zamieszkały
przy ul. Św. W ojciecha 21.

Narodowy Uniwersytet Robotniczy. W pią­
tek dnia 25, bm. w śródmieściu odbyły się dwa

wykłady Narodowego Uniwersytetu Robotnicze­
go: dyr. J . Lewandowska mówiła: ,,0 zagadnie­
niu komunikacji oceanicznej" oraz prof. M.

Kadlec: ,,0 obronie Polski przed bolszewizmem"
W poniedziałek zaś dnia 28. bm. prof. M. Ka­
dlec wygłosił referat krajoznawczy ,,0 Często­
chowie", ilustrowany licznemi przeźroczami,
Nast. prof. R. Molski mówił: ,,0 wojsku pol-
skiem w powieściach H. Sienkiewicza". Na tych
wykładach zakończył się okres zimowy i nastą­
pi dłuższa przerwa aż do września.

Stow. Lekarzy Zdrojowych. Ub. niedzieli

dnia 27. bm. Stow. Lekarzy Zdrojowych Inowro­
cławia urządziło gremjalną wycieczkę, celem
zwiedzenia tut. Uzdrowiska Ubezpieczalni Kra­
jowej. Objaśnień udzielał lekarz zakładowy dr.

Suszczyński. Lekarze zwiedzili nast. wziewalnię,
i cały nowy zakład przyrodoleczniczy miejski.
Objaśnień udzielali dr, K. Sawicz oraz dr. Sro­
czyński. W końcu odbyło się posiedzenie nau­
kowe zrzeszonych lekarzy Stowarzyszenia.

ZMARLI.

Śp. Roger de Brćchan, cm. dyrektor wojeW,
zakładu dla ubogich w Śremie.

Śp. Artur Staeyen, kupiec, b. dyrektor cu­
krowni w Poznaniu.

ProcesopobiciehodurowcowwToruniu
Dn. 25 bm. przed Sądem Okręgowym w

Toruniu odbył się dalszy ciąg procesu o po­
bicie uczestników wycieczki hodurowców, któ­
ra dnia 7 kwietnia 1929 r. przyjechała z Gru­
dziądza do Torunia.

Jak już o tem swego czasu pisaliśmy, ho-'

durowcy z Hajdukiem na czele, z dwoma sio­
strami i muzyką, chcieli w pochodzie przejść
przez miasto, mimo zakazu ze strony władz.

Zebrany tłum przed dworcem w liczbie około

3.000 ocób mocno poturbował hodurowców.

Wszyscy oskarżeni do winy się nie poczu­
wają. Byli w tłumie, ale udziału w bójce nie
brali. Przesłuchani policjanci jako świadkowie

nie mogli stwierdzić, by który z oskarżonych
brał udział w bójce, natomiast świadkowie ho-

durowcy m. inn. duchowny Hajduk i jedna ma-

rjawitka, poznają niektórych oskarżonych. J e­
den nawet ze świadków w swym zapale roz­
poznawczym, wskazał również palcem na spra­
wozdawcę ,,Słowa Pomorskiego", powiadając:
,,o ten bił najwięcej!" - co wywołało ogólną
wesołość na sali, gdyż sprawozdawca ów wo­

góle w zajściu udziału nie brał.

Trybunałowi przewodniczył sędzia dr. Pia­
secki, oskarżał prokurator Bieńkowski. Po

przesłuchaniu świadków, zabrał glos prokura­
tor, który podtrzymywał akt oskarżenia, pozo­
stawiając wymiar kary sądowi. Obrońca prosi
o uwolnienie wszystkich oskarżonych. Siąd.
jednakże uznał ich winnymi i zasądził Włady­
sława Wrzesińskiego, Antoniego Grzankę, An­
toniego Karłowskiego i Gerharda Matuszew­
skiego po 6 miesięćy więzienia i karę tę za-;

wiesił im na dwa lata, zaś Bernard Szupry-(
czyński skazany zo-iał na 7 dni więzienia,
Edmund Derebecki na 3 dni, Mieczysław Pru-

sakowski na 10 dni, Franciszek Bieniaszewski

na 7 dni i Jan Grubecki na 3 miesiące wię­
zienia, karę zawieszając im na jeden rok.

W motywach wyroku sąd przyjął okolicz­
ności łagodzące, iż żaden z oskarżonych kara­
ny nie był, że wszyscy działali i znaleźli się
w tłumie z pobudek ideowych i dla tego
wszystkim kara ta została warunkowo zawie­
s zona
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ZToraraisE
Nocny dyżur ma do dnia 2 maja włącznie

apteka ,,Pod Lwem", Rynek Nowomiejski,
Z TEATRU POMORSKIEGO.

We wtorek, dn. 29 i w środę, dn. 30 bm.
0 godz. 20,15 cieszące się niebywałą frekwen­
cją wielkie Misterjum religijne Bolesława Ro-

sława p. t. ,,Golgota1', z uzupełnieniem Zmar­
twychwstania Pańskiego.

Turniej tennisowy T, K. S. W dniu 3 maja
urządza Toruński Klub Sportowy wielki tur­
niej tennisowy, dostępny dla wszystkich tenni-

sistów Torunia. Program obejmuje gry poje-
dyńcze pań i panów, gry podwójne panów i

m ieszane. 'Korty i piłki dostarcza Klub bez­
płatnie, natomiast chłopców należy opłacać o-

sobiście. Zapisy przyjmuje się do czwartku,
1 maja, na kortach tennisowych przy ul. Mic­
kiewicza.

Wyniki biegu na przełaj. Dnia 27 bm. od­
był się bieg na przełaj zorganizowany przez
W. A . K. S. ,,Gryf'', w którym pierwsze miej­
sce zajął p. Wiśniewski z Chełmży, drugie p.

Kojka z 4 p. 1, Trasa biegu wynosiła 3500 m.,

start i meta przy Banku Polskim. Udział w za­
wodach brało około 40 zawodników.

Otwarcie ogniska Stow, Młodzieży Męskiej
przy paraiji N. P . Marji odbędzie się dn. 3 ma­
ja w sali przy ul. Chełmińskiej 16. U roczystość
ta połączoną będzie jednocześnie z obchodzem

3 Maja. W programie przewidziane jest: powi­
tanie przez ks. patrona Motylewskiego, dekla­
macje, śpiewy i t. d. Odczyt wygłosi p. Kry­
stek. Na zakończenie odegrany będzie obrazek

sceniczny w 1 akcie p. t. ,,Przebudzenie",
Zebranie Białego Krzyża odbędzie się dn.

30 bm. o godz. 5 po poł. w sali posiedzeń Sta­
rostwa Powiatowego. Na porządku obrad spra­
wozdanie zarządu i poszczególnych sekcyj,
preliminarz budżetowy, wybór komisji rewizyj­
nej i delegatów.

Zakres działania Starostwa Grodzkiego w

Toruniu. W ,,Monitorze Polskim" z dnia 8 bm.

Nr. 82 poz. 125 ogłoszone zostało rozporządze­
nie p. Ministra Spraw Wewn. z dnia 31 marca

1930 r., rozszerzające dotychczasowy zakres

działania Starostów Grodzkich w Toruniu i

Grudziądzu. Na podstawie tego rozporządze­
nia i poprzednich postanowień Ministra Spraw
Wewn. z dnia 31 stycznia br. i 24 marca br.

do pełnego zakresu działania Starostów Grodz­
kich w tych miastach należą następujące spra­
wy: 1) sprawy utrzymania bezpieczeństwa, spo­
koju i porządku publ.; 2) sprawy nadzoru nad

lokalami publ. oraz ustalanie godziny policyj­
nej: 3) sprawy stowarzyszeń, zgromadzeń, wie­
ców, sprawy widowiskowe oraz cenzury tea­
tralnej: 4) sprawy kwest publicznych; 5) sprawy

policji kryminalnej; 6) sprawy policji obycza­
jowej; 7) sprawy broni oraz m aterjałów wybu­
chowych i łatwopalnych; 8) sprawy prasowe; 9)
sprawy wynikające z zastosowania rozporzą­
dzeń o cudzoziemcach (rejestracja); 10)
sprawy wynikające z zastosowania rozporzą­
dzenia o granicach państwa, w szczególności
wydawanie paszportów zagranicznych, przedłu­
żanie paszportów i wizy; 11) sprawy godzin
handlu i godzin otwarcia zakładów handlo­
wych i niektórych przemysłowych.

PP. Prezydenci miast Torunia i Grudziądza
tracą dotychczasowe swe kompetencje w za­
kresie pow. spraw. Wszelkie podania i proś­
by w tych sprawach na terenie miast Torunia

i Grudziądza kierować należy do właściwego
Starosty Grodzkiego. Lokal urzędowy Starosty
Grodzkiego w Toruniu mieści się przy ul. Mic­
kiewicza nr. 5, lokal urzędowy Starosty Grodz

kiego w Grudziądzu — przy ul. Groblowej 19.
Z Bractwa Strzeleckiego. Dnia 24. bm. od­

było się miesięczne zebranie toruńskiego Bra­
ctwa Strzeleckiego. Obradom przew'odniczył
prezes p. Maćkowiak, który też zdał sprawo­
zdanie ze zjazdu delegatów Bractw Strzele

ckich, odbytego w Inowrocławiu. Sezon strze­
lecki postanowiono rozpocząć dnia 3 maja.
Strzelanie królewskie, jak zwykle, odbędzie się
w Zielone Świątki. Ze względów oszczędnościo­
wych, postanowiono zmniejszyć ilość nagród.
Pozatem uchwalono strzelać ze względów
oszczędnościowych z broni małokalibrowej.

Amator cudzych rowerów,
' Skradziono na

szkodę dzierżawcy majątku Wrzosy Marcina

Masieka rower, wartości 150 zł. W dochodze­
niach ustalono, iż sprawcą kradzieży jest J. S.

lat 15, bez stałego miejsca zamieszkania, który
oddał skradziony rower na przechowanie do

Karaszewskiego Szymona w Kowalewie. Rower

został zwrócony poszkodowanemu.

Włamanie i kradzież. Włamali się nieznani

sprawcy za- pomocą wybicia szyby w oknie do

w arsztatu Lewandowskiego Aleksandra, zam.

w Starym Toruniu i skradli narzędzia kołodziej­
skie, ogólnej wartości 150 zł.

W sprawie sam obójstwa nieznanej kobiety,
która w dniu 18. bm. skoczyła z mostu kolejo­
wego do Wisły, ustalono, iż denatką jest Elżbie­
ta Szolc, lat 19, b. służąca kpt. Brzezińskiego
zam. w Toruniu przy ul. Piastowskiej nr. 3.

Przyczyną sam obójstwa zawód miłosny. Zwłok

dotychczas nie wyłowiono.
Wielki jarmark z loterją. Dnia 4 maja o go­

dzinie 14 odbędzie się staraniem Komitetu Bu­
dowy Pomnika poległym 63 p. p. (Dzieci toruń­
skich), w sali Wiktorja wielki jarmark, połączo­
ny z loterją, kołem szczęścia, konkursami,
wędką, rzutem kółka i innemi niespodziankami.
Po jarmarku o godz. 20 wieczór taneczny, po­
łączony z konkursem o nagrodę dla najsympa­
tyczniejszego mężczyzny. W stęp na jarm ark

30 i 20 groszy, na tańce 1 zł.

Kradł węgiel z wagonów i wpadł pod koła.

Dnia 25. bm. podczas kradzieży węgla z po­
ciągu towarowego nr. 483 na dworcu towaro­
wym w Podgórzu dostał się pod wagon kolejo­
wy Zakrzewski Alojzy, lat 16, zam. w Podgórzu
przy ul. Parkowej 89, któremu koła zmiażdżyły
wszystkie palce prawej ręki. Odstawiono go do

szpitala miejskiego w Toruniu.

Zjazd delegatów pomorskiej L. O. P. P.
w Toruniu.

Dnia 27 bm. w Toruniu odbył się w sali

posiedzeń Rady Miejskiej zjazd delegatów L.

O. P. P. z całego Pomorza, przy udziale woje­
wody Lamota, generała Pasławskiego, proku­
ratora Studnickiego, dr. Pikora, kuratora

Szwemina.

Obrady zagaił generał Pasławski, przewod­
niczącym zjazdu wybrano wojewodę Lamota,
poczem gen. Pasławski i sekretarz dr. Pikor

zdawali szczegółowe sprawozdania z rozwoju
akcji L. O. P. P. Ze sprawozdań wynikało, iż

akcja L .0 . P . P. przy usilnej pracy organiza­
cyjnej obecnego zarządu i poparciu p. woje­
wody, oraz podległych mu referentów, znalazła

wśród obywatelstwa pomorskiego podatny
grunt i rozwija się bardzo dobrze. Po sprawo­
zdaniu członków komisji rewizyjnej udzielono

zarządowi absolutorjum.
W wyborach uzupełniających do zarządu

wybrano pp.; prezesa Sądu Apelacyjnego
Szyszkę, naczelnika Grzankę, dr. Pikora i płk.
Wolszlegiera, jako zastępców: prokuratora
Hermanna i kpt. dypl. Chojnackiego, Na dele­
gatów ogólnego zgromadzenia L. 0 . P . P., które

odbędzie się w W arszawie, wybrano dr. Pikora

i inż. Szepelysa,
Do komitetu honorowego ,,Tygodnia Lotni­

czego", który się odbędzie od dnia 18 do 25

maja br. wybrano wojewodę Lamota, inspek­
tora armji gen. Neugebauera, p. gen. Pasław­

skiego i innych. W programie Tygodnia Lot­
niczego przewidziane są akademje, koncerty,
bale, dancingi i wiele innych imprez.

Zaznaczyć należy, iż komitet wydał dru­
kiem bardzo obszerne sprawozdanie ze swej
działalności za lata 1928—1929, które tak pod
względem swej szaty zewnętrznej, jak i też bo­
gatej treści przedstawia się wprost okazale.

Barwna okładka, przedstawiająca polskie mo­
rze oraz gryfa pomorskiego dzierżącego cho­
rągiew o barwach narodowych jest bardzo o-

ryginałna i przedstawia się jako znakomity
środek propagandowy, czyni chlubę polskiej
sztuce graficznej i Pomorskiej Drukarni Rolni­
czej, która je wykonała.

W treści swej sprawozdanie zawiera słowo

wstępne prezesa zarządu gen. Pasławskiego,
rozprawki fachowe o obronie przeciwlotni­
czej, ratownictwie i bombardowaniu miast kpt.
Jełowickiego, pulk. dr. Butrymowicza, por. Fi­
lipkowskiego oraz bardzo obszerne i szczegóło­
we sprawozdanie z działalności Zarządu, opra­
cowane. przez p, dr. Pikora, sekretarza Komi­
tetu Wojewódzkiego L. O. P . P.

Do szczegółowego omówienia tych spraw

powrócimy jeszcze; dziś stwierdzamy tylko, że

akcja L. O. P. P. na Poborzu stanęła nareszcie

na trwałych podstawach i rokuje bardzo wiel­
kie widoki na przyszłość.

Kino ,,Apollo". ,,Szalony książę". Pozatem

bogaty dodatek dźwiękowy.
Kino ,,Gryi". ,,Zdrada stanu". Pozatem bo­

gaty nadprogram.
Kino ,,Nowości". ,,Ostatni pocałunek". Jako

nadprogram komedja p. t. ,,Flip i Flap jako lo­
kaje" .

Kino ,,Orzeł". ,,Cnotliwe dziewczęta" i ,,W
niewoli u szejka".

Ostatnia chwila! 3-ci maj się zbliża! Spiesz
po nalepki jubileuszowe T. C. L. (Sekretariat
TCL. na Pomorze w Grudziądzu ul. Lipowa 28).

3-ci maj! Czy jesteś już w posiadaniu nale­
pek jubileuszowych T. C. L .?

Rok bieżący jest rokiem złotego jubileuszu
istnienia T. C. L. — Ofiaruj choćby tylko je­
dną cegiełkę na wzniesienie Uniwersyteu Ludo­
wego w Bolszewie pod Wejherowem.

Zabawa taneczna Czerwonego Krzyża, odbę­
dzie się w dniu 2 maja. Początek o godz. 20,
Dancing odbędzie się w miłych i sympatycznych
salach ,(Królewskiego Dworu". Komitet prosi
tych wszystkich, którzy otrzymali zaproszenie,
aby pospieszyli na ten miły wieczorek.

Z Chrzęść. Demokracji. Od pewnego czasu

ruch organizacyjny w Chrzęść. Dem. w G ru­
dziądzu jest nadzwyczaj silny. Zabrano się naj­
pierw do organizacyj Ch. Z. Z., które rozwijają
się pomyślnie. Obecnie i polityczne życie od­
żyło w całej pełni. W piątek dnia 25. bm.

odbyło się walne zebranie Koła Ch. D. przy
dość licznym udziale członków i sympatyków.
Zebranie zagaił wiceprezes Leon Jankowski,
przewodniczącym walnych obrad wybrano pre­
zesa woj. Ch. D. p. Kwaśniewskiego, sekretarzo­
wał p. Kunz. Sprawozdanie wygłosili pp.;

wiceprezes Jankowski, prezes woj. Ch. D. p.
Kwaśniewski. W dyskusji zabierali głos pp.:

Kaszak, Kunz, Wodwud i Jankowski. Wyraża-

Ecfoa otwarcia Chrześcijańskiego Uniwersytetu
Robotniczego w Grudziądzu.

W dniu 13. bm. otwarto w Grudziądzu uro­
czyście Chrzęść. U niwersytet Robotniczy, na

którym uchwalono i wysłano hołdownicze de­
pesze do Nuncjusza Apostolskiego w Warsza­
wie, Prezydenta Rzeczypospolitej w Warszawie,
ks. kardynała Prymasa oraz ks. biskupa cheł­
mińskiego. W odpowiedzi na te hołdownicze

depesze otrzymał zarząd Prezydjum Stow.

Chrzęść. Uniwers. Robotniczego odpowiedzi:
od Em. ks. kardynała Hlonda, od prezydenta
Rzeczypospolitej Ignacego Mościckiego,

Ks. kardynał Hlond nadesłał nast. odpowiedź:
,,Kato'lickiemu Społeczeństwu miasta Grudzią­
dza przesyłam wyrazy podziękowania za adres

wystosowany do mnie z okazji otwarcia pier­
wszego na Pomorzu Chrześcijańskiego Uniwer­
sytetu Robotniczego.

Ufam silnie, iż hasła religijne i narodowe

zawsze będą najwyższym celem i wskaźnikiem

dążności Chrześcijańskiemu Uniwersytetowi Ro­
botniczemu i w tej myśli życzę mu obfitych blo'

goslawieństw Bożych i pomyślnego rozwoju".

no serdeczną radość, że Kolo Ch. D, w Gru­
dziądzu w pełni zaczyna działać i pracować
mając na oku dobro ogólne i dobro mas pra­
cujących. Szczególną radość i podziękę wyra­
żono za inicjatywę założenia Chrzęść, Uniwersy­
tetu Robotniczego. Wreszcie przystąpiono do

wyboru zarządu Koła. Prezesem wybrano je­
dnogłośnie p. in. Kołodzieja, wiceprezesem p.
Leona Jankowskiego, sekretarzem p. Kaszaka,
skarbnikiem p. Drążka. Do komisji rewizyjnej
powołano pp.: Wł. Samolińskiego, Nadolskiego
i Michalaka. Piękny referat o ideologii Chrzęść.
Dem. w -ygłosił ks. prefekt Sowiński. Referat ten

zrobił na zebranych głębokie wrażenie. Czci­
godnemu referentowi podziękowano długotrwa-
łemi oklaskami. P . Stefan Wodwud omówił

program pracy na przyszłość w Kole, który w

pełni zatwierdzono. W wolnych głosach prze­
mawiali pp.: L. Jankowski, Nadolski, Kwaśniew­
ski, Boch.

Ćwiczenia rezerwistów.
Sprawa udzielania odroczeń.

Ze względu na to, że wielu rezerwistów

wnosi prośby o odroczenie ćwiczeń bez do­
wodów, wyjaśnia się; Podania rezerwistów

(podoficerów, st. szeregowców i szeregow­
ców) o przesunięcie terminu powołania na

ćwiczenia w roku bieżącym do następnych
terminów, względnie o odroczenie ćwiczeń

do 1931 r., nale-ży wnosić do właściwej P. K.

U. (właściwa P. K. U. wymieniona ostatnio

na str. 3 w książeczce wojskowej) do któjej
odnośny rezerwista należy. Do podania na­
leży dołączyć świadectwo lekarskie lekarza

powiatowego o ile rezerwista jest chory,
względnie zaświadczenie władzy admini­
stracyjnej I instancji (Prezydent miasta w

Bydgoszczy, Starosta na powiatach), która

stwierdza konieczność przesunięcia termi­
nu, względnie odroczenia do roku 1931 ćwi­
czeń wojskowych.

Terminy wnoszenia podań obowiązują:
na 2 tygodnie przed rozpoczęciem I turnusu,
dla powołanych w maju i na 4 tygodnie
przed rozpoczęciem turnusu dla powoła­
nych w późniejszych terminach.

Podania przysyłane zopóźnieniem, wzglę-
nie bez wyżej wymienionych dowodów nie

będą rozpatrywane.

Prośby i wnioski przesyłane do Minister­
stwa Spraw Wojskowych przez zaintereso­
wanych rezerwistów nie będą rozpatrywane,
lecz zwracane, celem złożenia do P. K. U.,

względnie D.O.K .; pominięcie P. K.U .przy
wnoszeniu próśb i wniosków spowoduje
zwlokę załatwienia z winy tych rezerwi­
stów.

Oficerowie i podchorążowie rezerwy wno­
szą podania o przesunięcie, względnie odro­
czenie terminu ćwiczeń wprost do tych for-

macyj (pułków), do których posiadają przy­
dział mobilizacyjny, z dołączeniem niezbęd­
nych dowodów, stwierdzających konieczność

odroczenia (zaświadczenie władzy admini­
stracyjnej I instancji względnie świadectwo

lekarza powiatowego).
P. K . U. nie odpowiadają kompetencji u-

dzielania odroczeń, dotyczących oficerów ł

podchorążych rezerwy.

Do wniosków o odroczenia nie wolno za­
łączać karty po\ypłanin. Kartę powołania
na ćwiczenia należy zwrócić wyłącznie w

razie otrzymania odroczenia, zaś w razie nie

otrzym ania tegoż, należy bezwzględnie za­
stosować się do treści doręczonej karty po­
wołania.

ODPOWIEDZI REDAKCJI.

M. B. Należy się zgłosić do W ojewódzkiej
Komendy Policji Państwowej w Poznaniu.

Do Jachcie. O tem, że pod pseudonimem
,,Robotnika-Kujawiaka" atakującego nas od

kilku lat na łamach ,,Gazety Bydgoskiej"
ukryw a się p. Władysław Marcinkowski,
urzędnik polskich kolei państwowych, wie­
my bardzo dobrze. Pozostawmy mu tę... o-

statnią przyjemność.

Pierwsze

transakcje targowe.
W pół godziny po otwarciu Targów sprze­
dano lokomobilę produkcji H. Cegielskiego.

W pierwszym dniu otwarcia Targów na

terenach i w pawilonach targowych groma­
dziły się tłumy zwiedzających. Mimo, że pod
względem jednolitości obecne Targi ustę­
pują Targom w roku 1928, jednakże mają
tę dodatnią cechę, że wystawione ekspona­
ty są znacznie więcej przystosowane do wy­
mogów chwili. Tem też tłumaczy się żywe
zainteresowanie odbiorców wystawionemi
eksponatami. Do godziny 12 w południe
skonstatowano kilka poważnych transakcyj
z działów: rolniczo-przemysłowego, urzą­
dzeń domowych i tekstylnego, Nadmienić

tutaj wypada, że pierwszą transakcją tar­
gową była sprzedaż lokomobiłi stacyjnej
produkcji zakładów H. Cegielski w Pozna­
niu. Transakcja ta została zawarta bardzo

wcześnie, bo między godziną 10 a 3^11. W

dziale metalowym bylo bardzo wiele za­
pytań.

Ciekawa rozprawa sadowa.
Chojnice, dn. 28. 4.

Przed sądem Okręgowym w Chojnicach
odbył się ciekawy proces przeciw akuszerce

Kłączyńskiej z Lipnicy, pow. Chojnice. O-

skarżona byla o to, iż z' niedbalstwa spowo­
dowała śmierć trzech położnic, i to śp. Ku-

lasowej, Prądzyńskiej i Tomskiej.
Przesłuchani jako znawcy lekarze dr.

Neumann, dr. Pielowski i dr. Sochaniewicz

stwierdzili, że nie można winić oskarżonej.
Prokurator dr. Klich wniósł o 2 lata wię­
zienia. Po przemówieniu obrony adw. Bura-

czyńskiego, sąd ogłosił wyrok uwalniający
oskarżoną Kłąćzyńską od winy i kary.

Rozprawie przewodniczył wiceprezes Są­
du Okręgowego sędzia Juński.

Wyłowienie zwłok tajemniczego topielca.
Z Chełmna donoszą:
Dnia 26hm. wyłowiono zWisły w miej­

scowości Bielkowce pow. Chełmno, zwłoki

topielca pici męskiej, wzrostu około 168 cm.,

wiek około lat 25, który ubrany był w

wierzchnią koszulę i spodnią trykotową,
spodnie czarne w szare paski, półtrzewiki
czarne, czarne pończochy. Włosy ciemno-

blond zaczesane do góry, twarz bez zarostu.

Zwłoki wykazują postrzał w serce. Do­
kumentów przy nim nie znaleziono. Osoby,
które przyczynić się mogą do rozpoznania
wyżej wymienionego, zechcą się zgłosić do

Wydziału Śledczego w Bydgoszczy, ul. Ja­
giellońska 21, pokój 72.
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KALENDARZYK.

Dziś: Piotra męczennika, Roberta,
Jutro: Katarzyny Seneńskiej, Zofji.
Wschód słońca:' godz. 4,36.
Zachód słońca: godz. 19,20.

DYŻURY APTEK:

Od poniedziałku dnia 28 kwietnia do so­
boty 3 maja pełnią dyżur:

1) Apteka Centralna, ul. Gdańska 19.

2) Apteka Pod Lwem, Okolę.

— Muzeum Miejskie p'-zy Starym Rynku
otwarte codziennie od 10-4 . w niedzielę od

11-2 . Obecnie w Muzeum .vystawa dzieł

m alarstw a (w XVII--XJX) ze zbiorów pry­
watnych

— Bibljoteka Ludowa (Jana Kazimierza

nr. 9). Wypożyczalnia otwarta codziennie

z wyjątkiem niedziel i świąt od 12-13 , po­
nadto w poniedziatki, środy, czwartki i piąt­
ki od 17—19, we wtorki i soboty od 15—19.

— Bibljołeka Miejska (Stary Rynek im.

Marsz. Piłsudskiego 1) otw arta codziennie

z wyjątkiem niedziel i świąt -d godz. 9 -14

i od 7-20 . Pracownia Naukowa i Czytelnia
pism codziennie od 10-13 i od 17-20 . Wy­
pożyczalnia codziennie od godz. 11—133^

i od 17-18 ,45.

TEATR MIEJSKI.

Dzjsiaj we wtorek o T/'i ,,Japonka*'.
W piątek 2 maja zakończy teatr nasz

swój sezon zimowy wystawieniem pięknej
i niezwykle szłacbtnej komedji J. Korze­
niowskiego p. t . ,,Wąsy i peruka'*. Miłośnicy
sztuki będą mieli sposobność ujrzenia ko­
medji o wielkiej wartości literackiej i ar­
tystycznej. Sumiennie przygotowane próby
oraz zapał wykonawców przyczynią się do

jednego z najpiękniejszych wieczorów se­
zonu.

W sobotę 3 maja po południu o godz. 4

powtórzona zostanie opera Moniuszki ,,H al­
ka", która na wczorajszej premjerze odnio­
sła zasłużony sukces. Ceny miejsc zwyczaj­
ne. Kasa teatru rozpoczyna sprzedaż bile­
tów na oba wyżej wymienione przedstawie­
nia z dniem dzisiejszym.

Stary numer gazety dla dziennikarza

nie jest makulaturą tylko. Jest on dla nie­
go zawsze interesującem wspomnieniem
przeszłości, tematem do rozważań i porów­
nywali między wtedy a dziś. Sytuacja obec­
na, oglądana na tle przeszłości, występuje
wyraźniej i charakterystyczniej. Niejedno
niezrozumiałe staje się na tem podłożu ja­
sne i naturalne.

Ot, zabłąkał się na biurko redaktorskie

numer Dziennika z połowy listopada z. r .

Jest tam exposć gospodarcze p. Matuszew­
skiego. Minister skarbu zestawia w niem

położenie gospodarcze Polski z temi wiel-

kiemi falowaniami, jakie przechodzą przez

Europę. Na tem podłożu stara się on wy­
kazać, że jesteśmy uczestnikami ogólnych
procesów gospodarczych. Bierzemy udział

w ich korzyściach, stratach, sukcesach i

depresjach. Jednem słowem dorośliśmy do

powszechnego poziomu. Powiedział tam p.
Matuszewski między innemi:

,,W ciągu tych 11 lat zrośliśmy się z ży-
,,ciem ekonomicznem Zachodu, ponieważ
,,d źwignęliśmy się ku niemu. Jesteśmy
,,Europejczykami nietyłko w salonowem

,,znaczeniu tego wyrazu, ale jesteśmy
,,Europejczykami w głębokim sensie go­
spodarczym... Będąc w istotnem, nie zaś

,,geograficznem tylko znaczeniu częścią
,,Europy, musimy przeżywać z nią jej
,,dobrą i złą dolę, jej powodzenia i jej
,,trudności."
Pół roku tem u czytało się tę eskapadę

pobieżnie i niemal bezkrytycznie. Ale po
doświadczeniach tylu miesięcy jakżeż in-

nem okiem patrzyć trzeba na to, co pan
Matuszewski starał, się przedstawić jako
wielki sukces naszej gospodarczej polityki.

Jesteśmy Europejczykami!,. Pan mini­
ster po trochu ma słuszność. Była dobra

konjuhkiura 'na Zachodzie, była i u nas.

Spadł tam deszcz dolarów, to i my poczu­
liśmy nieco rosy. Skończyło się tam , skoń-

c-”vło sic i u nas.

Ale złoto i bezrobocie, stagnacja i dro­
żyzna — to tylko drobna legitymacja do

Europy. Poza życiem gospodarczem istnie­
je tysiąc innych dziedzin życia europejskie­
go, o których p. Matuszewski gruntownie
zapomniał.

Europa — to nietyłko handel, przemysł i

finanse. To przedewszystkiem kultura. Eu­
ropa — to wysoki szczebel urządzeń społe­
cznych. Europa - to parlament, w którym
zasiadają dżentelmeni. Europa — to żywa
i nieskrępowana wymiana dorobku ideal­
nego i matęrjalnego narodów.

Czy my jesteśmy naprawdę taką Europą
— z naszym murem paszportowym, z cłem

nakładanem na książki i środki naukowe,
na lekarstwa nieraz do ratowania życia
ludzkiego niezbędne, na owoce południowe,
to źródło witamin dla. dzieci, wszędzie od

cła wolne, a tylko u nas gwpli napchania
kieszeni szajce plantatorów obłożonych tak

wysokim podatkiem!

Czy my jesteśmy Europą z naszym prze­
rażającym biurokratyzmem, hamującym
nawet najluźniejszy kontakt z Zachodem?

Z naszem życiem politycznem, bądź suro-

wem, bądź tonącem w jakichś mrokach pa­
sjansów i mistycyzmu? Z parlamentem, z

którym współpracować nie można? Ze

stronnictwami, ugrzęzłem! w kategorjaęh
przedwojennego myślenia i przedwojennej
oragnizacji? Z tym etatyzmem, wglądają­
cym do mózgów, do serc i kieszeni obywa­
teli.

Taką to my jesteśmy — Europą!

- Odznaczenie. Instruktor ślusarski pań
stwowej szkoły przemysłowej w Bydgosz­
czy p. Franciszek Rafiński został odznaczo­
ny srebrnym krzyżem zasługi, za zasługi po­
łożone na polu oświaty zawodowej.

Pięknym jest prastary, katolicki zwyczaj
naszych ojców wspólnego spożywania Świę­
conki Wielkanocnej. Z chwilą tą łączyły się
zawsze tak podniosłe uczucia, że przy wspól­
nym stole zapominano o różnicach stanu, o

wzajemnych urazach i przewinach, a jakaś
błoga radość napełniała dusze, wytwarzając
serdecznie rodzinny nastrój. I nieraz czło­
wiekowi, będącemu w smutnych okoliczno­
ściach życia, gdy go wszystko opuściło na

świecie, i gdy zaznawszy mnóstwa klęsk i

upokorzeń uczuł się zupełnie osamotnionym,
chwile te przeżyte razem z bliskimi sercu

istotami, stają żywo przed oczyma duszy,
dając zbolałemu sercu niejednokrotnie po­
ciechę i ukojenie.

Wierny temu zwyczajowi ojców, Komitet

Opiekuńczy Towarzystwa Terminatorów,
dbając o katolickie wychowanie powierzonej
jego pieczy młodzieży, urządził w ub. nie­
dzielę w ,,Domu Czeladzi Katolickiej" tra­
dycyjną Święconkę Wielkanocną dla swych
pupilów. Młodzież odświętnie przybrana, ra­
dosna ł wesoła, lecz wobec starszych zacho­
wująca się skromnie, w liczbie około 100 o-

sób zajęła miejsca w towarzystwie swych o-

piekunów, za suto zastawionemi stołami,
oczekując poświęcenia darów Bożych. Tro­
skliwi Opiekunowie, a zwłaszcza p. F . Ko­
walski, uważają pilnie, czy każdy z mło­
dzieży ma już przygotowaną dla siebie por­
cję. czy któremu co nie brakuje i t. p.

Przybyłego ks. Łapkę, administratora

parafji Farnej powitano powstaniem z

miejsc, poczem wysłuchano podniosłego
przemówienia zacnego kapłana, który na­
wiązując do tradycji naszych przodków,
wzywał młodzież, aby tak samo, jak oni,
stawali zawsze w obronie zasad św. wiary
Chrystusowej.

Po ceremonji poświęcenia przemówił je­
szcze do młodzieży serdecznie, jak ojciec, o-

piekun p. Fr. Kowaląki, życząc, aby mło­
dzież w całem swojem życiu kierowała się
zasadami katolickiemi, a nigdy nie zejdzie
z drogi obowiązku wobec Boga i społeczeń­
stwa, Następnie powitał przedstawicieli Izby
Rzemieślniczej oraz opiekunów, w osobach

pp. rektora Wejmana, Romowicza, Siudow-

skiego, Szczepańskiego, Boruckiego, Smo­
larka, Łuziewicza, Makowskiego i in.; z

Towarzystwa Czeladzi Katolickiej obecni

byli pp. prezes Buczalski, Kowalski, Wiś­
niewski, Soboczyński i inni.

- Nowe rozporządzenia. ,,DziennikTJstaw"
nr. 30, przynosi rozporządzenia: 1) w spra­
wie zmian postanowień z dn. 1. VIII . 1919 r.

o załatwianiu zatargów zbiorowych pomię­
dzy pracodawcami a pracownikami rolny­
mi; 2) o zamianie parceli państwowej na

część parceli Pom. Kraj. Zw. Komunalnego
w Starogardzie; 3) o zniesieniu obszarów

dworskich Brzesłnko, w pow. toruńskim i

Białagóra, w pow. lubawskim, oraz o znie­
sienie granic gmin wiejskich Mata Klonia i

Bagienica w pow, tucholskim.

— Wycieczka do Francji po cenach zni­
żonych urządzona przez T-wo Przyjaciół
Francji w Bydgoszczy wzorem lat ubiegłych,
wyrusza z Bydgoszczy w dn. 14 lipca o godz.
14; przyjazd do Paryża następnego dnia o g.
17; 10 dni pobytu w Paryżu, zwiedzenie Pa­
ryża autokarem, Versailles, pobyt w ciągu
dwóch dni na brzegu morza w Havrze, wy­
cieczka do Trouville-Deauville, pielgrzym­
ka do Lisieux, m iasta urodzenia św. Terezy
Dzieciątka Jezusa. Powrót do Bydgoszczy
przez Kolonję i Berlin w dn. 28 lipca o g. 14.

Informacyj i zapisy w sekretariacie T-wa

Przyjaciół Francji w Bydgoszczy, Cieszkow­
skiego 20, wtorek, czwartek i sobota od g.
13-14 i 20—21, do 15 maja.

Francuskie Kursa Sekwana i polsko­
francuska szkółka p. prof. Marji Regamey
Cieszkowskiego 20, będą ponownie otwarte

po ferjach świątecznych w dn, 29 bm. (10945

Podane już przez nas wskazówki Koroin-

ternu moskiewskiego, zalecające na dzień 1

maja wystąpienia jak najbardziej bojowe,
wykonywane są przez K. P . P . (Komunistycz­
ną Partję Polski) jak najstaranniej. Wykry­
to. już, że. komuniści polscy zestawili oddzia­
ły bojowe, które z jednej strony mają bro­
nić pochody przed rozpędzeniem przez poli-

Nastąpiło spożywanie smacznych darów

Bożych, które już samym wyglądem wznie­
cały apetyt, spędzając przytem kilka mi­
łych chwil na rozmowie towarzyskiej, wśród

bardzo serdecznego nastroju.
Komitet Opiekuńczy, zasłużył sobie na

gorące uznanie za to wychowywanie mło­
dzieży w duchu katolickim i przestrzeganie
tradycyj katolickich. (Tradycyjną święconkę
Opieka urządziła swoim kosztem). To też

młodzież umie to cenić, wywzajemniając się
swym opiekunom miłością i szacunkiem.

Wzruszającą była chwila, kiedy młody ter­
minator Maks Berdych, im. terminatorów,
w gorących słowach dziękował opiekunom
za święconkę, a polecając się dalszej ich o-

piece, wzniósł na cześć opiekunów okrzyk,
powtórzony z entuzjazmem przez wszyst­
kich terminatorów ,,niech żyją!"...

Opiekun, p. F. Kowalski, podał do wiado­
mości, że dnia 11 bm. odbędzie się w Resur­
sie Kupieckiej przedstawienie amatorskie

terminatorów na cele bibljoteki towarzy­
stwa. Nie ulega najmniejszej wątpliwości,
że te wysiłki naszej kochanej młodzieży rze­
m ieślniczej, publiczność bydgoska poprze.

Dzień 3 Maja, dzień rocznicy I. Konsty­
tucji Polskiej, wybrała Polska odrodzona

na święto narodowe i państwowe. Święto
to ma wzbudzić i pomnożyć w sercach na­
szych gorącą i ofiarną miłość Ojczyzny, ma

przypomnieć, że Ojczyźnie służyć trzeba

nietyłko w chwilach groźnych i straszli­
wych, ale także w 'szarej i codziennej pracy

pokojowej.
3 Maja winniśmy sobie uprzytomnić, że

najpewniejszą drogą do rozkwitu i chwały
Ojczyzny wyzwolonej i wskrzeszonego Pań­
stwa Polskiego jest zdrowa oświata po­
wszechna i praca nad jej podniesieniem. Bo­
wiem tylko zdrowa oświata wychowuje u-

świadomionych i pożytecznych obywateli
dla Polski.

Szczytne i ważkie zadanie to spełnia na

terenie województw zachodnich Towarzy­
stwo Czytelni Ludowych.

W roku bieżącym Towarzystwo Czytelni
Ludowych obchodzi Złoty Jubileusz swego
istnienia i swej służby narodowej dla wiel­
kiej idei oświatowej. Ciągłość i wydajność
dalszej pracy oświatowej T. C. L . zależy

Piwowar S M .

Dla gospodarstwa najpiękniejszy dar

znanym z dobroci jest ,,Piwowar".
Bo każdy może tanie i zdrowe loera

zrobić przepyszne piwo słodowe.

Fabryka Kawy Słodowej ,,SŁÓDU,
Bydgoszcz, Nad Portem 2. Tel. 11 -72.

- Na odnowienie kościoła (po-Trynitar-
skiego) w Wilnie p. X. złożył w naszej kasie

1,— zł.

- Jeszcze olampach gazowych na Szwe­
derowie. W związku z naszą wzmianką o

ciemnościach egipskich panujących na

Szwederowie, a szczególniej na ul. Lesz­
czyńskiego, dowiadujemy się, że lampy ga­
zowe gasną bardzo często z powodu złych
siatek gazowych. Czas byłoby, aby dyrekcja
gazowni miejskiej przystąpiła do założenia

siatek innego gatunku, które nie tak łatwo

gasną. Szwederowo ma również pewne po­
trzeby, które instytucje miejskie winny
traktować na równi z potrzebami śródmie­
ścia.

cję, z drugiej zaś strony m ają czuwać nad

tem, by żydowscy komuniści, szczególnie
tchórzliwi, zbyt rychło z placu dem onstra­
cji nie uciekli. Przygotowywane przez ko­
munistów transparenty noszą napisy:,,Precz
z wojną z Sowietami! Precz z Strzelcem i

Sokołem! Precz z przysposobieniem wojsko-
wem! Żądamy przyłączenia Ukrainy i Bia­
łorusi Zachodniej do Białorusi Sowieckiej!
Precz z dyktaturą wojny, bezrobocia, głodu,
nędzy, wyzysku i ucisku! Precz z socjal-fa-
szystowską P. P . S.! itd. itd."

Część haseł 1-majowych sługusów mos­
kiewskiej międzynarodówki komunistycznej
nosi — jak widzimy — wyraźne cechy zdra­
dy państwa. Komuniści widocznie prą do

sprowokowania całego narodu. Tego rodza­
ju bezczelna robota antypaństwowa nie mo­
że uchodzić bezkarnie.

Być może, że t. zw . niezależni socjaliści,
którzy nie są niczem innemi jak zakaptu-
rzonymi komunistami, usiłować będą i w

Bydgoszczy dla swoich niecnych celów po­
zyskać bezrobotnych. Wierzymy, że bezro­
botni do żadnych czynów karygodnych na­
m ówić się nie dadzą, wiedząc, iż w razie

nieszczęścia podżegacze losem ich rodzin się
nie zajmr

A i pracującym robotnikom radzimy, by
od manifestacji w dniu 1 maja się wstrzy­
mali. Położenie gospodarcze kształtuje się
coraz niekorzystniej. Będzie trzeba wspól­
nego wysiłku wszystkich warstw, jeżeli nie

ma dojść do katastrofy. Podstawę dla takie­
go wysiłku nie da atmosfera nienawiści,
pełna klątw i pogróżek. Dziś trzeba nam

więcej niż kiedykolwiek przedtem skupie­
nia poważnego i współdziałania wszystkich
warstw dla opanowania przesilenia.

jednakże od poparcia finansowego społe­
czeństwa.

Dzień 3Maja daje nam raz do roku spo­
sobność spełnić swój obowiązek daniny na

cole oświatowe.

W mieście naszem odbędzie się w święto
3 maja staraniem'Komitetu T. C. L. na mia­
sto Bydgoszcz kwesta uliczna na Dar Na­
rodowy 3 Maja. Niechże nikogo nie będzie,
ktoby w roku Złotego Jubileuszu T. C. L.,
w dniu 3 Maja nie złożył chętnie ofiarnego
datku na oświatę T. C. L. Co więcej, w 'ro­
ku Złotego Jubileuszu składajmy podwójne
i potrójne ofiary na Dar Narodowy.

P. T. Urzędy oraz Szan. Obywatelstwo
upraszamy o dekorowanie wszystkich okien

tak gmachów publicznych, jak mieszkań

prywatnych nalepkami iluminacyjnemi
T.C.L.

Komitet T. C. L. na m . Bydgoszcz:
Ks. Skonieczny, prezes; Szeszyeki, I. wice­
prezes; ks. pftjf. Hanelt. II. wiceprezes;
Puckowski, sekretarz; Bartnicki, skarbnik;

Utecht, bibljotekarz.

Święconka Wielkanocna
w Towarzystwie Terminatorów.

Komuniści przygotowują
wystąpienia gwałtowne.

Dar narodowy 3 Maja.
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Dzftd,w wtforelcpr^infercif
Wspaniałe arcydzieło produkcji światowej, według słynnej po­
wieści Kobieta w Płomieniach Jerzego Fr5scheł*a. Wzruszający
dramat kobiety, ogarniętej płomieniem wrzecbpotężnej miłości
opanowanej zmysłami, przechodzącej krzyżową drogę niewol-
11035) nicy życia o niezwykłem napięciu p. t

Kobieta w Płomieniach
Tempo! Wystawa! Napięcie! Gra!

W rolach głównych*
Najznakomitsza artystka

dramatyczna

OLGA CZECHOWA

Angtlo Ferrari

Aleii Bondyrę!
Ferd, Alten

In es Monlosa

, Nadprogram:

Ślamazarny Pan
I Sprytny Sługa

arcywesoła kom. w 3 a k t

Zjazd krawców i krawczyd
VI. Okręgu Związku Cechów krawieckich w Bydgoszczy.

W ubiegłą niedzielę odbył się w lokalu

restauracji ,,Pod Lwem" Zjazd Krawców i

Krawczyń Cechów Krawieckich w Bydgosz­
czy, przy licznym udziale członków. Zjazdo­
wi przewodniczył prezes okręgowy p. Janic­
ki, który zagajając obrady, powitał obec­
nych: p. Dudkowskiego — syndyka Izby
Rzemieślniczej, p. Trawińskiego — prezesa

Związku, oraz przybyłe delegacje w oso­
bach pp.: Gąsiorowskiej z Poznania, Pętli-
ncwskiego i Zielińskiego z Torunia, Las­
kowskiego i Krajewskiego z Grudziądza,
jakoteż przedstawicieli miejscowej prasy.

Interesujący referat o organizacji i po­
datkach wygłosił prezes Związku p. Tra-

wińskj, podkreślając ciężkie położenie rze*

m ieślników, którzy nie m ając emerytury
ani żadnego zabezpieczenia na starość, pra­
cować muszą tylko na opłacenie uciążli­
wych podatków. Zwłaszcza biednym rze­
mieślnikom system podatkowy daje się naj­
więcej we znaki; skutkiem bowiem złej
konjunktury gospodarczej, nie mogąc uiścić

odrazu należności podatkowych, zmuszeni

są płacić wysokie odsetki za zwlokę, co nie­
jednego już rzemieślnika doprowadziło do

ruiny. Rząd oddając wszelkie prace urzę­
dow-e ludziom nieukwalifikowanym nale­
życie, utrudnia jeszcze ciężką egzystencję
krawców zawodowych, którzy i tak już cier­
pią skutkiem sprowadzenia do kraju wiel­
kiej ilości konfekcji zagranicznej, jakkol­
wiek konfekcja tak pod względem wykona­
nia nie może się nigdy równać z pracą na

miarę.
Prelegent w zakończeniu swego refera­

tu, zachęcał do skupiania się w organiza­
cjach, których staraniem będzie usunąć tra­
piące rzemiosło bolączki.

Po referacie rozwinęła się ożywiona dys-
kufja, w której zabierało głos wielu mów­
ców, uskarżając się na uciążliwe podatki
i ciężką sytuację zawodu krawieckiego, chy­
lącego się coraz więcej do upadku.

Pan Kurdelski, przyznając, że główną
przyczyną niedoli mistrzów krawieckich jest
zły stan gospodarczy, jednak część winy
przypisuje temu, że wyzwala się termi­
natorów niedouczonych, których następnie
robi się samodzielnymi mistrzami, nie ma­
jącymi pojęcia o kalkulacji zakupu i sprze­
daży towaru. Trzeba umieć pracować nie­
tylko igłą ale i umysłem, trzeba zdobyć
wiedzę teoretyczną obok praktycznej, a

wówczas nie będzie złych rzemieślników,

którzy nie mogąc otrzymać pi'acy z powodu
swej niezdolności w lepszych zakładach

krawieckich, fuszerują na własną rękę jako
samodzielni, wytw-arzając groźną konku­
rencję poważnym zakładom krawieckim. Co

do podatków, mówca radzi, aby dla unik­
nięcia nadmiernego oszacowania obrotu,
prowadzić dokładne zapiski obrotowe, na

których urzędy wymierzające podatki o-

przeć się muszą.

P. Dudbowski, syndyk Izby Rzemieślni­
czej, zaznaczył, że ciężki stan rzemiosła

zmieni się dopiero wtedy, gdy nastąpi po­
praw-a stanu gospodarczego i rząd da moż­
ność zarobkowania wszelkiemu rzemiosłu.

Wszelkie starania Izby Rzemieślniczej w

tym kierunku, nie odnoszą dotychczas skut­
ku. Izba czyniła zabiegi, aby mistrzom kra­
wieckim przydzielono dostawę mundurów

dla wojska, jednak rząd podał ceny tak ni­
skie, że nikt nie mógł podjąć się tej pracy.

Inni mówcy uskarżali się na brak po­
czucia patrjotycznego u niektórych Pola­
ków, którzy wolą zanieść sw-oje pieniądze
do żyda, niż poprzeć przemysł polski, —

oraz na wielką ilość sprowadzanej z zagra­
nicy konfekcji, która chociaż 'jest stosun­
kowo droższą i w wykonaniu gorszą, to jed­
nak w dużej mierze przyczynia się do cięż­
kiego stanu rzemiosła krawieckiego.

Podnoszono również potrzebę zakładania

spółdzielń kraw-ców polskich.
Po dyskusji, na wniosek p. Kurdelskiego

uchwalono następującą rezolucję:

,,My samodzielni rzemieślnicy zawodu

krawieckiego, wnosimy energiczny protest-
na ręce p. Ministra Przemysłu i Handlu w

sprawie wykonywania prac prywatnych tak

wojskowych, jak i cywilnych w warsztatach

więziennych, a w szczególności wojsko­
w ych, które rujnują samodzielne rzemiosło,
obowiązane do płacenia podatków, co p rze­
cież leży w interesie rządu, którego obo­

wiązkiem jest dbać o silnego płatnika po­
datków.

,,Uważamy, że prace w warsztatach wy­
żej w-ymienionych winne być ograniczone
tylko do potrzeb wewnętrznych danego puł­
ku lub urzędu i to tylko urzędowych (t. zn .

reperacje mundurów rządowych). Z calem

zaufaniem odnosimy się do p. Ministra z po­
wyższą prośbą, uważając, że troską jego
w inna być ochrona rzemiosła, jako twór­
czego elementu i niezawodnego czynnika
dobrobytu i rozwoju każdego państwa."

Prezes Związku p. Trawiński, podał ze­
branym do wiadomości, że Urzędy Skarbo­
we zgodziły się na 1o, aby przy Związkach
utworzone były podkomisje, których zada­
niem będzie szacować stan obrotowy płat­
nika podatkowego i przedstawiać swe opi-
nje Urzędom, które się liczyć z niemi mu­
szą.

Następnie p. Gąsiorowska z Poznania

wygłosiła referat o potrzebie zakładania ce­
chów krawiectwa damskiego. Dyfetantyzm
bowiem w krawiectwie damskiem tak się
rozwielmożnił, że panienka, która zaledwie

odbyła półroczną naukę przygodną u jakiejś
krawcowej, już bierze się do szycia sukien,
nie mając o tem należytego pojęcia. Cech

krawiectwa damskiego w Poznaniu i Gru­
dziądzu przyjmuje uczenice z odpowiednie­
mu kwalifikacjami na trzy i pół roku nauki,
nie dając im przez ten czas żadnego wyna­
grodzenia, ale też wychodzą z .tej szkoły
krawcowe tak ukwalifikowane i wychowa­
ne, że nie przyniosą one wstydu zawodowi.

W cechu urządza się odczyty i referaty o

kalkulacjach, o ulgach podatkowych, pro­
wadzone są kursa,księgowości itd., jak rów­
nież dba się o moralne wychowanie uczenie.

To też są tam panienki które ukończyły
fi klas gimnazjalnych, a nie tak, jak to do­
tychczas bywa tam, gdzie niema cechu, że

krawiectwa damskiego uczą się w większej
części panny, nie posiadające żadnych kwa-

lifikacyj do tego zawodu.

Po przeprowadzonej nad referatem dys­
kusji, w -ybrano komisję, której zadaniem

będzie utworzenie cehu krawiectwa dam­
skiego w Bydgoszczy. W skład komisji we­
szli pp.: Wozińska, Bojarska, Radke Misie-

wiczówna, Spusiowa i Lewandowski.

Prezes Trawiński podziękował prezesowi
okręgowemu p. Janickiemu za w-zorowe zor­
ganizowanie zjazdu', którego obrady stały
na bardzo wysokim poziomie, poczem p. Ja­
nicki, dziękując obecnym za udteiał, za­
mknął zjazd.

Obrady zjazdu istotnie stały na wysokim
poziomie, a rzeczową krytyka i uwagi, wy­
powiedziane w trosce o podniesienie zawo­
du, świadczyły o dużem zrozumieniu celów

organizacji.

Dziś ostatni dzień w miesiącu!

Kto nie uiścił do tego czasu przedpłaty za

,,DZIENNIK BYDGOSKI** na mie­
siąc m aj niech uczyni to natychmiast
w najbliższym urzędzie pocztowym lub

w administracji. -------------

Kradzież w pociągu.
Pan Karol Nolankowski, zamieszkały w

łydgoszcy przy ulicy Kołłątaja 11, jadąc
pciągiem osobowym z Bydgoszczy do

Głańska, zapoznał się przygodnie z jadą­
cy w tymże samym wagonie jakimś oso-

bikiem, który przedstawił się p. N . za Wa-

clwa Sawickiego, właściciela plaży na Sa-

Słjej Kępie pod Warszawą. Wśród rozmowy
i lowcipów czas mile spływał p. N . w to­

warzystwie wesołego osobnika, który jed­
nak na jednej ze stacyj wysiadł pod pozo­
rem, że przypadkowo spotkał kogoś z do­
brych znajomych i pozostaje na stacji. Gdy
pociąg ruszył, p. N . ku wielkiemu swemu

przerażeniu spostrzegł brak w kieszeni port­
felu, z zawartością obligacji 5-procentowej
pożyczki konwersyjnej na 500 zł nr. 4095482

i pewnej gotówki.

Brzytwą poderżnął ukochanej gardło.
Z Torunia donoszą: Dnia 28. bm. nisj. J . I

Dorzyniecki usiłował odebrać życie swej przy-

jacśłce Aleksandrze Konwicz na którą rzucił

się: ostrą brzytwą w ręku.

'obrzyniecki, który utrzymywał bliższe sto­
suni z Konwiczówną chciał, aby wyszła za

niep zamąż. Ponieważ K. stałe mu odmawiała,
nie ;hcąc słyszeć o małżeństwie, zakochany
D. oznał silnego wstrząsu nerwowego i począł
jej dgrażać się.

- Dyrekcja Francuskich Kursów Rządowych
w ghn. Kopernika, podaje do wiadomości, że

nauk po przerwie świątecznej rozpoczyna się
we dorek, 29. bm. Prowadzone są kursy dla

dorotych: przygotowawczy, elementarny, śre­
dni iwyższy; oraz pomocnicze kursy szkolne,
wedlg programu IV., V. i VI. klasy gimn. Se-

kretajat kursów otwarty codziennie od go-
dzin^ó—8 wieczorem.

PR(BRAM RADJOFONICZNY.

ŚRODA, 30 KWIETNIA .

13,05-14,00: Poznań. Koncert gramofonowy.
15,35:Warszawa. Odczyt dla maturzystów

szkł średnich: ,,Reformy społeczne i poli-
tytne", ,,Znaczenie Pomorza dla Polski w

roą-oju dziejowym".
17,45-18,15: Poznań. Grieg: Sonata G-dur

op,13 na skrzypce i fortepian wyk. pp.: Au-

gusRincel i Bolesław Tyllja.
18.15-^8,45. Poznań. Interludjum muzyczne.
20,30: Farszawa. Koncert solistów.

22.15-^4.00: Poznań. Muzyka taneczna z ,,WieI-

kgtlanki".

Krytycznego dnia zaprosił ją do siebie i raz

jeszcze ponowił prośbę, aby zgodziła się na za­
warcie małżeństwa i gdy usłyszał raz jeszcze
odmowną odpowiedź, rzucił się na nią i po­
derżnął jej brzytwą gardło.

Nieszczęśliwą w stanie bardzo ciężkim prze­
wieziono do szpitala, zaś Dobrzyniecki powę­
drował do więzienia a stamtąd do szpitala, gdyż
zdradzał objawy pomieszania zmysłów.

Kalendarzyk zebrań Ch. Z. Z.
Zebranie Zarządu Okręgowego Chrzęść.

Zjccln. Zawodowego odbędzie się w czwar­
tek,dnia1 majbr. o godz. 6,30wiecz. w se-

kretarjacie przy ul. Dworcowej 2. Z powodu
bardzo ważnych spraw uprasza się o liczny
udział wszystkich członków zarządu.

Z życia towarzystw.
Bydgoskie Tow. Wioślarskie - sekcja pły­

wacka. Roczne walne zebranie odbędzie się
w czwartek 1 maja br. o godz. 20 w przystani
BTW. Ze względu na ważność obrad, przybycie
wszystkich członków konieczne.

Baczność! Grupa Powstańców Wlkp. z ro­
ku 1918-19. Zebranie plenarne przypadające na

wtorek, po 1-szym, odbędzie się z powodu
bardzo ważnych spraw już w czwartek 1 maja
o godz. 7,30 w sali ,,Pod Lwem". Referat o kon­
stytucji 3 Maja wygłosi red. p . Basiński. Kom­
plet konieczny.

Bydgoski Klub Wioślarck, Zebranie zarządu
30, bm. o godz. 18 w hotelu Lengninga, a o go­
dzinie 19,30 tamże zebranie plenarne. Ze wzglę­
du na ważność obrad, obecność wszystkich
członkiń konieczna.

,,Sokół" IV. Bielawy. Bierzemy udział w

obchodzie Konstytucji 3 Maja w dniu 1 maja br.
w Strzelnicy, W piątek 2 maja zbiórką druży­
ny ćwiczącej u Ferenca o godz. 19. W sobotę
3 mają bierzemy udział w pochodzie, a Wieczo­
rem drużyna ćwicząca.występuje w obchodzie

urządzonym przez wydział towarzystw na Bie-

lawkach.

Związek Stowarzyszeń Urzędników Państw*

Samorząd., Komunalnych i Emerytów w Byd­
goszczy, Celem powołania do życia komitetu

porozumiewawczego na terenie naszego miasta,
Stow. Urzędn. Państw., Samorząd, i Kom. zwołuje
zebranie wszystkich związków urzędn. państw.
Samorząd, i komunaln, oraz emerytów dnia

30. bm. o godz. 7 wiecz. w Resursie Kupieckiej.
Zaprasza się prezesów wzgl. delegatów wspom­
nianych organizacyj. Sprawa obchodu 3 Maja,

S. M. P , ,,Białych Orląt". Próba kółka sce­
nicznego dziś o godz. 7,30 w Domu Katolickim

przy ul. Dąbrowskiego. Uprasza się o punktual­
ne przybycie wszystkich amatorów.

,,Dzwon". We wtorek, o godz. 20 lekcja
całego chóru w auli szkoły na Okolu.

K. S. ,,Brda". Dziś oraz w czwartek o g. 17

trening piłki nożnej przy VI. śluzie. Uprasza się
o liczne przybycie.

Tow. Czeladzi Katolickiej. W środę, dnia

30. bm. zebranie w Domu Katolickim. Wykład.
Tow. Uczniów Kupieckich. Zebranie zarzą­

du w środę o godz. 19. O godz. 20 wspólna
lekcja śpiewu w sekretariacie ul. Mazowiecka.

,,Sokół" X. .Zebranie odbędzie się 2 maja
o g. 19 w sali p. Feliszkowskiego przy ul. For­
dońskiej. O liczny udział uprasza się.

,,Lutnia". Dziś lekcja śpiewu o g. 20,15.
Komplet konieczny.

Koło Absolwentów Szkół Wydziałowych.
Roczne walne zebranie we wtorek 29 bm, o

godz. 19,30 w auli szkoły wydziałowej.

Bank Polski płacił w dniu 29 bm. za:

dolary amerykańskie 8,84*4—8,85*4
funty szterlingów 43,18*4
franki szwajcarskie 172,18*4
franki francuskie 34,84
marki niemieckie 212,07
guldeny gdańskie 172,70
szylingi austrjackie - 28,23
liry włoskie 46,56
korony czeskie 26,31*4

Z Teatru Miejskiego,

Występ gościnny
Teatru Toruńskiego.
Niedawno sprawił nam Teatr Toruński

miłą niespodziankę, wystawiając ną naszej
scenie koncertowo odegraną sztukę alego­
ryczną Szaniawskiego p. t. ,,Adwokat i ró­
że". T ym razem przyjechał zespól toruński

z komedją, a raczej utworem propagando­
wym, noszącym tytuł ,,Nad Polskiem Mo­
rzem".

Autor Bączkowski nie zadał sobie wiele

trudu przy wynajdywaniu fabuły, któraby
służyła jako szkielet dla zanadto nam już
znanych zwrotów patriotycznych o morzu

polskiem oraz dla wykazania odrębności
charakteru Polaków z poszczególnych czę­
ści kraju. Temat ten, zbyt niebezpieczny dla

dramaturga o malej jeszcze praktyce pisar­
skiej, dał Bączkowskiemu możność dó za-

kpiwania sobie z blagierstwa Warszawian,
do wychwalania Lwowian (autor jest Mało-

Jpolaninem!) i do grzecznościowego uznania

wartości Poznaniaków. Kaszubom dostały
się przy tej okazji ,,dla fasonu" przymioty,
do których sami pretensyj nie mają. W

szczegółach posiada ,,komedja" niejeden u-

datny koncept — całe powodzenie słabej
sztuki jednak całkowicie zależy od wykona­
nia. To też oklaski, jakiemi raz poraź pu­
bliczność sobotnia nagradzała jakieś aktu­
alne ,,powiedzonko", skierowane były mniej
pod adresem autora, ile raczej przeznaczone

były dla wykonawców.
Nasi g-oście toruńscy wystawili bowiem

niewdzięczną sztukę bardzo starannie, a w

niektórych partjach poprostu świetnie.

Szczególnie męskie role doczekały się god­
nych odtwórców, tak że postacie żeńskie (z
wyjątkami wprawdzie!) w porównaniu z

niemi dużo traciły.
Artystów toruńskich chętnie znowu uj­

rzymy na naszej scenie wszak nowe twa­
rze zawsze przynoszą nowe wrażenia. Ży­
czymy im jednak większego powodzenia ka­
sowego niż w sobotę

Os.)
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Święto pracowników siły i światła.
Bydgoszcz, 28 kwietnia.

W niedzielę ubiegłą odbyła się w mieście

naszem poza całym szeregiem obchodów i

zjazdów, także niezwykle podniosła uroczy­
stość poświęcenia sztandaru filji pracowni­
ków Elektrowni i Tramwajów Chrześcijań­
skiego Zjednoczenia Zawodowego, którą u-

ważać należy do pewnego stopnia za akt,
zamykający na tym odcinku pracy pierwszy
etap walki o wpływy i siłę, prowadzoną
przez Chrześcijańskie Zjednoczenie Zawo­
dowe z czerwonym obozem. Filja Pracowni­
ków Elektrowni i Tramwajów Ch. Z. Z. li­
czyła przed 2 laty jeszcze zaledwie kilku­
nastu członków. Praca spokojna i uczciwa,
nacechowana troskliwemi zabiegami o do­
bro każdego z pracowników, który znalazł

się w potrzebie, rzeczowy sposób obrony,
różniący się znakomicie od mało owocnych
ho demagogicznych występów związku kla­
sowego, doprowadziły do tego, że liczba

członków filji podniosła się w ciągu 2 lat

do 120 przeszło. Przewaga socjalistów w e-

lektrowni i na tramwajach została przeła­
maną. Przy związku klasowym, który w

międzyczasie stracił ponadto także orkie­
strę calą, pozostała śię nieduża garstka zwo­
lenników.

Niedzielna uroczystość była wyrazem tej
wielkiej przemiany. Zaczęła się ona już ry­
chło rano zbiórką w ogrodzie Kocerki, skąd

nowy sztandar odprowadzono w pochodzie
z orkiestrą tramwajarzy na czele, w towa­
rzystwie licznych sztandarów i delegacyj do

kościoła Św. Trójcy, gdzie stanął przed
głównym ołtarzem, otoczony niezwykle li-

cznem gronem chrzestnych, wśród których
zauważyliśmy p. prezydenta miasta dr. Śli­
wińskiego, prezesa Rady Miejskiej K. Beye-
ra, naczelnego redaktora pisma naszego p.

Teskę i jego czcigodną małżonkę, radcę Re-

gamey'a z żoną, b. dyrektora Elektrowni i

Tramwajów p. Radwańskiego, p. aptekarza
Rybickiego, p. d -ra Świąteckiego i wielu,
wielu innych, których wszystkich wyliczyć
wprost niepodobna. Poświęcenia dokonał

X. proboszcz Skonieczny, który nieco póź­
niej wygłosił bardzo podniosłe kazanie pod­
kreślające znaczenie zmartwychwstania
Chrystusa Pana dla chrześcijańskiego życia
społecznego.

Po sumie wrócili uczestnicy uroczystości
w pochodzie, kroczącym ulicami: Św. Trój­
cy, Poznańską, Placem Poznańskim i Kor­
deckiego, do ogrodu Kocerki, gdzie fotograf
,,Dziennika Bydgoskiego" zrobił zdjęcia
sztandaru w otoczeniu chrzestnych i licz­
nych delegacyj ze sztandarami, oraz filji
całej wraz z orkiestrą.

Punktualnie o godz, 12,15 zagaił urzędu­
jący wiceprezes filji p. Patyk, uroczystą a-

kademję. Po powitaniu gości i członków po­
wołał do prezydjum jako marszałków p. po­
sła Urbańskiego, prezesa centrali Ch. Z . Z.

w Warszawie, oraz członka honorowego or­
ganizacji p. redaktora Teskę. Pióro prowa­
dził sekretarz okręgowy p. Stróźyński, jako
ławnicy zasiedli radni miasta pp. Wencel i

Mieloch. Po doręczeniu sztandaru chorąże­
mu. życzenia składali pp.: prezes centrali

Ch. Z . Z. poseł Urbański, radca Regamey
im. miasta, redaktor Teska w im. żony ire­
dakcji ,,Dziennika Bydgoskiego", aptekarz
Rybicki im. chrzestnych, X. proboszcz Sko­
nieczny, b. dyrektor Radwański, Michalski

im. Związku Inwalidów Wojennych, Żmu­
dziński im. Konferencji Prezesów, Kosecki

im. Sokolstwa, Wilczewski im. Związku
Pracodawców Zawodu Krawieckiego, Ćwi­
kliński im. Związku Szoferów, Budzyński
im. Kurkowego Bractwa Strzeleckiego, Ski-

bicki, Polak i Łukaszewski im. Towarzystw
Polsko-Katolickich Robotników z poszcze­
gólnych pąrafij, Cyrankowski im. Ch. Z. Z.

Świecie, W encel im. filji ,,Kabel Polski",
red. Bigoński im. zarządu okręgowego Ch.

Z. Z ., Toppmayer im. Tow. ,,Jedność", Pio­
trowski im. filji metalowców, Mieloch im.

filji stolarzy oraz Grobelski im. filji pra­
cowników komunalnych Ch. Z . Z. Przy tej
sposobności złożono obfite dary i gwoździe
pamiątkowe. Po wysłaniu do JE. X . Arcy­
biskupa Hlonda odpowiedniego telegramu i

zapisaniu sie uczestników, uroczystości w

księdze pamiątkowej, zamknięto akademję
odśpiewaniem ,,Roty" Konopnickiej.

Wieczorem odbyła się na sali p. Kocerki,
szczelnie wypełnionej, w nastroju niezwy­
kle miłym zabawa taneczna.

Dodać należy, że sztandar filji pracow­
ników Elektrowni i Tramwajów prezentuje
sięniezwykle okazale. Utrzymanyjest w bar­
wach Związku. Na stronie zielonej mieści

się obraz patrona komunikacji Św. Krzy­
sztofa i nazwa filji, na tle amarantowym
znajduje się krzyż i orzeł biały oraz napis:
,,Pod tym znakiem zwyciężysz!" Drzewiec

kończy się kopułką, z której sypią się strza­
ły elektryczne, a która dźwiga oskrzydlone
koło i herb miasta.

Z Konferencji Prezesów.
Aby w obchodzie uroczystości 3 Maja

brały udział najszersze warstwy społeczeń­
stwa miejscowego, zapraszamy zarządy na

konferencję, którą zwołujemy w środę 30 b.

m. na godz. llA wieczorem do lokalu ,,Pod
Lwem" przy ul. marszałka Focha.

Przybycie zarządów wszystkich towa­
rzystw w celu ustalenia programu uroczy­
stości 3 Maja jest obowiązkiem.

'Uwaga. Zarząd Konferencji zbiera się pół
godz. wcześniej.

Towarzystwa polsko-kat. nienależące do

Konferencji Prezesów uprasza się również

o wydelegowanie swoich przedstawicieli.
Bernard Żmudziński, prezes

Czesław Kossecki, sekretarz.

Filja Pracowników Elektrowni i Tramwajów Ch. Z. Z.

— Nowa lista odznaczeń. 'Za zasługi i

pracę na polu szkolnictwa srebrny krzyż za­
sługi otrzym ali: Marja Wyssogota-Zakrzew-
ska, kierowniczka szkoły wydziałowej w

Nakle, — Augustyn Ziółkowski, kierownik

szkoły powszechnej w Damasławku, — Jan

Jański, kierownik szkoiy powsz. w Inowro­
cławiu, — Bronisław Hundt, kierow nik

szkoły powsz. w Kruszwicy, — Wincenty
Radziejewski w Gębicach, — Wawrzyn Bu­
dyń w Kwieciszewie.

— Przedłużenie okresu na pobieranie za­
siłków. Zarządzeniem Ministra Pracy i O-

pieki Społecznej z dnia 8. IV . 1930 r. (Moni­
tor Polski z dnia 22. IV . 1930 r. Nr. 93, poz.

137) dla tych bezrobotnych robotników, któ­
rzy do dnia 31 maja 1930 r. włącznie wy­
czerpali lub wyczerpią z funduszu bezrobo­
cia 13-tygodniowy okres zasiłkowy, prze­
dłuża się wymieniony okres do 17 tygodni
na całym terenie Zarządu Obwodowego
Funduszu Bezrobocia w Bydgoszczy. Zarzą­
dzenie niniejsze otrzymuje moc obowiązu­
jącą z dniem ogłoszenia, t. j. od dnia 22. IV

1930 r.

— Kupcy nasi narzekają, że 70 proc. od­
biorców kupuje towary na ,,borg" czyli na kre­
dyt. Bagatela. Ameryka jest krajem dolarów,
a czy tam inaczej? Amerykanie żyją tylko na...

raty. Rodzą się, ubierają, uczą, żenią się, jeżdżą
autami i chowani są — ,,na spłaty".

— Podziękowanie. Koło Organizacji Ko­
biet do Obrony Kraju wyraża niniejszem
serdeczne podziękowanie wszystkim tym,
którzy przyczynili się do zorganizowania
zabawy p. t . ,,Wieczór kwitnącej wiśni" w

dniu 26 kwietnia br., a w szczególności pp.:

gen. Thommće, wiceprezydentowi miasta

d-rowi Chmielarskiemu, dyr. Guntzlowi o-

raz p. Hieronimowi DymkowSkiemu właśc.

'składu porcelany.
— Zakład froeblowski i przygotowawczy

przy ul. Jagiellońskiej 51 p. M arji Borunio-

wej przyjmuje zapisy dzieci do kompletu
wiosennego trwającego do mieś. sierpnia.
Osobny komplet dla dzieci niedorozwinię­
tych umysłowo. Zakład prowadzony jest we­
dług m etod głębokich znawców duszy dzie­
cięcej. Nauka w dnie ciepłe odbywa się w

ogrodzie. Zapisy od 4 do Gpopoł. codziennie.

— Poszukiwany. Za kradzież dokonaną na

całym obszarze województwa poznańskiego,
władze sądowe i prokurator poszukują 31-łet-

niego Franciszka Hendryka, ostatnio zamie­
szkałego w Bydgoszczy, przy ulicy Nawzgórze
nr. 23. Kto go napotka zechce niezwłocznie

powiadomić policję lub sądy.

— Kradzież mieszkaniowa. D nia 26. bm.

z mieszkania p. Heleny Kufel, zamieszkałej przy

ulicy Chocimskiej, jakiś złodziej skradł w jakiś
zagadkowy sposób suknię, wartości 150 zł,

— Włamanie do pralni. 'Wnocyz26na27
bm. nieznany złodzieje włamali się do pralni
p. Piotra Dybiony, przy ul. Średniej 14 i skradli

brudną bieliznę, wartości 120 zł.

Uwaga skarbnicy Kół Ch. D.
Obwód bydgoski 1

Niniejszem donosi się, że w znaczki moż­
na się zaopatrywać u skarbnika obwodowe­
go Langnera. Dla dogodności skarbników

wydaje znaczki również sekretariat przy ul.

Dworcowej 2 w godzinach urzędowych.
Za Zarząd Obwodowy.

Kobierski, prezes.

Langner, skarbnik.

Terminy płatności danin

komunalnych
w r. 1930/31 na rzecz Pow. Zw. Komunalne.

go. W ydział Powiatowy ustalił na posiedze­
niu w dniu 7 kwietnia br. następujące teo

miny płatności:
1. powiatowego podatku gruntowego,

pobieranego w postaci dodatku do państwo­
wego podatku gruntowego:

a)Iratyzaczasod1.4do30.6.1930r.
w terminie od 1—15. 5. 1930 r.;

b)IIratyzaczasod1.7.do30.9.1930r.
w terminie od 15—31. 8. 1930 r.;

c) III raty za czas od 1.10 .do 31.12 .1930r.

w terminie od 1—15. 10. 1930 r.;

d)IVratyzaczasod1.1.do31.3.1931r.
w terminie od 1—15. 1. 1931 r.

2. samoistnego powiatowego podatku od

psów, jednorazowe za cały rok, w terminie

od 1-15. 6. 1930 r.;

3. samoistnego podatku od posiadania
przedmiotów zbytku jednorazowo za cały
rok, w czasie od 15—30. 6. 1930 r.;

4. dodatku komunalnego do państwowe­
go podatku dochodowego w IV kwartale bie­
lącego roku.

Przemysł włókienniczy nie dużo na

tem zyskał

ZE SPORTU.

Zawody o mistrzostwo miasta Bydgoszcy
w boksie.

Po odbytych niedzielnych ćwierćfinłach

wchodzą następujące pary do półfinału: Uwa­
dze piórkowej: Zawadzki - ,,Polonja", Góilski

,,Sokół'* I., J ózefiak ,,Astorja",
W wadze półśredniej: Dojas ,,Polonja", 7ali-

szewski ,,Amator'* i Sorówka ,,Siła'*. Jdyny
z każdej kategorji wag przechodzi przezloso-
wanie do finału, zaś pozostali zawodnicywal-
czyć będą we wtorek, dnia 29. bm. o goz. 19
w sali gimnastycznej przy ul. Konarskiegoprzy-
czem zaznacza się, że przegrywający opada,
a zwycięsca staje do finału, które odbęą się
dnia 2 maja br. (w piątek) w Resursie upie-
ckiej przy ul. Jagiellońskiej 25 wiecz. o gdz. 8.

Pozostałe kategorje wchodzą po ukońconych
niedzielnych zawodach do finału w dniu 15. 30.

— Zaginęła żona drogerzysty w Bydgosz­
czy. Dnia 26 marca br. wyjechała do swych
'odziców w Rakoniewicach w Poznańskiera

.'3-Ietnia Bogumiła Jaworowiczowa, żona

Irogerzysty p. Marjanna Jaworowicza, za­
mieszkałego przy ul. Dworcowej 3 i dotych­
czas nie powróciła. Stwierdzono, że zaginio­
na była u swych rodziców, jednak nie wia­
domo, co się z nią stało. W obawie jakiegoś
nieszczęścia, stroskany mąt zwrócił się do

policji, celem przedsięwzięcia poszukiwań
za zaginioną. Uprasza się każdego, ktoby
mógł udzielić jakich informacyj o zaginio­
nej, aby zechciał o tem donieść policji,
względnie bezpośrednio powiadomił męża

pod powyższym adresem.

—- Czyje książeczki. W komisarja cie V.

P. P . przy ul. Zamojskiego 8, znajduje się ksią­
żeczka P. K. O. w Warszawie, nr. 633033, oraz

wykaz osobisty nr. 2107, wystawione na na­
zwisko Stanisława Mamaj, zamieszkałego ostat­
nio w Toruniu, przy ulicy Żeglarskiej 10. Rze­
czy znalezione zostały na ulicy i prawy wła­
ściciel może je odebrać.

— Kradzież 2500 zł w lokalu nocnym. W

nocy z 26 na 27 bm. w pewnym nocnym lokalu

w Bydgoszczy skradziono p. Stanisławowi w

Łoninku pow. Świecie, 2500 zł, które miał w

kieszeni marynarki. Podejrzani są o kradzież

pewni osobnicy, z którym p. W . zawarł w lo­
kalu przygodną znajomość. Policja jest na tro­
pie sprawców,-

PROGRAM W KINACH.

CORSO. Tylko dziś i jutro po raz ostatni
ulubieniec publiczności — niezrównany je­

ździec Buck Jones, ukaże się w sensacyjnym
filmie p. t. ,,Kto jest złodziejem?", oraz dramat

p. t. ,,Dom upiorów'*. Razem 16 aktów.

KRISTAL. Dzieje trójkąta małżeńskiego
oglądano już niejednokrotnie na ekranie, lecz

film ,,Kobieta w płomieniach" należy do wyjąt­
kowo ciekawych co do formy, ujęcia treści za­
czerpniętej z powieści, oraz dzięki wspaniałej
i głębokiej grze Olgi Czechowej, która obnaża

psychologiczne tajniki uczuć duszy kobiecej.
Obok gry artystów widzimy pierwszorzędne wy­
konanie techniczne i reżyserję obrazu. Nad­
program ,,Ślamazarny pan i sprytny sługa" ko­
medja w 3 aktach.

MARYSIEŃKA. Dziś premjera rozgłośnego
artystycznego filmu p, t. ,,Ofiarna noc'*. W ro­
lach głównych: M ary Duncan i Charles Farrel.

NOWOŚCI. Film p. t . Prokurator oskarża"

jest bardzo ciekawym nietylko pod względem
zajmującej treści, lecz i gry aktorów. W pier­
wszym rzędzie taka siła, jak Bernard Gotzke.

Jest to aktor wielkiej miary, jego interpretacja
mimiczna posiada dużo utajonej, dyskretnej eks­
presji. Andrć Lafayette — wyraźna o ciekawej
psychice — gra z wyjątkową werwą.

OKO w dalszym ciągu wyświetla wspaniały
dramat p. t . ,,Wachlarz Lady Windermcre"

i tryskającą humorem 2-aktową komedję. Na

scenie występy artystyczne. Następny program

,,Kochanka jego książęcej mości". Od pierwsze­
go na scenie zupełna zmiana programu.

PAW wyświetla po raz ostatni tragedję nie­
samowitych wrażeń p. t. ,,Głos z za świata"

z mistrzem maski człowiekiem o stu twarzach

Lon Chaney'em . Film zaciekawia widza w spo­
sób niebywały, trzyma go w denerwującem na­
pięciu. Prócz tego komedja. Na scenie znako­
mity humorysta Oleś Olesławski.

MARYSIEŃKA
Początek o 7 i 9-tej.
Bilety jratisewe dziś i jutro niewtzae

Dziś(wtorek) Galowa nremjgra
artystycznego, uczucio­
wego.' najwyższej klasy
superfilm u pod tytułom 99OfiarnaMoc”

Reżyserował
FRANK BORZAGE

(twórca ,,Narodzin Du­
chu” i . Anioła Ulicy.”)

W rolacii głównych:
WARWDiMCAM
arttka o niepokojącej urodzie i środkach expre-
sji ttana z ,,4 Diabłów*')' oraz młodzieńczy harf.

Arcydzieło uależy
zaczynać oglądać
odpoczątku przed­

stawienia.

Urzędnicy dostanę
uniformy.
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Notowania Giełdy Zbożowej i Towarowej
w Poznania.

POZNAŃ, dnia 28. 4. 1930 roku.

płacono za 100 kg. w zł.

Ż y t o ....................................................... 2 0 ,4 9 -2 0 ,8 0
Pszenica ... ... ... ... ... ... ... ... .. 42,50-41 ,50
Jęczmień przemiałowy ..... 23,50-23,00
Jęczmień brow arow y ...................... 23,50- 25,50
Owies ............................................... 19,50-20 ,50
Mąka żytnia 70 proc........................... 00,00-. 35,50
Mąka pszenna 65 p ro c .................. 63,00-67,00
Mąka żytnia 65 proc. ...... 00,00-00,00
Otręby ży tn ie .................................. . 12 .50-13 ,50
Otręby psze n n e ..................... 15,00 -16,00
W y k a l a t o w a .......................... 27,00— 29,00
P e l u s z k a ............................................... 2 3 ,

' O - 25,00
Ęzepak .................... 00,00 - 00,00
Oroch polny .......... 26,00-29,00
Groch V ik to r ja .................................. 30 ,00 -35,00
Groch Folgera .................. 26,00 -29,00
Seradela ........... 24,00 -28 ,00
Koniczyna c z e rw o n a ....................... 150,00 -170 ,00
Koniczyna biała -

....... 200,00— 240,00
Koniczyna szw edzka................. 170,00-200,00
Koniczyna żółta ołuszcz. -

. . 120,00 -135,00
Koniczyna żółta włuskach -

. . 055,00 -160,00
P r z e l o t ......................................... . lt 0,0 0 -1 20 4 )0
I n k a r n a t k a .......................... .... . 200 ,00—22o,oO
Tymetousz ........... 42,00—50,00
Rajgras angielski.................... . 130 ,00-150,00
Tatarka ........... 2500-27 ,00

Stan wody na W iśle dnia 29 kwietnia.
Kraków 2.69, Zawichost 1.29, War­

szawa 1.24, Płock 0.95, Toruń 1-00, For­
don. 1.10, Chełmno 1,00, Grudziądz 1-30,
Korzeniewo 1.50, Piekło 0.80, Tczew 0.74,
Einlage 2.08, Schievenhorst 2.22.

Wywołanie. ,,Firma Łorlja i Sta'* PierwszyI
S'ąski Wyrób Dywanów właśc. P . Lorija w Białej ul.

Piłsudskiego 3, przez adw. Maciaszka i Cisowskiego w

Bydgoszczy, wniosła o wywołanie weksli a mianowicie:
22 blauco-weksl: każdy na 1000 zł, na łączną sumę22.Q00zł.
akceptowanych przez Alwinę i Henryka Markertów w

Bydgoszczy, dalej 2 blanco-weksli po 1.000 zł, na łą­
czną sumę 2.000 zł akceptowanych przez kupca Adolfa
Oskara Jendego w Bydgoszczy, d -'ej 6 sola - weksli po
2.000 zł, na łączną sumę 12.000 zł, wystawionych w

dniu 29 grudnia 1929 r. płatnych w dniach 15
czerwca 1930 r. — 15 lipca 1930 r. - 15sierpnia
1930r. 15wrześnlal930r. 15pa*dziernikal930 i 15

listopada 1930 r. akceptowanych przez Alwinę i

Henryka M arkertów w Bydgoszczy, na zlecenie kupca
Adolfa, Oskara Jendego w Bydgoszczy, oraz jednego
sola -weksla na kwotę 1.837.36 zł wystawionego dnia
29 grudnia 1929 r. a płatnego dnia 15 grudnia
1930 akceptowanego przez Alwinę i Henryka Marketów
w Bydg oszczy, na zlecenie kupca Adolfa Oskara Jen­
dego w Bydgoszczy. Wzywa się posiadaczy wymienio­
nych wek sli do zgłoszenia swyeh praw i przedłożenia
dokum entów najpóźniej w terminie wyw'oławczym,
który się wyznacza na dzień 17 czerwca 1930 r.

godz. 12, przed Sądem podpisanym sala 28, gdyż w

przeciwnym razie w'eksle pozbaw'ione będą mocy.
Bydgoszcz, dnia 21 marca 1930 r. Sąd Powiatowy.

stary i nowy format

w różnych rozmiarach

oferują pokorzystnych
cenach 9208

bnkm Zakład?
Bydgoszcz

Chodkiewicza 8*18
Teł. 1300.

Elektromechanika.
Fachowa reperacja rowe­
rów% maszyn do szycia
i gramofonów. Instalacja
światła elektrycznego oraz

dostawa wszelkich części
po cenach przystępnych.
Poznańska 26. (4033

SLJ
Kol.LoterjiPaństw.

Byigomi Długa1.
P.K.O.209580.

uśmiecha się temu, ktokopi
los Loterii Państwowej w

mej kolekturze,jednej z naj­
szczęśliwszych w Wiefkp.
i na Pomorzu. Stale wyso­

kie wygrane!

4/j. losu 10 zł., V?losu 20 zł.,
cały los 40 zł.

Główna wygrana

750.000 zl.
Co drugi los wygrywa.

Ciągnienie I kl. już
17 I 19 maja. (9740

Zamówienia uskuteczniam

odwrotnie, dołącz, do losu
blankiet wpłaty na P.K .O.

Przedstawicieli
8 11136)

inteligentnych do akwizycji ogłoszeń, do poważnych
urzędowych wydawnictw, za wysoką prowizją p o ­
szukujem y. Zgłoszenia w Biurze Ogłoszeń
^Par", Bydgoszcz, ulica Dworcowa 72.

Przezwcieranie dużejilości wodyza­
rost staje się miękki. Niema środka do golenia, który wchłania tak
dużo wody, jak gęsta piana kremu do golenia ''Peri". Dlatego też lest
on nieporównany w swem działaniu. Zapamiętajcie sobie poniższe
wskazania, oparte w lOO% na prawdzie:

Krem do golenia "Peri"pokonywa nawet najmoc­
niejszy zarost. Obfite zastosowanie wody przy na­
mydleniu pendzlem bardzo zmiękczawłosy,piana
zaś zmiękcza je aż do korzonków', a jej delikatne

perełki otaczająkażdy włosekiw ten sposób zarost

daje się z łatwością usunąć. Nożyki do golenia
mają wówczas łatwre zadanie i nie zużywają się
prędko. Jedna minuta namydlania przy użyciu
ciepłej lub zimnej wody wystarcza. Wystarcza
również tylko sam pendzelbez miseczki.W cieranie

ręką jest zupełnie zbędne. Krem do golenia "Peri"

spełnia całkowite zadanie, zbędne są zatem zabiegi
przed, i po goleniu, gdyż "Pen" nie drażni skóry.
''Peri" oszczędza czas i pieniądze i usuwa przy­
krości związane z goleniem,

a więc: stańcie się zwolennikami "Perl"I
Wszędzie do nabycia!

Dr.M.Alhersheta,Frankfurtn.M .- Londyn-Gdańsk

Abonuiciel Dilennnik Bydgoski

RENTOWNOŚĆHODOW3JŚWKt
zależy wyłącznie od zadawanej paszy i związanego z tem czasu, potrzebnego do wychowu. Normalna pasza
dla nierogacizny nie zawiera wszystkich składników, potrzebnych dla szybkiego tuczenia świń. Zaradzi temu

m

'M

witaminowa odżywka Sandersa, dodawana do paszy normalnej w drobnej ilości. MProvendeine” zawiera witaminy, niezbędne dla rozwoju
każdego żywego stworzenia i jest bogata w sole mineralne, wzmacniająca kościec i chroniąca od rachityzmu i chorób kości. - Działanie nPro-
vendeine” jest bardzo szybkie, Rezultat-y są widoczne już po kilku dniach. Wielu hodowców już-wypróbowało ,,Provendeineu i otóż Ich opinje

Nr, 198. P . A. Głodziński, Rudniki, pisze 13. XU. 1929: W dniu 8 bm. kupiłem paczkę ,,Provęndeine"
chcąc się przekonać o jej wartości i, o dziwo, mogę Sz. Firmie donieść, iż w 4-tym dniu przy bardzo

małej dawce zauważyłem dobry postęp, gdyż prosiaki jakoś dziwnie zaczęły podrastać.

Nr. 211 . P. F . Świtaj z Faustjanki pisze 26. XII 1929: Gdy kupiłem pierwsze pudełko ,,Provendeine''
i zacząłem dawać świniom, to było we wrześniu roku b., falc dalej daję do dnia dzisiejszego, dlatego że
świnie bardzo chętnie zjadają karmę, tuczą się odpowiednio i są zdrowe. Poprzednio kupowałem w innej
firmie, ale teraz karmią mi się świnie znpełnie inaczej i przyrost jego o wiele większy.

2 miesiące oszczędności na hodow li!
niimnrfa* ^up ieszcze dziś BProyendeine”, która znajduje się w sprzedaży w Spółdzielniach
UWdlulilJu. Rolniczych, sklepach kolonjalnych, drogerjach, handlach nasion i t. p. - -

.

Cena pudełka, zawierającego około I*/, kg* wynosi %fi 9 , 5 0

Sposób użycia podany jest na kaźdem pudełku.
Jeżeli po zużyciu części pudełka, osiągnięte rezultaty będą niezadawalające, zobowiązujemy się zwrócić należność za całe pudełko,

o ile otrzymamy niezużytą część HProvendeine” wraz z pudełkiem.

SjprMGfiGawnfiae fesfi fiiplfico w puGlefilcacfia.
Wyłączne przedstawicielstwo na Polskę firmy Louis Sanders, Bruksela:

Polskie Towarzystwo ,,Protfendei!te” Sp. z 0. 0.
Wonrszawa, Tswwmrwwia33 -iel.259-31.

U W M A : O ile najbliższy sklep nie posiada ,,Provendeine” prosimy się zwrócić bezpośrednio do nas. Wysyłkę uskutecznia się
za zaliczeniem pocztowem, doliczając koszta opakowania i przesyłki. 10988
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Uchwała. W sprawie u kładu zapobiegawczego fmy.
Oskara W eilanda z Chojnic zarządza się na skutek
wniosku dłużnika z dnia 5 kwietnia 1930 roku otwarcie

postępowania układowego. (llllO
Chojnice, dnia 14 kwietnia 1930 r. Sąd Powiatowy.

Przetarg przymusowy.
W środę, dnia 30 kwietnia br., o godz. 10-tej

sprzedawać będę przy ul.Jagiellońskiej 30 najwię­
cej dającemu za gotówkę:

2 maszyny do pisania .,ldeal** i 110 rłel,,12 biurka,
szafo do akt, regał tiuiy i 2 małe, aparat powie­
lacz. 2 siały biurowe, 2 stoliki, 5 krzeseł biurowych.

11138) Czternasty, kom. sąd. z p. w Bydgoszczy.

Nadleśnictwo Państwowe Różannaodwołuje
niniejszem ogłoszoną na dzień 8 maja rb. licytację
na sprzedaż drewna. Licytacja odbędzie się

eShsaieaASS-fgo
laaflgn srSn. w Koronowie w lokalu p.No­
w aka. Początek o godzinie 10-tej przed południem.
11070) Nadleśniczy Państwowy.

W środę dnia 30 bm. o godz. 12-tej sprzedawać
będę najwięcej dającemu za gotówkę:

3 płaszcze letnie damskie.
Sprzedaż odbędzie się w moim biurze przy ulicy

Farnej 5, parter. 11137

Wałkiewicz, kom. sąd. z poi. w Bydgoszczy.

SfMradeclflBS:iBWggeBiBssowaB.
W środę dnia 30 bm. o godz. 10 sprzedam przy

ul. Krasińskiego najwięcej dającemu za gotówkę:

2 szafy zaszklone, duże lustro
i 7 maszyn do szycia (Pfaff).
11125) Pod(ewski, kom sądowy z p. w Bydgoszczy.

du
przy ul.Dworcowej 72 u spe­
dytora firmy Hartwig. (l1094

W piątek, dnia 2 maja o

godz. 10 przed poi. sprzedawać
będę następujące meble:

łóżka z mater., 1 komple­
tne urządzenie kuchenne,
stoły, krzesła, bieliznę, po­
ściele, obrazy.

Dalej o godz. 11

większa partję obuwia.

Michał Piechowiak
zaprzys. licytator i taksator

ul. Długa 7 1Grodzka 23
Tel. 1651.

Ltlniskopod M iiddM
Sprzedam bardzotanio 3po­
kojowy dom z werandą i o-

gródkiem, położony w Ru­
dnika nad jeziorem, nada­
jący się na letnisko. Zgł.
skrytka pocztowa 44, Gru­
dziądz. (l1109

mleczarskiego
z dłuższą praktyką poszu-
kuję. Zgłosz. z odpisami
świadectw do (l1022

Dwór Szwajcarski
Bydgoszcz

Jackowskiego 25 -27.

750.000,
350.000,
250.000 ,-

150.000,-
100.000 ,-

80.000,-
75.000 ,-

60.000,-
50.000,-
40.000 ,

25.000 ,

20.000 ,-

15.000 ,

10.000 ,

itd, itd.

można wygrać, kupując los 21. Polskiej Państwowej
Loterji Klasow ej w kolekturze

M. REJEWSKA
Oiyfl^oszcz, ul.Dworcowo 19.
Telefon nr. 27. P. K. O. 207963. Godziny biurowe od 8 - 6 .

Cena losówwkażdejklasie: Vi- 40zł, Va= 20zł,lU= 10zł.

Powiatowa Kasa Chorych w Starogardzie
poszukuje zaraz lub od 1. 5. br. dla swego ośrodka
zdrowia w Lubichowie pow. Starogard jedną

wzgl. sanitariuszkę
Wynagrodzenie wydług umowy.
Podania z odpisem świadectw i życiorysem wnosić

jedynie do Powiatowej. Kasy Chorych w Starogardzie.
Powiatowa Kasa Chorych.10614)

Poważne Towarzyłiwo Ubezpieczeń pofzukuje

zdolnych zastępców
dla najw'ażniejszych działów ubezpieczeń. Zgłoszenia
z podaniem warunków i życiorysu do ,,Par4tPoznań,
Aleje Marcinkowskiego 11 pod nr. .,18,41”. (l 1113

Mam (6025
koncesję. Zgł. do filji Dz.

Bydg.pod ..A.B.C .”

,,50**
Odpowiedzi nie
małem.

otrzy-
11131

Napisowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde dalsze
słowo 15 groszy, 5 liczb - jedno słowo

i, w, z, a - każdo stanowi jedno słowo.
Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.

Drobne ogłoszeniaWiększe ogłoszenia wśród drobnych lOO% drożej jak w zwykłym dziale ogłoszeń,

Dla poszukujących posady 20% zniżki.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9.

SCPOLECENIA: a
Kapelusza

damskie słomkowe oraz

przeróbki, przetasowanie
tanio poleca Słowik, ul.
Dworcowa 83. (6383

Klubowy 11120

garnitur, w modnei go­
belinie, korzystnie Tapi-
cernia, Marsz. Focha 4.

Kanapy 11121
wielki wybór, najnowsze
plusze. Marszałka Focha4.

Leżanki 11122

stały wybór pięknych go­
belin. Marszałka Focha 4.

Otomany 11123
dla specjalistów. Tapicer-
nia Marszałka Focha 4.

Materace
pate ntowe ,,Heureka" wy­
rabiaJanowicz, Marszałka
Focha 4. Nie utożsamiać

wyrobami konkurencyj-
nemi. 11124

ODSPRZEDAŻE

Fabryki
dobrze się się rentujące
przy wpłacie 50-200000

sprzedam lub wspólników
poszukuję. Grundtke, Byd­
goszcz, Śniadeckich 33

róg Dworcowej. 6393

Sprzedam
domek, cena według u-

gody. Bydgoszcz, Ujej­
skiego 48. 11055

Skład
2 pokoje z kuchnią odstą­
pię zaraz. Wiad. w filji Dz.

Bydg. 6365

Skład
z mieszkaniem na sprze­
daż. Wiadomość: ul. Ka­
szubska 3, I p. 1. (t1093

Okazja.
Skład z urządzeniem, 3

pokoje z kuchnią, nadaje
się na kawiarnię z powo­
du choroby na sprzedaż.
Adres w Dz. Bydg. 11119

Dom
I każdy przedmiot sprze­
da się natychmiast jeżeli
kupujący dostanie foto-

grafję. Fotografuję naj
ko'rzystniej ,'Wiol” Mar­
szałka Focha ll.t (6269

Zakład
fryzjerski za 2.000 zł. na

sprzedaż. Wiad. w Dzień.

Bydg. (l 106o

Zakład
fryzjerski damsko-męski ze

sprzedażą, centrum miasta

Bydgoszczy na sprzedaż.
Oferty pod ,,Zakład" ,do
lilji Dz. Bydg . 6354

Ha sprzedaż (6375
rower, waga decymalna,
K'”--"'- v t rflfCTjPKO 2 3

Motocykl
A.J.S. model1929jak
nowy 350 ecm bardzo ko­
rzystnie sprzeda Walczak

Sitno, koło Mroczy. 6384

Poszukuje
się natychmiast na Byd­
goszcz i okolicę dzielne­
gopodróżującegodo sprze
daży artykułów spoży­
wczych, który jest dobrze

zaprowadzony w składach

kolonjalnych i u pieka­
rzy, za wysoką prowizją,
któryby i przejął składni­
cę na swój rachunek. Zgł.
dó Dz. Bydg. Grudziądz,
pod nPodróżujący”. (l1107

Służąca 16287

potrzebna. Śniadeckich 29.

Młodszą
dziewczynę do wszystkie­
go bez spania od 1. V.

poszukuje. Janiszewska,
Marcinkowskiego nr. 1t,
U ptr. 6370

Buraki
czerwone mam kilka ctr.

tanio na sprzedaż. Józef

Kitta, Łokietka 5. (11069
Służąca

potrzebna zaraz do lekkich

prac. Żądane świadectwa,
od 4—6, Ossolińskich 9,
111 prawo. 6353

Korzystnie
na sprzedaż jadalnia, sy­
pialnia i kuchnia. Po­
znańska 4. 11083 Każdy

kolporter książek po­
większy dochód swój za­
braniem łatwo pokup-
nego artykułu pobocznego.
Zgłoszenia we wtorek
3-5 . L . Sauer, Długa 3b,
III ptr. 11090

Szparagi
i rabarber odda w więk­
szych i mniejszych ilo­
ściach Ogrodnictwo, Na­
kielska 64. 11102

Uczeń
ogrodniczy może się zgłosić.
Janowski, ogrodnictwo, ul

Jackowskiego 6. 11081

Motocykl
w dobrym stanie kupię
zaraz. Zgłosz. z podaniem
ceny do agentury Dzień

Bydgosk. w Nakle pod
,,S pieszne" . (11116

HKfpesasY'W
mksk. poszukują Jyp

Spółka
Akcyjna poszukuje urzęd­
nika ze znajomością ko­
respondencji polsko -nie­
mieckiej i pisania na ma­
szynie. Zgłosz. adresować:

Grudziądz, skrytka pocz­
towa 20. (l1104

Panna
inteligentna, lat 28, obe­
znana w całem gospo­
darstwie domowem, jak
w miejskim także i w

wiejskim szukaposady do

samotnego pana od1maja.
Miejscowość obojętna.
Oferty proszę składać do
Dzień. Bydg* pod .Rze­
telna”. 11127

Samochód
. Stoewer” 5 osobowy
sprzedam bardzo tanio.

Toruń, ul. Podgórna 6,
skład. lllll

Bufetowa
z branży cukierniczej,

która zna eksp ci'st, wy­
mowna, z dobremi świa­
dectwami, podaniem wa­
runków przy wolnem u-

trzymaniu i mieszkaniu

potrzebna zaraz. Zgłosze­
nia z fotografją do ,Wiel-
kopolanki”, Grudziądz.

11108

Drzewo
opałowe, kresowe wago­
nowo korzystnie dostar­
cza 1. Majzels, Warszawa,
Śniadeckich 13/6. 11114

Gospodyni
zarządzająca, młoda, lecz
dzielnaw swoim zawodzie

poszukuje posady na wię­
kszy majątek, najchętniej
do starszego pana, od 15

maja br. Łask. zgłosz. do

Dzień, Bydg. pod ^Młoda".
11135

Samochód
Aga 4 osobowy w bardzo

dobrym stanie, 6 opon 6/20
tanio do nabycia. W ró­
blewski, W armińskiego
nr. 10. (6391

Książkowy
bilansista poszukiwany
zaraz. Odpisy świadectw
z własnoręcznym życio­
rysem prosimy kierować
do filji Dzień. Bydg. pod
,,K siążkowy". (6378

Poszukuje
posady na majątku jako
rządcalub winnem przed­
siębiorstwie. Złożę kaucji
1500-2000 zł. Waruszew-

ski, Dusocin, poczta Mo­
kre, pow. Grudziądz. 11106

Motor
benzynowy 4 km., wózek

ręczny, dwa pompy, wa­
ga stołowa na sprzedaż.
E. Szczepański, Gdańska
nr. 71. 6389

Panienka
rzetelna, władająca języ­
kiem polskim i niemiec­
kim, biegła wbranży rzeź-

nickiej, może się zgłosić.
Karol Preuss, Grudziądz
ul.Koszarowa 14. (l1105

Młody
pomocnik fryzjerski dziel­
ny w swym zawodzie po­
szukuje stałej posady za­
raz lub później. Zgłosz.
do Dz. Bydg. Toruń pod
,,Fryzjer". (li 112

Maszyna
do krojenia szynki (Auf-
schnittmaschine) tanio na

sprzedaż. Składkomisowy
ul. Pomorska 6. (6376

Poszukuje
czeladnikż krawieckiego
zaraz. Damratd, Chełmno,
Poprzeczna 1. (li 115

Rower
sprzedam. Jasna 17, gar­
barnia, od 16—17. (11132 DZIERŻAWv ' J 2

gl^PolADY^a Potrzebne
uczennice do kroju i szy­
cia. Fibichowa, ul. Babia
Wieś ni'. 4. 11681

Biuro
blisko dworca z urządze­
niem lub bez do oddania.
Wiad. w filji Dz. Bydg.(6356

Oddam
bufet wraz z kuchnią przy

e dauracjidobrze prospe­
rującej w Bydgoszczy za

kaucją 6 tys. zł tylko fa­
chowcowi. Oferty do filji
Dz. Bydg. Dworcowa 2

pod ,,Fachowiec". (6361

Młodsza
dziewczyna, zdrowa, która
dzieci kocha potrzebna
od l maja do jednego
dziecka. Błonia 24, II

piętro pr. 11079

Dzierżawę.
Skład garderoby męskiej
w rynku, kurącyjnem mie­
ście, dzierżawa miesięczna
i50zł. Towarbędzieprze­
jęty 30% niżej faktury,
d'o przejęcia 6-8000 zł.
reszta podług umowy. -~

W. Kocieniewski, Inowro­
cław, Mikołaja fi. (6380

Dziewczyna
pokojowa, ze szyciem może

się natychmiast zgłosić.
Ul. S w." Trójcy 22 a, Ziół­
kowska. 11077

Dziewczyna (6265
w wieku 14-16 lat, czysta
potrzebua do małego dziec­
ka zaraz. Zgł. Krasińskiego
nr. 14, parter lewo od tylu. |j^ MIESZKANIA

Panna
znająca się dobrze na

zimnym bufecie może się
zgłosić zaraz. Szałas
^TW. 11078

Dziewczę
przychodnie do dziecka,
lżejszą pracę domową po­
trzebne. Piotra Skargi to,
1 'r. (6374

Letnisko
przy lesie oddam zaraz,

pokój z kuchnią. Kost-

kowska, Wilczak-Miedzyń,
Leszczyna 91, 1.1084

roruń.
Mieszkanie pokój i kuch­
nię z meblami oddam za

zgodą gospodarza bez­
dzietnemu małżeństwu.
Rok zgóry. Zgł. do Dz.

Bydg. pod ,,Toruń”.(10980

Mieszkanie
2 pokoje z kuchnią do

wynajęcia. Jezuicka 5.
11092

Pokój
umeblowany z utrzyma­
niem lub bez. 3 Maja 16,
11. lewo. (6377

Pokój
umeblowany. Słowackiego
ńr. 1, 1. prawo. (6379

Pokój
dob rz e umeblowany.
Gdańska 51, 11.lewo. (6372

Mieszkanie
li2pokojowe madood­
dania Nakielska 64, go­
spodarz. 11101

umebl. dla bezdzietnego
małżeństw'a z używaniem
kuchni lub 2 pań. Kana­
łow'a 7, parter Iewo.(ll045

Mieszkania
2 pok. z kuchnią 40 zł,
rok zgóry, 3 pokoje z

kuchnią 50 zł miesięcznie
do wynajęcia. ,,Norma",
Śniadeckich 6. 6363

Bezdzietnemu
małżeństwu pokój do wy­
najęcia z używaniem
kuchni. Babia wieś 4,
I ptr. lewo. 11085

Pokój
dobrze umebl. Pomorska
nr. 42. III lewo. 6346

Próżne
l lub 2 pokoje w lepszym
domu poszukuje solidna
osoba. Zgł. do filji Dzień.

Bydg. pod nA. B. P .u. (6359
Pokój

umebl. z używaniem
kuchni dla bezdzietnego
małżeństw'a. Jackowskie­
go 21, I ptr. pr. (t 1080

Mieszkania 11126

2, 3i 4pokojowe wydzier­
żawi Fabryka Konserw

Mięsnych, Jagiellońska 60. Pokój
dla solidnego pana lub

panienki. Sienkiewicza la

parter prawo. 6387
Skład 11089

dobrze zaprowadzony za­
mienię na 2—3 pokojowe
mieszkanie z małą do­
płatą. Oferty do Dzień.

Bydg. pod ^Zamiana”.

Pokój
do w'ynajęcia, Król. Ja­
dwigi 7, parter. (11068

2 pokoje
z kuchnią czynsz zgóry
pośrednicy w ykluczeni.
Szczecińska 5. 6392

Pokój
skromny z osobnem wej­
ściem. Ugory 6, parter,
lewo. (l 1066

2 umeblowane
pokoje osobne wejście, z

używaniem kuchni zaraz

do wynajęeia. Śniadec­
kich 41, II ptr. pr. (6385

Mieszkanie
do wynajęcia, pokoj z

kuchnią. Gołębia 25.(11129

l( POKOJE^ Pokój
umebl. do wynajęcia. Po­
morska 52, parter. (6382

Pokój
umebl. osobne w'ejście
światło elektr., przy Sta­
rym Rynku zaraz do wy­
najęcia. Wodna 6. (11058

Pokój
dla solid, osoby. Gdańska
nr. 62, parter lewo. (6381

Pokój
umebl. dla panny tanio

wynajmę z pościelą lub
bez. Łokietka 14. (11')82

Pokój
używanie kuchni, wynaj­
mę. Kujawska 81. 11091

Oddam U062

pokój umeblowany. Król.

Jadwigi 4, Up. prawo.
Pokój

dobrze umebl. zaraz pani
z używaniem kuchni do

wynajęcia. Wesoła 6.(11130
Dobrze

umeblowany pokój, oso­
bne w'ejście od 1. V . do

w'ynajęcia. Gdańska 45,
11 ptr.' 6369

Pokój
umebl. z używaniem ku­
chni dla młodego bezdzie­
tnego małżeństwa do w'y­
najęcia. Bocianowo 47*

II iewo. 6356

Pokój (637l
dobrze umeblowany, oso­
bnewejście, wynajmę.
Pow'ałow'ska. Gdańska 41,

Mały
dobrze umeblow'. pokój
do w'ynajęcia. Sw. Trójcy
nr. 22a, 1.prawo. (637d

Pokój
umebl. oddam tanio od t.

Sow'ińskiego 3, skład ko-

lonjalny. 6394

Umeblowane
2 pokoje z kuchnią inte­
ligentnemu małżeństwu do

wynajęcia. Gospodarz.
Podgórna 25. 11087

Pokoik lllu3
dla ucznia. Jezuicka 7-8,11.

Pokój
z utrzymaniem. Gdańska

ir. 137, Ul. 6357
Pokój

Długosza 6, I. ptr. (6367u

Pokój
umeblow. dla 2 panów
zaraz do wynajęcia. Oko­
lę, Kanałowa 12, 11. 11099

Odnajmę
parę pokoi tanio z oso­
bnem wejściem. Wiad.
Warszawska 16. (6360

Pokój
dla solidnego pana zaraz

z utrzymaniem lub bez.

Marcinkowskiego 10, 1p.
prawo. (6362

Pokój 11086

umebl. do wynajęcia. Ma­
zowiecka 10, II p. lewo.

Pokój
na2osobyew.od1ma­
ja do wynajęcia. Semina­
ryjna 14, part. lewo, przy
Placu Poznańskim. 111133

Pokój
dla małżeństwa. Chełmiń­
ska 16. 11059

Pokój 6388
umebl. zaraz wynajmę.
Promenada 2, II lewo.

Pokój 6390 ,

Świętojańska 1, II prawo.

Pokoik
do wynajęcia najchętniej
bez pościeli. Ul. 3 Maja
ul.16,Iliptr. p. 6289

Pokój
umebl.dla pań od 1.5.

dowynajęcia.Jackowskie­
go20,Up.pr. (l 1098

r różne a

Letnisko
dla 10-15 osób w lesistej
okolicy, miejscowość uro­
cza, 5 kim. od Wąbrzeźna,
konie na miejscu. Zgłosz.
Śluza Kwiatowa w Byd­
goszczy,Kuczyński,(li131

Wspólnika
do powiększenia restau­
racji w pierwszorzędnej
dzielnicy Bydgoszczy z

kapitałem do 5.000 zł po­
szukuję. Zgł. do filji Dz.

Bydg. pod ,,W. 5.000".
6380

Przyjmę
dziecko na wyeh wanie z

lepszego domu. Gdzie
wskaże Dz. Bydg. (lttOO

Poszukuje
6—8.000 na pierwszą hipo­
tekę realności miejskiej,
wartości 40.000 . Solec Kuj.
Rynek 9. 11117

Poszukuje 81
2.000 dolarów na 1 hipo-*'
tekę gospodarstwa rolne-

go, daję 15%. Oferty pod o

.2 00 0”do filji Dziennika0

Bydgoskiego. 6368 ^

Unieważniam B
książeczkę wojskową.pi
Franciszek Sadka. il 1128-

Pokój 1106521;
z osobnem wejściem. Ło­
kietka 8b, II p, II wejście,



Nr, 100. a,DZIENNIK BYDGOSKI* środa, dnia 30 kwietnia 1330 r Str. 13.

E POLECENIAy j
Akuszerka

udziela porad przed po­
rodem i po porodzie, ul.
Sienkiewicza la. (57ll

Jaja
wylęgowe od kur. rasa:

Czarna Miniorka szt 40 gr.
koszta, opakow. ponosi
kupujący.Marąuardt Kurt

Kamionka, poczta Turzno,
pow. Toruń. (8Q70

Fasonowanlą
kapeluszy damskich i mę­
skich Bydgoszcz, Pomor­
ska 22/23. (16081

Pomniki.
Nagrobki najtaniej, rów­
nież przestawianie, od­
świeżanie tylko w fabryce
. Polon" Bydgoszcz, Gdań­
ska 107, 10689

Buchalter
bilansista, sporządza bi­
lanse, wyrównuje zaległo­
ści, przeprowadza eksper­
tyzy, organizuje rachun­
kowość. Siła fachowa. Ła­
skawe oferty pod .Rutv-
na” do filji Dzień. Byd­
goskiego. 6342

Farbowanie
włosów, rzęs i brwi oraz

tlenienie, manicura i ondu­
lacja. Salon fryzjerski Zbo­
żowy Rynek 5. 11034

KspS sIe)|
Wielki wybór

kamienic, majątków, fol­
warków, gospodarstw, go­
ścińców, cegielni, tarta­
ków, hoteli, restauracyj,
cukierni, piekarni, intere­
sów handlowych, przemy­
słowych poleca na dogo­
dnych warunkach do ku­
pna biuro Pogoń, Dwor­
cowa 80,

I1/* mórg
ziemi na sprzedaż, nadaje
się pod budowle. Ulica
Ruska 8,

' 11007

Zakład
fryzjerski dam sko-męski
w powiatowem mieście,
jest zaraz na sprzedaż, z

najnowszem urządzeniem
cena 3,5oQ zł, z powodu
wyjazdu zagranicę. Gniew
ul. Sobieskiego 7, (1099i

Zakład
fryzjerski damsko-męski,
śródmieście Torunia, z

pokojem sprzedam tanio.

Czynsz niski. Zgłoszenia
do filji Dzień. Bydg. pod

. kN. 1002". 6317

Dom
w Gnieźnie z piekarnią i

ogrodem sprzedam wpłaty
15.000 zł. Switalski Gnie­
zno Grzybowo 16. 11025

Świetna
egzystencja. Sprzedam
jjoj kiosk (owoce, cukier-

ozasopisma itd.), kon-

ja wyszynku piwa
ąa inwalidzie pewna, w

- Sjscowości kuracyjnej
w i atu nadmorskiego,
niy w miejscu i w

apszym punkcie mia-

z urządzeniom ewtl.

impasami towarów we-

faktury, zaraz do
cia. Gotówki ca 8.000

Tan Ledziński, Swie-
'-ś a/W , ul. Św, Wincen-

|3. 10520

Rower (10580
cigowy)jak nowy ko­
mie na sprzedaż.

. tmiewskiego2wpodw.

Powózkf
, yte.na l i2konie

satelitowych osiach

utrzymane tanio
, rzedaż. Zapytać Ku-
- .ra 9 6316

Warsztat
b wynajęcia oraz lekki

\i0z z płytą na resorach

sprzedaż. Bydgoszcz,
, prdońska 67, 6083

Motocykl
'

sprzedam bardzo korzy
stnie za looo zł. mało u-

'

żywany tylko 2,000 kilo-

j metr jechany marki Zun-

dapp 250 cem. 3 biegi, e-

8 wentualnie zamienię na
^ ciężka maszynę. Antoni

Hapka, Zielona Cbocina,
paw. Chojnice. (ltOOO

!8 ~

Dymacz 6336
3 5 aa sprzedaż. Nakielska 79.
o-

Korzystnle 11042

sprzedam mój skład koin.-

spożywezy z korapl. urzą­
dzeniem i towarem, miesz­
kaniem etc. Mączkowski,
Chojnice, Warszawska 7.

Maszyna 10953
do wyrobu dachówek ce­
mentowych oraz maszyna

podwójna falcówła z 800

płytami podkładowemi,
prawie nowa na sprzedaż
W. Koerber, Białośliwie.

W ałki (l 1019
olchowe 2 m. długie, od
7 do 16 om. (nacinane) dla

tokarzy. Zgłoszenia To­
ruńska 182, Szymański.

Motocykl
,Gillet* używany l*/?P.S

oraz dynamo Siemens'a
4P, S. na sprzed*. Of.

filji Dzień. Bydg. pod1!.,4 * X..-.
do......

,Gillet", 6347

Wózek (6324
dziecięcy na sprzediż. Ja­
giellońska 51, II leyo.

Rower
w dobrym stanie na sprze­
daż. Zgł. międzyg.- 3 -7.

Dończyk, Chwytów 4,
I ptr. (U046

Fotograficzny
aparat 13X18 wyjazdowy,
komplet jak nowy tanio
na sprzedaż. BDentopol”,
Gdańska 164. 6322

Dachówka
duża, ca. 2000 sztuk na

sprzedaż, Jaruzel, 5 - ta

śluza. 11044

K KljPNA

Doszukują
dla poważnych rcfle'rtan-
tów dzierżawy majątku od
600do 900mórg i3Codo

400mórgjak również

mniejszych gospodarstw.
Łaskawe zgłoseniado nu­
ra Pogoń, Dworcowa 8Q,

Poszukuję
m ajątków od 300-2000

mórg lub większej dzier,
żawy, wpłata odpowiediiat
Oferty do Dzień. Bylgi
pod ,Majątek 3ou\ (lutó

Poszukuję
domu z dobrym oprocen­
towaniem płacę gotówlą.
Of. do Dz. Bydg.pod .Gd-
tówka*. 100)8

Kupię
klupę używaną i imado
do gwintowania .rnr ż(-
laznych do 2ll2~ tak*

pompy do wody."Szymar-
ski, Szubin, ul. Nakie-
ska nr, 6. 1103

Poszukuję
szafę do lodu. Kujaw­
ska 100, Marżo!. liOCt

Lodówkę
kupi Cukiernia Promień
Śniadeckich 9. (633u

30-40 brukarzy
wykwalifikowanych na u-

łożenie ca 80.000 m2 pół-
bruku w łukach (bogen-
pflaster) potrzebuję zaraz.

Wojciech Olszewski, bu­
dowa drogi Wielka-Wieś,
Jastrzębia Góra, pow.
Morski, st. kol. Wielka
Wieś. ( 10977

Zastępcy losowi
pokrzywdzeni, którzy nie

otrzymali należną im cięż­
ko zapracowaną prowizję,
przesyłajcie udokumento­
wane pretensje, a. posta­
ramy się odzyskaćdtaWas
pieniądze- Zgłoszenia:
Lwów, skrytka pocztowa
nr. 203. 10562

3090 złotych
miesięcznie zarobią inte­
ligentni, energiczni. Po­
ważna działalność handlo­
wa. Kapitał nie potrzebny,
obroty finansuje centrala.
Możność natychmiastowe­
go zarobkowania. Zgłosz.
Łódź, B. poczta główna
skrytka 501. (S613

Poszukuję
dobrego szofera zaraz kau­
cja 500 zł pożądana. Zgł.
do Dz. Bydg. pod ,500 zł*.

10892

Piekars
i cukiernik samodzielny
niech się zaraz zgłosi.
Poznańska 12. (i 1074

Poszukuję
sumiennego szofera. Po­
danie pensji i odpis świa­
dectw. Of. pod BSt.'M ."
do filji Dz. Bydg. (635l

Poszukuję
agentów domokrążnych.
z branży obrazów." Adres
Purol, Kartuzy, Gdańska
nr. 29. (10632

Stołowego
z kaucją 500-600 zł po­
szukuje się. Adres wska­
że Dz. Bydg. 6273

Poszukuję
zaraz sprzedawaczkę wła­
dającą językiem polskim
iniemieckim. P 1itner,
m istrz rzćźnicki, Tczew',
ulica Marszałka Piłsud­
skiego. 10981

Stolarz 11005

dobry potrzebny. Nięru-
szewiez, Grunwaldzka144.

Planista(kaj
i jazz - bandzista (cellista)
potrzebni od 15. V . Zgł.
do filji Dz. Bydg. Dwor­
cowa pod BMuzyka”.(10677

Skrzypek
z repertuarem oraz jazz-
bandzista- czelista potrze­
bniod1.V.Golub,Po­
morze, Grand-Kafe, (6344

Szafę
do lodów, domową kupie'
okazyjnie. Of. pod .Lody'*
do Dz. Bydg. 11043

Szukam
tancerza do tańca, celem

wspólnych ćwiczeń jako
fortancerzy. Zgł. do filji
Dz. Bydg. pod ,Szampan”,

mi LEKCJE tjg

Gry
na mandolinie z nutibez

wyucza szybko. Zgło­
szenia od 3-8 pop. Ul.

Jackowskiego 2, parter
prawo. (U 048

Dzielnę 6297
krawcową na konfekcję
damską, mówiącą po nie­
miecku, poszukuje na sta­
łą posadę W arsztat mód,
A Grabowska, ul. Dwor-
Jowa 78.

POSADY
WOLNE

30 zf dziennie
2—3 godziny przyjemnej
i nie uciążliwej pracy do­
mowej zapewniają W. P,
powyzszy zarobek. Sta­
nowczo uczciwa propo­
zycja. Wystarczy po­
cztówka z adresem W. P .

Firma BCarbon", Gdynia.
9854

Poszukujemy
zdolnych zastępców i or'­
ganizatorów do sprzedaży
obligacji państwowych na

dogodne spłaty, dajemy
korzystne i wysokie wa­
runki prowizyjne, ewen­
tualnie stałą pensję. Zgł.
Bydgoszcz, 3 Maja 19,
parter prawo. (l 1076

Podróżujący
na cukierki dobrze za­
prowadzony naBydg'a 'd
i okolicę potrzebny. Of
do Dzień. Bydg. pod
. J*oclróżui?cv*. 10994

Młodszy
iomoeuik krawiecki po-
rzebny. Gdzie? wskaże

)z. Bydg. 11038

Ekspedientkę
Hegłą w swym zawodzie

jotrzebuje Skład obuwia,
loznańska 32. 11040

Dwie
bifetowe z dobremi świa-
dietwkmi potrzebne od 1

naja. Restauracja Dwor-
ciwa Grudziądz. ( 11002

Dfeliżroiarka
ja:o siła. kierownicza na

stle potrzebna. Oferty
z (odańiem warunków db
fili Dzień, Bydg, pod
BBeliżniarka". (6S28

Przyjmę 6327

jescze panie do nauki

kr(ju i szycia. Michalska

ul.Chrobrego 8, Ul ptr.

Dziewczę 10995

kocaającs dzieci, zdrowe,
ucztwe, mówiące popraw­
nie pOisku, najchętniej
sierta lat14-16 potrzebne
od im aja ew. później do

chłOjCa 3 lat na małe
niiascczko. Zgł. do Dz.

Byd| pod Zdrowa*

.0,

Kucharka 11032

potrzebna. Zakład Ociem­
niałych ul. Krasińskiego 2.

Służąca
młodsza zaraz potrzebna.
Piekarnia A. Nowak, ul.
Bocianowo 33. 6337

Służąca
od 1. 5. najchętniej z wio­
ski potrzebna. Stelmacho-

wa, Kościelna 1. Zgł. w

składzie. (l 1049

Silna
pracowita dziewczyna do

kuchnipotrzebna. Restau­
racja BeidatSch, Gdańska
nr. 28. (6349

Słuiąca
do wszelkich prac domo­
wych może się zgłosić.
Restauracja ul. Warszaw­
ska 10. (W997

Kucharka
młoda, przystojna, która
zarazem i podejmie prace
domowe może się zgłosić
od 1maja b. r.Restaura­
cja Wieiebiński, Lidzbark,
Nowy Rynek nr. 5.(l1001

Potrzebna
dziewczyna do dziecka i
do pracy domowej. Ulica
PcznańskalS. Sklep. (11063

Szofer
kawaler,, lat 26, kowal-

śiuszarz, dobry kierowca,
który prowadził centralę
elektryczną, zna również

obsługę motora ropowego
Dysla, poszukuje posady.
Oferty do filji Dz. B ydg.
pod ,Kierowca". (62o2

Książkowy
młody, zdolny, znający
buchalterję wszystkich sy­
stemów, korespondencję,
stenografję, pismo na ma­
szynach, ukończył 4 łet.

gimnazjum, poszukujepo­
sadyzarazlub15.5.b.r.
Zgłoszenia do Dz. Bydg.
pod ,Praktykant”. (11015

Praktykantka
biurowa poszukuje posa­
dy za małem wynagro­
dzeniem. Zgłoszenia do

filji Dzień.~ B ydg. pod
,P.B*. 6348

Przyjmę
posadę zaraz lub od każ­
dego czasu jako kościel­
ny przy większym koś­
ciele, jako pedel przy gim­
nazjum lub seininarjum,
lub też jako portjer. Je­
stem lat 48 wieku, silny
i zdrowy, żonaty z małą
rodziną, znam się także
na pracy w ogrodzie.
Zgłoszenia do Dz. Bydg.
pod BPracowity", (lu996

Interes
rzeżnicki z komplefnetn
urządzeniem, mieszka­
niem w Gdyni zaraz do
wydzierżawienia. Adres
wskaże Dzień. Bvdg.t6823

Skład
z urządzeniem, nadający
się dla bławatnika wraz

z mieszkaniem korzystnie
do wydzierżawienia. Oty­
lia Makowska, Lisewo, st.

Kornatowo. liu83

Płac
duży, blisko kolei zaraz

do wynajęcia, Wladom.
u administratorki ulica

Jackowskiego 2. (i1047

Natychmiast
wydzierżawię oberżę ze

składem kolonjalnym, du­
żą nowowybudowaną sa­
lą, mieszkanie wolne, sta­
cja kolejowa w miejscu.
Urząd Pocztowy w tym
samym budynku. Zgłosz.
do Dz. Byog. pod ,Na­
tychmiast*-. H013

MIESZKANIA
a

6 pokoi
z kuchnią od 1 maja do

wynajęcia. Solec Kujaw­
ski, Kościuszki 23. (lu89l

Mieszkanie
5 pokojowe wraz z łazienką
2 balkony zaraz do wy­
dzierżawienia w mieści* pó-
wiatowera, Zgł. do Dzień

Bydg. ood . Mieszkanie 120*
11912

3 pokoje
I kuchnia natychmiast do

wynajęcia. Komorne zgó-
ry. Zgłoszenia Toruńska
nr. 182. 11020

Mieszkanie (l1050
duży pokój z kuchnią za

rocznym czynszem do od­
dania. Jaruzel, 5-ta śluza.

Mieszkanie
2 pokoje, przedpokój i
kuchnię za zw'rotem 1.500
zł. remontu do wynajęcia.
Ulica Jackowskiego 2. 111

piętro. (1105l

Letnisko
pokój z kuchnią oddam
od 1.5 .15minut od dworca
las woda. Mietz, Muro­
waniec 7,poczta Ciele.

10990

Mieszkanie
pokój i kuchnia z mebla­
mi do w'ynajęcia. Nakiel-
ska 16. 11039

POKOJE

Pokoju
poszukuję. Of. pod ,Ume-
blowany” do filji Dzień.

Bydg. 6341

Pokój
umebl. dla jednego lub
dwuch panów. PI.Piastow­
ski 10, part, prawo. (6274

Pokój
na2osobyew.1odmaja
do wynajęcia. Ossoliń­
skich 19, I prawo. (10589

Pokój
Błonia 9, II prawo. (10914

Pokój
elegancki w'ynajmę. Ko­
ściuszki 34, 11 lewo. 6308

Mały
pokój umebiow. z elektr.
oświetleniem do wydzier­
żawienia, ul. Kordeckiego
nr. 84b, I. (10923

Pokój
mały w'ynajmę. Śniadec­

kich 40, i lewo. (6340

Pokój
do wynajęcia dia dwuch
03Ób, z używaniem kuch­
ni, własną pościelą, Na-
kielska 57. 10999

Pokój
umebl. wynajmę. Jackow­
skiego 2, I ptr. pr. (l1036

Pokój 11037
umebl. dla 2pań dowyna­
jęcia. Pohi, Lipowa 5 a

Pokój
z utrzymaniem lub bez.
Sw. Trójcy 6a, parter le­
wo. 11041

Pokój
umebl. zaraz . Sw. Trój­
cy 10, podw'. parter pra­
wo. 11057

Pokój
dla panienki. Jackow­
skiego 21,parter pr.(U0(4

Pokój
do 'wynajęcia, Sniadee.
kich 6, II ptr. 6321

Pokój
do wynajęcia. Ghwytowo
nr. 18. 11054

Pokój
z używaniem kuchni do

wynajęcia. Król. Jadwigi
nr. 13, parter lewo. (11053

Umeblowany
pokój z utrzymaniem, w

dobrym domu, dla pani
zaraz do wynajęcia. Zdu­
ny 6a, II piętro. (6320

Pokój IK'64
Jezuicka 13, III , M uller.

Frontowy
czysto umeblowany pokój
dla 1-2 panów. Pomor­
ska 43, I ptr. prawo do

wynajęcia. 10992

Pokój
umeblowany, bez pościeli
do wynajęcia. Sw. Jańska
nr. 21. 6314

Pokój
wynajmę. Piotra Skargi
nr. 8, I iew'O. 6313

Słoneczny
pokój od 15 maja do wy­
najęcia. Zacisze 4, wyso­
ki parter,' 6318

Pokój
słoneczny, balkonowy, e-

iektryczność, łazienka. 20

Stycznia 27, I lewo. (6319

Pokój
umebl. elektr. światło, ła-
zenkazarazdlalłub2
osób. Tomaszewska, ulica
Sw. Florjana 1, II. (10991

3 umeblowane
pokoje z używaniem kuch­
ni do wynajęcia. Al. Mic­
kiewicza 1, Ii prawo.

6315

Skromny
pokój umeblowany dla

panienki. Adres wskaże

filja Dz. Bydg. (63i2

Pokój
osobne wejście dla pana.
Hetmańska 10. 6350

Pokój
umebl, do wynajęcia, Ku­
rowski, 3 Maja 16. (11008

Pokój
duży, frontowy z W'ygo­
dami. Pomorska 42.(11009

Pokój
umebl. wynajmę. Toruń­
ska 184, II p. lewo.(10931

Pokój 6338
dobrze umebl. do wyna­
jęcia. Matejki8,Ip.p.

3 pokoje 10998
dobrze umebl. dla lepsze­
go pana lub mającej za­
jęcie pani do wynajęcia
Jagiellońska 54, I lewo.

Pokój
dla przyjezdnych. Dwor­
cowa 66, II lewo. (6329

Pokój
umebl. dla lepszego pana
wynajmę. Dworcowa 3,
Ii'pr, (6326

Pokój
Krasińskiego 6 11ptr. lewo.

11014

Pokój
umebl. do wynajęcia. Kor­
deckiego 20, 1 p . prawo.

1101U

Pokój
umebi. do w'ynajęcia. Zdu

ny5,11p. (11067

Pokój
słoneczny,dobrze uraeblo

wany z wszelkiemi wygo
dami zaraz wynajmę. Ul.
Pomorska 55,II ptr,\11052

Pokój
umebl. do wynajęcia. Na-
kielska 8, II piętro pra­
wo. 11j 73

Panienką
przyjmę na pokój,
mann, Łokietka 16.

Red­
(l 1056

Pokój
umebl. Cieszkowskiego 17
II p. lew'o. 11088

Duży
pokój dla 2 lub 3 panów
do wynajęcia. Lipowa 1,
II ptr. prawo. (632-

Dwa
pokoje razem, jeden od­
dzielnie, słoneczny, ume­
blowany zaraz do wyna­
jęcia dla panienki, Telef.
nr. 18-54, 6345

RÓŻNE JM
Śurnale mód

na maj oraz na lato na­
deszły. Księgarnia N. Gie-
ryna, Pi. Teatralny.(10575

Podziękowania
JWPanu Dr. J . Królowi
za troskliwą i umiejętną
opiekę oraz wyleczenie
męża mego z ciężkiej i

niebezpiecznej sł abości,
składam szczere podzię­
kowanie. H . Czerwińska,

6311

PrzyszłoSł
przepowiada podług ehiro*

maeji - astrologji, przyje­
zdna. Plac Piastowski 7, I

piętre. (8547

Wypożyczani
samochód ciężarowy. Ku­
jawska 27, tel. 1864.610935

Poszukują
pożyczki 1.500 zł. na jeden
rok. Podanie warunków.

Of.pod,L.J.* do filji
Dzień. Bydg. (6352

6.000 zł
za nadzwyczaj wysokiem
oprocentowaniem nakrót­
ki okres czasu poszuku­
je się. Oferty pod ,M . 100*
do filji Dz. Bydg. (6810

Poszukują
30-40 .000 zł na I hipote­
kę, m ajątek 275 mórg,
procent według ugody.
Zgłoszenia do filji Dzień.

Bydg. pod ,30 -40*. (6334

30.000 zł 10952
na I hipotekę na kamie­
nicę w Brodnicy poszu­
kuje się. Zgłosz. do Dz.

Bydg. pod ,Hipoteka”.

Unieważniam
skradziony list czeladni­
czy i świadectwa. Włady­
sław Dziameeki, 6284

Zgubioną
książeczkę wojskową na

nazwisko FranciszekCieś-
lewiez unieważniam.(l0944

Zgubiłem
21. IV . wieczorem portfel
z prawem jazdy szofer-

skiej nr. 565,proszę oddać
do najbliższego komisar-

jatu. Leon Grząślewicz,
Pomorska 31. 6339

łózef.
We wtorek, środa 8,*.
Bronek. 1U993

RuurmflUB flj
Kawaler

lat 26 z zawodu młynarz
syn amerykanina, cichego
u sposobienia, prosi zapo­
znać się z sympatyczną
panną mająca gotówki do
6 tys. zł, młoda wdówka

niewykluczona. Of. skła-
dać pod ,,St. i Sz.'* do

agentury Dzień. Bydgo-
skiego Tczew. 10982

Wdowiec
lat 48, m istrz K., właściciel
realności wartość 25.000 zł
w małem miasteczku szuka

pani eelem ożenku od lat
40—50, bezdz. wdówki mil*

widziane, majątek konie­
cznie niewymagany byle
dobrego charakteru i miłe­
go usposobienia. Ot. proszę
sk erować z fotoarafją do
Dz Bydg. pod , Mistrz K-
38*. imt

mfmKm ennem

tWBSt

praefccaać nosa tylko włas­
ne doświadczenie. Najważ­
niejszym argumentem j e st

jednakże tylko gatunek to ­
waru, a nie jego zashwala-
n ie. Spróbujcie ehoćby dsiś
jeszcze baskofeinową praw­
dziwą ziarnistą kawę Hag.
Udowodni ona i Wam, że jest
nieszkedliwa i wesiada

TftmBBlafcyiaAJt*
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W poniedziałek, dnia 28 kwietnia o godzinie 4-tej rano zasnął
w Bogu opatrzony Sakramentami św., po krótkich lecz ciężkich cier­
pieniach mój najdroższy mąż, nasz ukochany ojciec, teść i dziadek ś. p.

Part MEBenbreshf
w 71 roku życia, o czem donosi w głębokim sm utku pogrążona

Rodzina.
Kadzionka w kwietniu 1930 r.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek dnia 1 maja o godzinie 9 %

przed połud. z dom u żałoby.
Osobnych uwiadomięA nie wysyła się. (6343

Przetarg przymusowy. Dobra rycerskie
Próchnowo, Zbyszewice i Konary w chwili uczynienia
wzmianki o przetargu zapisane a to Próchnowo i Zby-
szewice w księdze wieczystej Sądn Powiatowego w Mar­
goninie, zaś Konary w księdze wieczystej Sądu Powia­
towego w Wągrowcu jako dobra rycerskie Konary tom i.

wykaz L. 1. na imię ordynata Jerzego Potulickiego
Skórzewskiego w Prócbnowie zostaną w drodze egze­
kucji dnia 22 sierpnia 1930 r. o godz. 10 przed
południem wystawione na przetarg w niżej oznaczo­
nym Sądzie, pokój Nr. 1. Wierzytelny odpis księgi
wieczystej tudzież inne dotyczące nieruchomości szcze­
góły pozostają w sekretarjacie Sądu Powiatowego w

Margoninie do wglądu. Wzmiankę o przetargu zapisano
w księdze grunt, dnia 9 maja 1929i30kwietnia 1929. Ni-

niejszem wzywa się wszystkich, których prawa w chwili

zapisania wzmianki o przetargu nie były w księdze grun­
towej uwidocznione, aby się z niemi zgłosili najpóźniej w

dniu przetargu, przed wezwaniem do wnoszenia ofert
i prawa te uprawdopodobnili, gdyby wierzyciel im

przeczył. W razie niezastosowania się do po-wyższego
wezwania, prawa te przy oznaczeniu najniższej oferty
nie zostaną wcale uwzględnione, a przy rozdziale ceny
kupna dopiero po roszczeniu wierzyciela i innych pra­
wach. Zaleca się na dwa tygodnie przed terminem

podać na piśmie albo do protokółu sekretarza sądo­
wego dokładne obliczenie swych roszczeń w kapitale,
odsetkach, kosztach wypowie'dzenia kosztach sądowe­
go dochodzenia swych praw, oraz oznaczyć pierwszeń­
stwo, którego się żąda. Tych, którym służy prawo
sprzeciwienia się przetargowi, wzywa się, aby przed
udzieleniem przybicia targu postarali się o umorzenie
lub zawieszenie postępowania, gdyż inaczej prawo ich
odnosić się będzie zamiast do nieruchomości, tylko do

uzyskanej ceny kupna. ( 10974

Margonin, dnia 22 kwietnia 1930r. Sąd Powiatowy

Województwo Pomorskie.

Mdi.liśiii Sit*
poczta Koronowo, pow. Bydgoszcz

wydzierżawi przez submisj;
prawo rybołóstwa

na jeziorze Biała, położone w leśnictwie Biała

oddz. 79d,i98i, o powierzchni 12,74ha nalat 12to jest

od 1 kwietnia 1930 do 31 marca 1942 r.

Pisemne oferty w zapieczętowanych kopertach
zaopatrzone w napis ^Submisja na jezioro' należy
nadsyłać do kancelarji Nadleśnictwa Stronno do
dnia 3 czerwca 1930 r. godz. 14 -tej poczem nastąpi
otwarcie ofert.

W ofercie winien oferent oświadczyć, że zgadza
się na warunki dzierżawne, które są do przejrzenia
w Dyrekcji Lasów Państwowych w Bydgoszczy i w

Nadleśnictwie.

Wysokość rocznego czynszu dzierżawnego na­
leży oznaczyć w złotych w złocie za każdy 1ha. po­
wierzchni jeziora.

Zatwierdzenie ofert zastrzega sobie Dyrekcja
Lasów Państwowych w Bydgoszczy.

Oferty nieodpowiadające warunkom nie będą
uwzględnione.

Nadleśniczy Państwowy.11071

Licytacja mebli
przy ulicy Gdańskiej nr. 131/132 na składnicy
spedyt. Berzkiego.

Wczwartek, dnia 1 maja, o godz. 2 popoł.
sprzedawać będę: 2 kompl. sypialnie, 1kuchnię, bu­
fet dęb., stół rozciąg.. 6krzeseł, większą partję obra­
zów, lamp elektr., etażerkę, kanapę plusz, i wiele

innych rzeczy. 11095

M. Piechowiak, zaprzys. licytator i taksator

Długa 8 i Grodzka 23. Tel. 1651.

Licytacja obuwia
przy ulicy Gdańskiej 131/132 na składnicy spe­
dytora Herzkiego.

W środę,dnia 30 kwietnia, o godz. 9 przed-
poł. sprzedawać będę większą partję obuwia mę­
skiego, damsk. i dziecięcego, kaloszy i śniegowców.
Dalej 1 partję letnich płaszczy damskich i mę­
skich oraz ubrania męstie. (l 1097

M. Piechowiak, zaprzys. licytator i taksator
ul. Długa 8 i Grodzka 23. Tel. 1651.

Zamiana staruch maszyn
do pisania na nowe modele.
Stała rozprzedaż maszyn
oruntownie odremontowa­
nych zgwarancjąiprawom

zamianu.

SKORA iS-ka

POZNAŃ, Aleja Marelnk.23

Bydgos.'CZ, ul. edaft.k . 163

Ualjje
jadalnie, sypialnie i po­
koje męskie dębowe, o-

rzechowe, palizandrowe
i sosnowe, także różne
meble pojedyncze i wy­
ściełane w wielkim wy­
borze na dogodnych wa

runkach, najtaniej poleca

Zieliński
Bydgoszcz 5378

ul. Śniadeckich 43.

drzewkowe.krzewo-

we, pnące w najnow­
szych gatunkach, ja­
błonie, brzoskwinie,
morele, krzewy
iglaste, rośliny pną­
ce, pomidory, sa­
dzonki szparagowe,

warzywne, dalje w

wielk. wyb. itd. poleca

Rob. Bohme
T.zo.p. 10522

Bydgoszcz, ul. Jagiellońska 57

wyborowej jakości, absol.
suchą z ułożeniem, lub bez

dostarcza: 4246

Fabryka parkietu
Int.G.Chojnacki,Sp.zo.p.
Reda (Pomorze), tel.5.

Nauki
księgowości,korespon­
dencji i stenograf,;i u-

dziela (6298
d. Yorreau

rewizor ksiąg
Bydgoszcz

ul. Marszałka Focha 14.

Wszelkie warzywo
i rośliny kwiatów

ma do oddania 10968

Dom. Jeziorki-Koszt.
p. Wysoka pow. Wyrzysk.

Oszczędna
gosiftdbcag n i

kupuje 11017

m gdło
i proszki do prania

Poznańska 33.
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Niema przegranych w Loterji Państwowej.
Jeden wygrywa wcześniej, drugi później.

,ltw nie pomoże, jeżeli sa n s o l nie dopomożesz".
Już wkrótce rozpoczyna Big I-sze bogate ciągnienie 21-ej Loterji
Państwowej, w której wygrane sięgajądo kwoty 32 000 000 złotych.

Cena: losu tylko 10 zł.. V2 losu 20 zŁ 1 cały ło9 4J zł-
GlówLa wygrana 750 000 zł. przyezem co drugi numer wygrać musi.
Nie narzekaj, bo sam sobie pomóc możesz. 10 złotych nikogo nie

zruinuje, natomiast wygrane jakte łatwo osiągnąć możesz - dadzą Ci

lep'sze i spokojniejsze jutro. Niema przegranych w Loterji Państwo­
wej. Jeden wygrywa wcześniej, drugi później. Więc posłuchaj jak
szczęście przemawia, chcąc Twego dobra i nabądź natychmiast los
do I klasy w najszczęśliwszej Kolekturze ,,Uśmiech Fortuny44
Bydgoszc'z, Pomorska 1. Zamiejscowym wysyła się łosy na­
tychmiast po otrzymaniu wmówienia załączając blankiet P. K. O.

212694 na beapłatną przesyłkę należności. (11031

Wtem miejscu wyciąć, wypełnić Inam przesłać.
Do Kolektury ,,Uśmiech Fortuny" w Bydgoszczy, Pomorska 1.

Niniejszem zamawiam do I-szej klasy Loterji Państwowej
losów ćwiartek po 10'z?, losów połówek po 20 z ł , losów całych po 40 zł

Należność zł.............. uiszczę po otrzymania l osów blankietem P. K. O. do
losów przez firmę dołączonym.
Nazwisko i imię --------------------- ------------------------------------------------------ --------

Adres
__

NaiszczęśHwsze losy sprzedaje tylko kolektura

, ,Uśmiech Forteny* Bydgoszcz, Pomorska 1.

BS3

ua

Naratyj w, nrjr *

1c. Marpoiwtc%
wet.iDłu^a06~telefonS0O

Odzież damska i męska, obuwie
maicwitaieju6rantonie inas

______

suknie - łiraną - wSótneb.jj-jar8jy
5628 |

Polecamy:

oryg. saletro chii.
oraz (l 1096

0|

sole potasowe 23 i 42

,,Rolnik'' w Bydgoszezy
Spółdzielnia Rolniczo-Handlowa z odp. ogr.

5 osobowy w dobrym stanie natychmiast!korzystnie
na sprzedaż. Wiadomość Sienkiewicza 4.1, I piętro
lewo. (10990

rozm.7,20X5m., z biurem,
w Bydgoszczy, Gdańska 8

wprost od gospo­
darza do wynajęcia.

Zgłoszenia skierować pod adresem : Qr. 0awis, Poz­
nań, Pocztowa 8. ( 11024

Skład

Poszukuje slą wspólniku
z kapitałem 15-20 tysięcy zł. dla przedsiębiorstwa
handlowego maszyn rolniczych z dobrą i zaprowa­
dzoną klientelą w Poznańskiem 1 na Pomorzu.
Pierwszeństwo m ają: młodszy kupiec z doświadcze-
uiem w branży lub rolnik, ze znajomością języka
polskiego i niemieckiego w słowie i piśmie. Oferty
uprasza się do administracji niniejszego pisma
pod nr. 8401. (llllS

M CZAPKI
wojskowe, szkolne, klubowe
i dla wszelkich towarzystw poleca po
cenach konkurencyjnych (t 1016

Hf. ŚwitaSska, Niedźwiedzia 4.

iSadflPWBBiczsągi ffa*rtfd5K*8amidQ*wsr
niem. firmy Otto Heinrichsdorff, Gdańsk

b. uczeń J. A. Pfeiffera w Królewca, (Niemcy)

stroji i reparuje skrzydła i fortepiany.
Zwiedzenie i porady bez zobowiązań. (6864

Esrf*cBb eSicallSBBati,
Bydgoszcz, Król. Jadwigi 7a ptr.

Przy zwalczaniu
chorób płuc­
nych, grypy,

bronchi tu, upor­
czywego, mę­

czącego kaszlu
itp. stosują pp.
Lekarze (5723

CHOROBY PŁUC liMoMf
który utaiwia ąc wydzielanie się plwociny, wzmacnia organizuj
i samopoczucie chorego oraz powiększa wagę ciała i usuwa kaszel.

X

LOSY

Spółdzielczy Bank Bydgoski
Spółdzielnia z ograniczoną odpowiedzialnością

w Bydgoszczy

Bilans z dnia 31 grudnia 1929 r.

K a s a ..................... 51297 6i Udziały .... 258878 5
Bank Polski - - - 3995474 Fundusz rezerw. - 20900-
P.K.O . ................. 10 553 14 Rezerwa snecjal. - 39 500 05

Pieniądze zagr. - 7 10681 108912 29 Fundusz emeryt. - 10000- 70400 5
B a n k i .....................

20840 03 Wkłady oszczędn. tuyioi i 49
Papiery wart - - 107615 46 Wkłady szkolne - 2236 55
Weksle zdyskon. 1119362 37 Wkłady na rach.

Dłużnicy w rach. bież. i cz. - - - 384 920 H( 147816814
bież . ..... 775858 74 Redyskont weksli 61055910

Nieruchomość -
* 314170 13 Bank Polski: ra­

Ruchomości - - - 15960 - chunki zast. - 112or-
Rachunki przecho­ B a n k i ..................... 2071159

dnie ...... 14762 03 Rachunki przech. 938435
Weksle protesto­ 85 Podatek skarb. - - 469:35

wane*-- 24033 Czysty zysk - - - 3751 47
2o01514 9o 250151 90

Dłużnicy z inkasa 186050 21 Wierzyc, z inkasa 18605 21

Dłużnicy a walowi 78055 6? Wierzyc, awalowi 7805 67

2765620 78 |2765 621 7n

Bydgoszcz, dnia 3l-go grudnia 1929.

11018)

Spółdzielczy i a n k Bydgcski
Spółdz. z ogr. odp.

Jan Drewek Stanisław Zagrórst

1 ki. 21 . Loterji Państw.

tą Już u nas do nabycia.
Nieoywała okazja do wzbogacenia się.

GlOwoa wygrana z ł .750.000
Ogólna suma wygranych

% fi.

Szanse kolosalne, bo połowawygranych i iw iepremj
Ryzyko minimalne, cena niezmieniona

f"i"~"ŹL~ibg-F/a zl- 20M 3Uzllof-lVTJ4(
Uszczęśliwiliśmy już tysiące, tysiące rodzin.

ZŁ premia 19-ej Loterji Państwow

padła u nas.

Zi.35000 główna wygrana 20 Loterji Pańs
ręwnież pad(a u nas.

Z kupnem u nas losu radzimy nie zwlekać, g
w kolekturze naszej pozostała już niew iei

ilość losów.

Jedyna największa, najstarsza i prawdziwie na,

szczęśliwsza kolektura w Polsce

icafiww aińiuuw.we?ta m w uuw as*'ab* uasu ua ua -aay.-".1........

Warszawa 8 , Marszałkowska 146,
Konto PKO. 9374. Firma egz. od 1583 r

Łaskawe listowne zamówienia załatwiamy od
wrotna poczta, wysyłając losy i czeki na PKO

dla opłacenia przypadające; należności.

Ciay egieszeń: 25 gi. za wiersz milimetrowy na stronie 7Jamowej szeiokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniBni 60 gr., w tekście na drugiej i trzecie) stronie i,00 zij
na dalszych stronach S5 gr. za milim. l łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20." ssniżKjj
Większe ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych lOO% drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzouu ogłoszeń o tym samym tekście udziela się rabatuj
Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 25% dopłaty. - Ogłoszenie skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20". drożej!
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. - Miejsce płatności: Bydgoszcz. - Kontatankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych. B ank Ludowy i

Bank M. Stadthagen. — Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań. *

Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. — Za redakcje odpowidzialny : Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy,










